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10 lat Głosu Gminy Łańcut
Drodzy Czytelnicy „Głosu Gminy Łańcut”
Szanowni Mieszkańcy

Pragnę zauważyć, że nasza gazeta gmin-
na przeżywa pierwszy, ale za to podwójny 
jubileusz. Jest to 10-lecie „Głosu Gminy 
Łańcut” oraz jej kolejno 50-ty numer.

Wszystko zaczęło się w 1999 r. od pomy-
słu utworzenia gminnego pisma i konkursu 
na jego tytuł. Przez ten czas wiele osób an-
gażowało się w redagowanie i gromadzenie 
materiałów prasowych. Ciągle treść, format 
i koncepcja wydawnicza ewaluowała tak, 
aby być jak najbardziej interesująca dla 
odbiorców. Trochę historii i statystycznych 
spostrzeżeń – pierwsze 3 numery były czar-
no-białe, późniejsze już z kolorową okład-
ką. Numer 25 ukazał się w grudniu 2004 r. 
Od numeru 31 (pierwszy numer z 2006 r.) 
przyjęliśmy standardowy format gazety A4. 
Pierwszy numer liczył 16 stron, a 50-ty ... 
44 strony. 

W gazecie poruszanych jest wiele dzie-
dzin życia naszej gminy, przedstawiamy 
najważniejsze wydarzenia, ukazujemy 
bieżące sprawy związane z funkcjonowa-
niem naszego samorządu, nie zapominamy 
o historii naszej małej ojczyzny i staramy 
się ją wiernie dokumentować. Przez te lata 

stworzyło się obszerne, wielotematyczne 
źródło wiedzy o gminie, także utrwalonej w 
fotografiach. Gazeta też doczekała w 2006 r. 
formy elektronicznej dostępnej na gminnym 
portalu internetowym.

Chciałbym serdecznie podziękować 
wszystkim, którzy do tej pory współpraco-
wali i współpracują przy tworzeniu gazety, 
poświęcają czas na przygotowanie artyku-
łów, wyszukują tematy, służą radą i pomo-
cą. 

Jednocześnie zapraszam mieszkańców 
gminy, szkoły, stowarzyszenia do aktyw-
nego uczestniczenia w współredagowaniu 
gazety, dzielenia się swoimi pomysłami i 
spostrzeżeniami.

Ze swej strony życzę sobie, aby grono 
czytelników stale się powiększało, a współ-
praca i pomoc mieszkańców w redagowaniu 
gazety była satysfakcjonująca i przynosiła 
wszystkim zadowolenie z jej lektury, aby 
każdy czytelnik mógł odnaleźć w „Głosie 
Gminy Łańcut” przydatne dla siebie infor-
macje. 

Zbigniew Łoza 
Wójt Gminy Łańcut

XXVII Sesja Rady Gminy Łańcut 
– 16 kwietnia 2009 r.

W sesji uczestniczyło 19 radnych. Rada podjęła 7 uchwał. Głównym tematem 
obrad było rozpatrzenie sprawozdania z wykonania budżetu Gminy Łańcut za  
2008 r. oraz udzielenie absolutorium Wójtowi Gminy z tego tytułu.

Ponadto:

1.	 Rada zatwierdziła taryfy opłat za usługi 
związane z dostarczaniem wody i odpro-
wadzaniem ścieków.

2.	 Dokonano bieżących zmian w budżecie 
Gminy Łańcut.

3.	 Podjęto uchwałę w sprawie ustalenia 
regulaminu dodatków, nagród oraz wy-
nagrodzenia za godziny ponadwymia-
rowe i godziny doraźnych zastępstw dla 
nauczycieli zatrudnionych w szkołach 
i przedszkolach prowadzonych przez 
Gminę Łańcut oraz w sprawie ustale-

nia zasad rozliczania tygodniowego 
obowiązkowego wymiaru godzin zajęć 
nauczycieli, dla których ustalony plan 
zajęć jest różny w poszczególnych okre-
sach roku szkolnego.

4.	 W ramach przygotowań do wyborów do 
Parlamentu Europejskiego zarządzonych 
na dzień 7 czerwca 2009 r. utworzono 
obwód głosowania w Zakładzie Opie-
kuńczo-Leczniczym w Handzlówce.

5.	 Podjęto uchwałę w sprawie przebiegu  
i zaliczenia drogi „Zagumnia Północne” 
w Kraczkowej do kategorii dróg gmin-
nych.

6.	 Ponownie rozpatrywano sprawę utwo-
rzenia publicznego gimnazjum w Ro-
góżnie. Po wnikliwej analizie Rada ne-
gatywnie zaopiniowała tą sprawę, głów-
nie ze względów ekonomicznych oraz 
demograficznych i lokalowych. 

Opr. M.Pyda

W numerze m.in.:

• 	Realizacja budżetu gminy 
w 2008 r.		  str. 4

• 	Bezpiecznie na wakacjach		 str. 12
• 	Wmurowanie Kamienia  

węgielnego w Kraczkowej	 str. 13
•	 Majówka z goścmi  

z Ukrainy		  str. 13
•	 Chempion z Głuchowa		  str. 14
•	 Smaki i Aromaty		  str. 15
•	 Życie szkoły                  str. 16 - 21
•	 Ośrodek Caritas w  

Wysokiej		  str. 21
•	 Maciej Kryński w programie 

„Eureko, ja to wiem”		  str. 22
•	 Wieczornice Papieskie		  str. 25
•	 Chór „Alcanto” na  

Ukrainie		  str. 30
•	 Powiatowy Dzień Matki		  str. 32
•	 Józef Sowa na Czarnym 

Lądzie		  str. 34
•	 Ludwik Szydełko 

z Cierpisza		  str. 35
•	 Na Monte Casino		  str. 38
• 	Historia opowiedziana przez 

Bartłomieja Michnę		  str. 39
•	 Wiersz Jana Bartmana		  str. 41
•	 Sport		  str. 41

Zwiastuny:
• 	X Festiwal kwiatów – Albigowa  

- 19 lipca
• 	Festiwal Kapel Podwórkowych 

– Wysoka - 26 lipca
• 	Biesiada Pszczelarska  – Sonina  

- 2 sierpnia
• 	Dożynki Gminne – Rogóżno  

- 30 sierpnia

Kalendarium:
•	 Koncert Pieśni Wielkanocnej 

– Kosina 26 kwietnia 2009 r.
•	 23 maja Chór „Nicolaus” zdobył 

I miejsce w Międzynarodowym 
Festiwalu Pieśni Religijnej 
„Cantate Deo” w Rzeszowie

URZĄD
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XXVIII Sesja Rady Gminy Łańcut 
– 29 maja 2009 r.

W sesji uczestniczyło 21 radnych. Rada podjęła 6 uchwał. 
Głównym tematem obrad było włączenie Publicznego Gimna-
zjum w Wysokiej do Zespołu Szkół im. Tadeusza Kościuszki 
w Wysokiej.
Ponadto:
1.	 Omówiono aktualny stan przygotowań dotyczący przyjęcia 

miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego terenów 
farmy wiatrowej w Gminie Łańcut. W tej części obrad uczest-
niczyli przedstawiciele firmy „Galicja” oraz projektant Monika 
Lachowicz.

2.	 Omówiono działalność Rad Sołeckich w aspekcie roli samorzą-
dów wiejskich w życiu gospodarczym i społecznym wsi. W tym 
punkcie obrad uczestniczyli Przewodniczący poszczególnych 
Rad Sołeckich.

3.	 Podjęto uchwałę w sprawie wyrażenia zgody na zamianę nieru-
chomości w Soninie.

4.	 Podjęto uchwałę w sprawie udzielenia pomocy finansowej Po-
wiatowi Łańcuckiemu na modernizację drogi powiatowej Albi-
gowa-Husów w wysokości 250.000 zł w 2010 r.

5.	 Dokonano bieżących zmian w budżecie Gminy.
6.	 Rada zatwierdziła projekt zmian statutu Związku Komunalnego 

„Wisłok”.
7.	 Rada odrzuciła projekt uchwały dotyczącej wyrażenia woli za-

bezpieczenia w budżecie Gminy środków finansowych na reali-
zację programu „Partnerska sieć dla zrównoważonego rozwoju 
gmin dorzecza rzeki Wisłok”.

8.	 Zaopiniowała negatywnie propozycję specjalnych obszarów 
ochrony siedlisk Natura 2000, głównie z uwagi na szczątkowe 
występowanie tych obszarów na terenie gminy.

9.	 Przyjęła informację dotyczącą ulg i zwolnień podatkowych.

Opr. M. Pyda

Budżet Gminy Łańcut na 2008 r. został uchwalony przez Radę Gminy uchwałą Nr III/142/08 z dnia 28 lutego 2008 r. po 
stronie dochodów w wysokości 38.314.769 zł, zaś po stronie wydatków kwocie 44.873.402 zł.

Budżet po wprowadzonych w trakcie roku zmianach przez Radę Gminy oraz Wójta Gminy na koniec roku po stronie 
planowanych dochodów wyniósł 39.713.709 zł, zaś po stronie planowanych wydatków 46.722.342 zł.

Dochody:
Realizacja dochodów na koniec 2008 r. wyniosła 40.739.068,13 

zł, co stanowiło 102,6% planu. Realizacja dochodów w 
poszczególnych działach przedstawia się następująco:

1. Rolnictwo i łowiectwo			      103.962,31 zł
Dochody w tym dziale wynikają z: 

- otrzymanych dotacji na zwrot podatku akcyzowego od 
zakupionego przez rolników paliwa (dotacja na 
zadania zlecone )			      102.409,81 zł 
- wpływów z czynszu za obwody łowieckie		         1.552,50 zł

2. Transport i łączność			        70.449,21 zł
Wpływy w tym dziale wynikają z: 

- opłaty za zajęcie pasa drogowego			               49,21 zł 
- otrzymanej darowizny na budowę drogi 
w Kosinie			        20.000,00 zł 
- otrzymanych środków z FOGR na remont drogi 
w Wysokiej			        50.400,00 zł

3.Gospodarka mieszkaniowa			      469.666,81 zł
Dochody w tym dziale wynikają z gospodarki gruntami  

i nieruchomościami będącymi własnością gminy, z tego: 
a) wpływy z opłat za wieczyste użytkowanie		         3.567,23 zł 
b) dochody z najmu i dzierżawy składników 
majątkowych (czynsze)			       279.461,96 zł 
c) wpływy z usług (ogrzewanie)			         75.967,52 zł 
d) wpływy ze sprzedaży składników 
majątkowych			       106.928,31 zł 
w tym m.in.: 
* sprzedaż transformatora			           2.013,00 zł 
* sprzedaż domu w Głuchowie			         33.425,70 zł 
* sprzedaż działek w Kosinie			           6.508,70 zł 
* sprzedaż działek w Głuchowie			         23.680,20 zł 
* sprzedaż mieszkania w Albigowej             		        30.248,71 zł	
* sprzedaż budynku „Szwed” w Kraczkowej		          4.440,00 zł 
* sprzedaż działki w Soninie			           3.992,00 zł 
e) wpływy ze sprzedaży drzewa			           3.608,00 zł 

f) odsetki od nieterminowych wpłat			             133,79 zł
4. 	Działalność usługowa			        50.000,00 zł
Dochody w tym dziale wynikają z otrzymanych od 
inwestora środków na opracowanie przez Gminę zmiany 
planu zagospodarowania przestrzennego.
5. 	Administracja publiczna			       130.511,75 zł 

w tym: 
a) urzędy wojewódzkie, z tego:			       123.423,00 zł 
- dotacja na realizację zadań zleconych			       121.746,00 zł 
- dochody związane z realizacją zadań zleconych	        1.677,00 zł 
b) urzędy gmin – odsetki od nieterminowych wpłat           17,79 zł 
c) komisja poborowa – dotacja na przeprowadzenie 
poboru		                 566,40 zł 
d) promocja jednostek samorządu terytorialnego 
– wpłaty za umieszczenie materiałów reklamowych 
na materiałach promocyjnych gminy			           6.500,00 zł 
e) pozostała działalność – dochody związane 
z realizacją zadań zleconych			                  4,56 zł

6. 	Urzędy naczelnych organów władzy państwowej, 
kontroli i ochrony prawa oraz sądownictwa, w tym:     2.921,00 zł 
- dotacje na zadania zlecone (prowadzenie stałego 
rejestru wyborców)			           2.921,00 zł

7. 	Dochody od osób prawnych, od osób fizycznych 
i od innych jednostek nie posiadających 
osobowości prawnej oraz wydatki związane 
z ich poborem			    2.468.175,99 zł

Dochody w tym dziale zostały wykonane w 107,8% w stosunku do 
planu, z tego: 
a) wpływy z podatku dochodowego od osób 
fizycznych (karta podatkowa)			          7.540,67 zł 
b) wpływy z podatków i opłat od osób prawnych	  2.237.976,85 zł 
w tym m.in.: 
- podatek od nieruchomości			    2.060.199,30 zł 
- podatek rolny			         96.153,00 zł 
- podatek od środków transportowych			         46.863,00 zł 

Sprawozdanie z wykonania budżetu Gminy Łańcut w 2008 r. 

URZĄD
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- podatek od czynności cywilnoprawnych			        18.195,00 zł 
- odsetki od nieterminowych wpłat			         10.351,55 zł 
c) wpływy z podatków i opłat od osób fizycznych	 3.199.159,58 zł 
w tym m.in.: 
- podatek od nieruchomości			    1.021.683,65 zł 
- podatek rolny			    1.413.916,95 zł 
- podatek od środków transportowych			       185.559,81 zł 
- podatek od spadków i darowizn			         56.374,00 zł 
- podatek od czynności cywilnoprawnych			      473.291,00 zł 
- wpływy z różnych opłat (wpis do ewidencji 
działalności gospodarczej)			         16.350,00 zł 
- odsetki od nieterminowych wpłat			         23.556,14 zł 
d) wpływy z opłaty skarbowej			         31.781,22 zł 
e) wpływy z opłaty eksploatacyjnej			         50.888,27 zł 
f) wpływy z opłat za zezwolenia na sprzedaż 
alkoholu			       134.354,54 zł 
g) udziały gmin w podatkach stanowiących 
dochód budżetu państwa, w tym:			    6.806.474,86 zł 
- udziały w podatku dochodowym od osób 				  
fizycznych 			    6.695.190,00 zł 
- udział w podatku dochodowym od osób 				 
prawnych			       111.284,86 zł

Wpływy z karty podatkowej w 2008 r. zwiększyły się w stosunku do 
roku 2007 o 12,4%, ale zaległości na koniec roku wynoszą 27.997,53 
zł i są większe niż na koniec 2007 r. o 17,2%.
Dochody z tytułu udziału gmin w podatkach stanowiących dochody 
budżetu państwa ( udziały w PIT i CIT) zostały wykonane w 112,0% 
w stosunku do ustalonego planu otrzymanego z Ministerstwa Finan-
sów. Wyższe wykonanie tych dochodów o 729.998 zł od zakładanego 
planu związane jest z wysokim wzrostem gospodarczym oraz dobrą 
sytuacją finansową w gospodarce w 2008 roku oraz wzrostem wyna-
grodzeń pracowniczych.
Dochody z tytułu podatków lokalnych od osób prawnych zostały wy-
konane w 93,0% w stosunku do należności, w tym podatek od nieru-
chomości w 96,1%, a podatek rolny w 99,4 %. Zaległości w podatku 
od nieruchomości wynoszą 84.365,05 zł (3 podmioty).
Na zalegających w podatkach od osób prawnych wystawiono 2 upo-
mnienia. W podatkach od osób prawnych umorzono kwotę 6.297,00 
zł po rozpatrzeniu 6 podań ( 3 pozytywnie ), co stanowiło 0,3% ogółu 
wymiaru.
Dochody z tytułu podatków od osób fizycznych zostały wykonane w 
83,3% w stosunku do należności, w tym w podatku od nieruchomości 
w 75,5%, natomiast w podatku rolnym w 92,3%
Zaległości w podatku od nieruchomości od osób fizycznych wyno-
szą 335.809,42 zł i zwiększyły się w stosunku do 2007 r. o 54,7%, 
natomiast zaległości w podatku rolnym od osób fizycznych wynoszą 
125.895,48 zł i zwiększyły się w stosunku do 2007 r. o 46,7%.
Na zalegających w zapłacie podatku od osób fizycznych wystawiono 
łącznie 3.820 upomnień oraz 181 tytułów wykonawczych do komor-
nika.
W podatku rolnym oraz od nieruchomości od osób fizycznych umo-
rzono łącznie kwotę 95.417,18 zł po rozpatrzeniu 404 podań, co sta-
nowiło 3,3% ogółu wymiaru.
Podatek od środków transportowych został wykonany w 77,2% w 
stosunku do należności. Zaległości w tym podatku na koniec roku 
wynoszą 68.890,00 zł i zwiększyły się w stosunku do 2007 roku o 
23,5%. Na zalegających wystawiono 50 szt upomnień oraz 24 tytuły 
wykonawcze do komornika.
W 2008 roku w podatku od środków transportowych umorzono kwotę 
24.110,00 zł po rozpatrzeniu 19 podań, co stanowiło 8,0% wymiaru.
8. 	Różne rozliczenia			   19.079.159,06 zł 

z tego: 
- subwencja oświatowa			   13.285.738,00 zł 
- subwencja wyrównawcza			     5.558.768,00 zł 
- odsetki od środków na rachunku bankowym		       234.653,06 zł

9.	 Oświata i wychowanie			     1.180.425,81 zł	
z tego: 
a) szkoły podstawowe			          73.276,76 zł 

w tym m.in.: 
- dotacja na sfinansowanie nauki języka 
angielskiego			          62.352,00 zł 
- dotacje na sfinansowanie dodatkowych 
zajęć pozalekcyjnych			            6.800,00 zł 
b) przedszkola			        649.222,80 zł 
w tym: 
- odpłatność za pobyt dzieci w przedszkolach		       335.878,10 zł 
- wpływy z opłat za wyżywienie			        313.344,70 zł 
c) gimnazja 
- czynsz technikum Wysoka			          60.971,92 zł 
d) stołówki szkolne – wpływy z opłat za 
wyżywienie			        359.930,59 zł 
e) pozostała działalność – dotacje na 
dofinansowanie zatrudnienia pracowników 
młodocianych			          37.023,74 zł

10.	Pomoc społeczna			     6.678.079,64 zł 
z tego: 
- dotacja na świadczenia rodzinne i zaliczki 
alimentacyjne			     5.735.179,38 zł 
- dochody  związane z realizacją zadań zleconych        4.942,75 zł 
- dotacje na opłacanie składek zdrowotnych		         10.308,67 zł 
- dotacje na zasiłki i pomoc w naturze			        225.862,36 zł 
- dotacje na utrzymanie Gminnego Ośrodka 
Pomocy Społecznej			        322.325,00 zł	
- dotacje na usługi opiekuńcze			          24.528,00 zł 
- wpływy z usług opiekuńczych			          26.183,48 zł 
- dotacje na usuwanie skutków klęsk 
żywiołowych			          28.750,00 zł 
- dotacje na realizację dożywiania dla 
potrzebujących			        300.000,00 zł

11.Pozostałe zadania w zakresie polityki społecznej	       99.392,97 zł
Dochody w tym dziale wynikają z otrzymanych środków unijnych z 

Wojewódzkiego Urzędu Pracy na program aktywizacji bezrobot-
nych.

12.Edukacyjna opieka wychowawcza			        264.323,58 zł
Dochody w tym dziale wynikają z: 

- dotacji otrzymanych na wypłaty stypendiów 
dla uczniów			        180.825,59 zł 
- otrzymanych środków unijnych z Wojewódzkiego 
Urzędu Pracy na dodatkowe zajęcia pozaszkolne	       83.497,99 zł

13.Gospodarka komunalna i ochrona środowiska		       138.000,00 zł 
z tego: 
- wpłaty mieszkańców na budowę  kanalizacji 
w Handzlówce		         135.000,00 zł 
- wpłata na dofinansowanie wydania kalendarzy				  
w sprawie zbiórki odpadów			            3.000,00 zł

14.Kultura i ochrona dziedzictwa narodowego		           4.000,00 zł
Dochody w tym dziale wynikają z otrzymanych środków z Urzędu 
Marszałkowskiego na realizację imprez kulturalnych przez Centrum 
Kultury Gminy Łańcut.
Realizację dochodów w zestawieniu do działu i rozdziału oraz ich 
procentowe wykonanie przedstawia załącznik Nr 1 do sprawozdania.

Wydatki:
Wydatki za rok 2008 zostały wykonane w 88,7% w stosunku do pla-
nu. Wykonanie wydatków w poszczególnych działach przedstawia się 
następująco:
1.Rolnictwo i łowiectwo			        211.453,75 zł 

z tego: 
a) melioracje wodne – renowacja rowów 
gminnych			          44.672,75 zł 
b) wpłaty 2% zebranego podatku rolnego na 
rzecz Izb Rolniczych			          29.417,04 zł 
c) zwrot podatku akcyzowego zawartego 
w cenie paliwa kupowanego przez rolników		       137.363,96 zł

Wykorzystanie środków w tym dziale wyniosło 97,3%.
2.	 Transport i łączność			     3.087.631,91 zł 

c.d. na str. 6
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Środki w  tym dziale wykorzystano w 75,4%, 
z tego:  
a) pomoc finansowa dla Województwa 
Podkarpackiego,			        200.000,00 zł 
w tym: 
- budowa chodnika przy drodze wojewódzkiej 
w Albigowej			        100.000,00 zł 
- budowa chodnika przy drodze wojewódzkiej 
w Wysokiej			        100.000,00 zł

Nie wykorzystano kwoty 59.000,00 zł na pomoc rzeczową tj. projekt 
chodnika przy drodze wojewódzkiej w Soninie.
	 b) pomoc finansowa dla Powiatu Łańcuckiego,		      352.072,00 zł 

w tym: 
- remont drogi powiatowej w Kosinie			          50.000,00 zł 
- projekt chodnika przy drodze powiatowej 
w Kosinie			          50.000,00 zł 
- projekt chodnika przy drodze powiatowej 
w Cierpiszu			            5.000,00 zł 
- budowa chodnika przy drodze powiatowej 
w Handzlówce			          40.072,00 zł 
- projekt modernizacji drogi powiatowej 
w Kraczkowej			        157.000,00 zł 
- projekt chodnika przy drodze powiatowej 
w Wysokiej			          50.000,00 zł 
c) wydatki na drogi gminne			     2.528.666,64 zł

Z wykorzystanych środków na drogi w poszczególnych miejscowoś-
ciach wykonano następujące roboty:
	 Albigowa			        135.668,00 zł	

w tym m.in.: 
- budowa drogi wewnętrznej do stadionu 
- remonty cząstkowe dróg

	 Cierpisz			        174.959,00 zł 
w tym m.in.: 
- remont drogi wewnętrznej „Poręba” - 200 mb 
- remont drogi gminnej „Cierpisz do Woli  
Rafałowskiej” – 300 mb

	 Głuchów			        329.061,00 zł 
w tym m.in.: 
- rozbudowa drogi gminnej „Łozy” – 869 mb 
- opracowanie projektu drogi „Malawa”

	 Handzlówka			        390.825,00 zł 
w tym m.in.: 
- remont drogi „Skotnik” - 476 mb 
- remont drogi „Hyrów” - 482 mb 
- remont drogi „Trojnarówka” – 220 mb	  
- remont drogi „Kuźniarówka” – 170 mb

	 Kosina			       948.556,00 zł 
w tym m.in.: 
- wykup gruntów pod ciągi pieszo-jezdne (odszkodowania) 
- remont parkingu przy cmentarzu  
- remont drogi dojazdowej do cmentarza 
- przebudowa drogi „Ścieżki”

	 Kraczkowa			        120.951,00 zł 
w tym m.in.: 
- remont drogi „Homówka” – 360 mb 
- remonty cząstkowe dróg gminnych

	 Rogóżno			          11.586,00 zł
	 w tym m.in.: 

- remonty cząstkowe, zakup kamienia
	 Sonina			          60.055,00zł 

w tym m.in.: 
- remont drogi „Borczówka” - 85 mb 
- odwodnienie drogi „Zablesze”

	 Wysoka			        245.750,00 zł 
w tym m.in.: 
- budowa parkingu przy OSP – ok. 900 m² 
- remont drogi koło Bażantarni (współfinansowanie z FOGR)

Pozostałe środki zostały wykorzystane na odśnieżanie i ubezpieczanie 
dróg, nadzory inwestorskie na zadaniach remontowych, wydatki na 
przeprowadzenie przetargów (ogłoszenia).
Na drogi gminne nie wykorzystano kwoty 944.233,36 zł, w tym 
m.in.:
	 - rozbudowa drogi gminnej Głuchów-Łozy – kwota 249.674,00 zł 

(zadanie nie było współfinansowane ze środków U.E.) 
- projekt drogi Kosina-Głuchów – kwota 			          15.000,00 zł 
- wykup gruntów pod ciągi pieszo-jezdne – kwota   104.909,70 zł 
- rozbudowa drogi gminnej w Rogóżnie (zadanie 
przeszło do realizacji na 2009 rok ) – kwota 		       295.000,00 zł 
- projekt drogi „ Malawa ” w Głuchowie  
– kwota  		           35.000,00 zł 
d) pozostała działalność – dotacja dla Powiatu 
Łańcuckiego na utworzenie sieci szerokopasmowej 
– kwota 			           6.893,27 zł

3.	 Gospodarka mieszkaniowa			    2.031.939,97 zł
Wydatki w tym dziale były związane z bieżącym utrzymaniem, re-
montami i inwestycjami w budynki komunalne znajdujące się w za-
sobach gminy, z tego:
	 a) inwestycje i remonty budynków komunalnych	 1.828.146,45 zł 

w tym m.in.: 
* Albigowa 
– remont budynku O.K. - parkiet			         32.070,00 zł 
– remont budynku O.Z.			         66.000,00 zł 
– remont budynku Albigowa-Honie			         10.633,00 zł 
* Cierpisz 
– remont budynku D.S. w Cierpiszu Dolnym		        14.919,00 zł 
– remont budynku Społecznego w Cierpiszu 
Górnym			         16.956,00 zł 
* Handzlówka 
– remont dachu „Orkiestrówki”			         28.058,00 zł 
* Kosina 
– remont budynku O.Z.			         50.227,00 zł 
* Kraczkowa 
– modernizacja budynku wielofunkcyjnego		      479.460,00 zł 
– remont budynku O.Z.			       124.060,00 zł 
* Rogóżno 
– remont budynku D.S.			         24.461,00 zł 
* Sonina 
– remont sali sportowej			         68.882,00 zł 
* Wysoka 
– projekt przebudowy internatu			       119.560,00 zł 
– remont budynku D.K.			       195.026,00 zł 
– remont budynku internatu			         98.203,00 zł 
* remont budynku U.G.			       410.000,00 zł 
b) wydatki na energię (energia elektryczna, gaz)	       71.236,60 zł 
c) podatek VAT od wystawionych faktur 
(podlega zwrotowi z U.S. )			         69.983,00 zł 
d) ubezpieczenia budynków			           5.578,30 zł 
e) bieżące utrzymanie budynków, drobne remonty, 
ekspertyzy, przeglądy okresowe budynków,  
ogrzewanie, ścieki			         56.995,62 zł

Z planowanych środków na inwestycje, remonty i utrzymanie 
budynków gminnych nie wykorzystano kwoty 168.660,03 zł, z tego 
m.in.:
	 – modernizacja budynku wielofunkcyjnego 

w Kraczkowej			       120.954,00 zł 
(nie zrealizowano całego zakresu zaplanowanego na 2008 r.) 
– zakup gruntów			         16.100,00 zł 
– zakup energii			           8.763,40 zł

4.Działalność usługowa			       163.377,61 zł 
z tego: 
a) plany zagospodarowania przestrzennego		      111.583,28 zł 
b) opracowania geodezyjne i kartograficzne		        51.794,33 zł

W dziale tym nie wykorzystano środków w kwocie 51.622,39 zł, w 
tym: 
– na plany zagospodarowania przestrzennego		         43.416,72 zł 
– opracowania geodezyjne i kartograficzne		           8.205,67 zł

c.d. ze str.5
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5. 	Administracja publiczna			     3.036.494,04 zł 
z tego: 
a) urzędy wojewódzkie			        232.832,03 zł 
w tym: 
- wynagrodzenia i pochodne			        232.832,03 zł

	 Na realizację zadań zleconych w 2008 roku Gmina 
otrzymała od Wojewody Podkarpackiego kwotę 	     121.746,00 zł 
b) funkcjonowanie Rady Gminy Łańcut			        179.518,02 zł 
w tym: 
- diety radnych			        173.722,10 zł 
c) funkcjonowanie Urzędu Gminy			     2.507.001,21 zł 
w tym: 
- wynagrodzenia i pochodne			     2.002.120,97 zł 
- pozostałe wydatki rzeczowe (opłaty za gaz,  
energię elektryczną, wodę, ścieki, telefony, zakup 
paliwa, ubezpieczenia samochodów, zakup 
materiałów biurowych itp.)			        457.839,48 zł 
- wydatki majątkowe			          47.040,76 zł 
w tym m.in.: 
- zakup sprzętu komputerowego			          26.792,95 zł 
- zakup kopiarki			          17.067,80 zł 
- zakup projektora			            2.850,01 zł 
d) wydatki związane z działalnością komisji 
poborowych			               566,40 zł 
e) promocja gminy (wykonanie materiałów 
reklamowych, wydawanie gazety )			          55.151,81 zł 
f) pozostała działalność (wydatki na utrzymanie 
biur sołtysów, składki na Z.K. „Wisłok”, 
stowarzyszenie „ Ziemia Łańcucka”)			          61.424,57 zł

W dziale tym pozostały niewykorzystane środki w wysokości 
198.968,96 zł. Wynikają one z oszczędności na funkcjonowaniu 
Urzędu Gminy oraz biur sołtysów.
6.	 Urzędy naczelnych organów władzy państwowej, 

kontroli i ochrony prawa oraz sądownictwa		           2.921,00 zł
Środki te zostały wykorzystane na utrzymanie stałego 

rejestru wyborców.
7.	 Bezpieczeństwo publiczne i ochrona 

przeciwpożarowa			        365.004,56 zł 
a) Komendy Powiatowe Policji w tym:			            5.420,31 zł 
- zakup paliwa dla KPP w Łańcucie			            2.420,31 zł 
- dofinansowanie zakupu samochodu 
policyjnego			            3.000,00 zł

b) 	pokrycie kosztów funkcjonowania 
ochotniczych straży pożarnych			        359.584,25 zł

Środki zostały wykorzystane na utrzymanie samochodów i sprzętu 
OSP, wynagrodzenia kierowców, zakup paliwa do samochodów i mo-
topomp, ogrzewanie i utrzymanie remiz, zakup sprzętu pożarniczego 
oraz wydatki remontowe i inwestycyjne, w tym:
	 - remont remizy OSP w Rogóżnie			          25.000,00 zł 

- remont remizy OSP w Wysokiej			          86.400,00 zł 
- zakup samochodu i sprzętu do OSP Cierpisz		         77.478,38 zł

W ramach środków na ochotnicze straże pożarne na 
koniec roku pozostały nie rozdysponowane środki 
w wysokości 21.415,75 zł, w tym:
 	 na zakup samochodu dla OSP Cierpisz – 			          17.520,62 zł
8. Dochody od osób prawnych, od osób fizycznych 

i od innych jednostek nieposiadających osobowości 
prawnej oraz wydatki związane z ich poborem		       121.776,50 zł

Wydatki w tym dziale zostały wykorzystane na wypłaty za pobór po-
datków w formie inkasa oraz wynagrodzenie dla sołtysów za rozno-
szenie nakazów podatkowych.
9.	 Obsługa długu publicznego			            3.581,78 zł
Wykorzystana kwota została przeznaczona na spłatę odsetek od po-
życzki zaciągniętej w WFOŚiGW na budowę kanalizacji w Cierpi-
szu.
10.Różne rozliczenia – rezerwy 

w tym: 
a) rezerwa ogólna – planowana na 2008 r. – 		      300.000,00 zł, 
wykorzystano 271.600,00 zł w tym na: 

- nagrody w konkursach upowszechniających 
miejscową kulturę			         10.000,00 zł 
- remonty dróg gminnych			         30.000,00 zł 
- remont OSP Wysoka			         12.000,00 zł 
- remonty szkół			         43.400,00 zł 
- funkcjonowanie przedszkoli			         77.200,00 zł 
- zakup węgla do Gimnazjum w Wysokiej			        30.000,00 zł 
- wypłaty inkasa od zebranych podatków			           8.000,00 zł 
- wpłaty 2% na rzecz Izb Rolniczych			           5.000,00 zł 
- remonty budynków komunalnych			         51.000,00 zł 
- utrzymanie obiektów sportowych			           2.000,00 zł 
- organizację imprez promujących sport			           3.000,00 zł 
b) rezerwa na wzrost wynagrodzeń w oświacie 
– planowana na 2008 r. kwota 1.200.000,00 zł została 
wykorzystana w całości na wzrost wynagrodzeń 
c) rezerwa na odprawy pracownicze 
– planowana na 2008 r. kwota 100.000,00 zł – 
wykorzystano 22.400,00 zł na odprawy pracownicze 
w ZAFOSiP. 
d) rezerwa na zadania z zakresu zarządzania kryzysowego 
– planowana kwota na 2008 r. – 30.000,00 zł nie została 
wykorzystana 
e) rezerwa na zadania inwestycyjne – planowana  
na 2008 r. kwota 500.000,00 zł, wykorzystano 
292.000,00 zł, w tym na: 
- termomodernizację Gimnazjum w Wysokiej		         75.000,00 zł 
- stację uzdatniania wody w Kraczkowej			          16.000,00 zł 
- budowę pawilonu sportowego w Kraczkowej		        16.000,00 zł 
- przebudowę dachu na stołówce w Wysokiej		       117.000,00 zł 
- budowę parkingu przy OSP w Wysokiej			          25.000,00 zł 
- budowę wodociągu w Cierpiszu			          10.000,00 zł 
- budowę boiska przy szkole w Kraczkowej		         26.000,00 zł 
- projekt stacji uzdatniania wody w Głuchowie		          7.000,00 zł

11.Oświata i wychowanie			   20.260.294,67 zł 
z tego: 
a) funkcjonowanie szkół podstawowych			     9.812.396,23 zł 
w tym: 
- wynagrodzenia i pochodne			     6.909.791,43 zł 
- wydatki majątkowe			     1.113.648,19 zł 
b) funkcjonowanie przedszkoli			     3.513.898,42 zł 
w tym: 
- wynagrodzenia i pochodne			     2.604.579,62 zł	
c) funkcjonowanie gimnazjów			     5.241.199,66 zł 
w tym: 
- wynagrodzenia i pochodne			     3.064.759,58 zł 
- dotacje dla Niepublicznego Gimnazjum 
w Handzlówce			        335.166,56 zł 
- wydatki majątkowe			     1.012.252,91 zł 
d) dowożenie uczniów do szkół			        154.140,80 zł 
w tym: 
- dotacja na dowożenie uczniów			          45.062,00 zł 
e) funkcjonowanie zespołu 
ekonomiczno-administracyjnego szkół			        600.040,54 zł 
w tym: 
- wynagrodzenia i pochodne			        530.687,19 zł 
- wydatki majątkowe			            4.135,80 zł 
f) dokształcanie i doskonalenie nauczycieli		         49.839,97 zł 
g) utrzymanie stołówek szkolnych			        851.755,31 zł 
w tym: 
- wynagrodzenia i pochodne			        497.719,83 zł 
h) pozostała działalność (pokrycie kosztów 
zatrudnienia pracowników młodocianych)			         37.023,74 zł

Na inwestycje i remonty w oświacie w 2008 roku wydano  
2.611.535,23 zł. W ramach tych środkówwykonano m.in.: następu-
jące roboty:
	 a) szkoły podstawowe 

* Albigowa 
– budowa sali gimnastycznej			        845.720,00 zł 
– remont małej sali gimnastycznej			          76.889,26 zł 
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* Cierpisz 
– remont podłogi w sali lekcyjnej			            8.357,00 zł 
* Głuchów 
– wymiana stolarki okiennej i drzwiowej			          36.133,76 zł 
– wykonanie przyłącza energetycznego			            8.595,45 zł 
* Handzlówka 
– dokończenie odwodnienia, wykonanie zadaszenia 
nad wejściem, remont schodów i płytek na cokole     29.208,31 zł 
* Kosina 
–  termomodernizacja szkoły, wykonanie 
przyłącza energetycznego			        259.332,74 zł 
– remont sal lekcyjnych i korytarzy			            8.830,00 zł 
* Kraczkowa 
– budowa boiska szkolnego, wykonanie 
ogrodzenia			          80.849,40 zł 
* Rogóżno 
– izolacja i odwodnienie budynku, wykonanie 
płytki odbojowej			          58.324,85 zł 
* Sonina 
– remont sanitariatów, remont instalacji c.o.		       107.979,87 zł 
* Wysoka 
– remont podłóg w klasopracowniach			          33.786,92 zł 
b) gimnazja 
* Wysoka 
– termomodernizacja szkoły, przebudowa 
dachu na stołówce			        931.403,51 zł 
– remont instalacji elektrycznej na stołówce, 
remont pieca i instalacji c.o.			          26.715,09 zł 
c) przedszkola 
* Albigowa 
– wymiana luksferów na okna, adaptacja suteryn	       58.037,40 zł 
* Handzlówka 
– remont ogrodzenia, remont podłóg			          35.292,00 zł 
* Kosina 
– remont balustrady przy schodach			               965,00 zł 
* Wysoka 
– remont podłóg			            5.114,72 zł

Planowane wydatki na oświatę zostały wykorzystane w 96,6%. Nie 
wykorzystano kwoty 719.357,33 zł w związku z niezrealizowaniem w 
całości wszystkich inwestycji (nie wydatkowano środków na budowę 
przedszkola w Soninie, niższy był koszt termomodernizacji szkoły w 
Kosinie) oraz oszczędnościami w utrzymaniu obiektów (ogrzewanie) 
oraz racjonalizacją wydatków w poszczególnych placówkach oświa-
towych.
12.	Ochrona zdrowia			        148.988,19 zł
Wydatki w tym dziale wynikają z Gminnego Programu Przeciwdzia-
łania Alkoholizmowi. Szczegółowe sprawozdanie z wykorzystania 
środków na przeciwdziałanie alkoholizmowi komisja złożyła Radzie 
Gminy w odrębnym sprawozdaniu. W dziale tym została niewykorzy-
stana kwota 10.820,81 zł.
13.Pomoc społeczna			     7.424.451,74 zł 

z tego: 
a) domy pomocy społecznej 
– opłata za podopiecznych			        125.757,30 zł 
b) wypłata świadczeń rodzinnych i zaliczek 
alimentacyjnych			     5.750.282,94 zł 
c) opłacenie składek zdrowotnych za osoby 
pobierające niektóre świadczenia z pomocy 
społecznej oraz świadczenia rodzinne			          10.308,67 zł 
d) wypłata zasiłków i pomocy w naturze			        392.362,36 zł 
e) wypłata dodatków mieszkaniowych			            6.985,15 zł 
f) utrzymanie Gminnego Ośrodka Pomocy 
Społecznej			        512.831,31 zł 
w tym: 
- wynagrodzenia i pochodne			        433.929,95 zł 
g) opłaty za świadczenie usług opiekuńczych		       176.467,17 zł 

h) wypłaty świadczeń poszkodowanym podczas 
klęsk żywiołowych			          28.750,00 zł 
i) pozostała działalność – sfinansowanie posiłków 
potrzebującym			        420.706,84 zł

Środki zarezerwowane w tym dziale zostały wykorzystane w 97,9%
14.Pozostałe zadania w zakresie polityki społecznej	     118.613,16 zł 

z tego: 
– utrzymanie Gminnego Centrum Informacji 		         14.797,66 zł 
– organizacja kursów i szkoleń dla mieszkańców 
gminy w ramach programu aktywizacji 
bezrobotnych (program finansowany ze środków 
unijnych przekazanych z Wojewódzkiego 
Urzędu Pracy)			        103.815,50 zł

W dziale tym pozostała niewykorzystana kwota 107.614,84 zł w 
związku z faktem przesunięcia płatności za realizację szkoleń na 2009 
rok.
15.	Edukacyjna opieka wychowawcza			        597.648,95 zł 

z tego: 
a) funkcjonowanie świetlic szkolnych			        285.671,76 zł 
w tym: 
– wynagrodzenia i pochodne			        252.611,34 zł 
b) wypłaty stypendiów dla uczniów			        213.293,00 zł 
– stypendia socjalne (927 uczniów)			        162.615,00 zł 
– zasiłki szkolne (10 zasiłków) 			            3.023,00 zł 
– stypendia naukowe			          47.655,00 zł 
c) wyprawki szkolne dla uczniów			          15.187,59 zł 
d) pozostała działalność – sfinansowanie 
dodatkowych zajęć pozaszkolnych w szkole 
w Soninie w ramach programu sfinansowanego 
przez Wojewódzki Urząd Pracy ze środków 
unijnych			          83.496,60 zł

W dziale tym pozostały niewykorzystane środki w kwocie 48.781,05 
zł, w tym m.in. na:
	 – funkcjonowanie świetlic szkolnych			          25.028,24 zł 

– pomoc finansową dla Powiatu Łańcuckiego na 
ośrodek rewalidacyjno-wychowawczy w Wysokiej      5.000,00 zł 
– zajęcia pozaszkolne (będą zrealizowane w 2009 r.) 16.095,40 zł

16.	Gospodarka komunalna i ochrona środowiska		    2.047.396,40 zł 
z tego: 
a) zadania związane z budową wodociągów 
i kanalizacji			     1.441.996,92 zł 
w tym m.in.: 
- budowa kanalizacji w  Handzlówce			        794.175,20 zł 
- projekt sieci wodociągowo-kanalizacyjnej 
Sonina i Głuchów			          13.500,00 zł 
- zakup hydrantów w Wysokiej			            9.997,73 zł 
- budowa kanalizacji w Kraczkowej			          55.294,20 zł 
- budowa sieci kanalizacyjnej Albigowa-Osiedle	     156.057,78 zł 
- uzbrojenie terenu w sieci wodociągowo- 
kanalizacyjne (budowane przez indywidualnych 
inwestorów)			          33.169,53 zł 
- budowa wodociągu w Cierpiszu			        149.396,74 zł 
- budowa wodociągu Albigowa-Honie			        189.396,98 zł 
- wykonanie projektu stacji uzdatniania wody 
w Głuchowie			          37.332,00 zł

Niskie wykonanie wydatków w tym rozdziale w stosunku do planu – 
39,9% wynika ze znacznego ograniczenia zakresu realizacji budowy 
kanalizacji w Handzlówce w związku z brakiem dofinansowania za-
dania ze środków unijnych ( planowana kwota w budżecie 2.500.000 
zł ), nie zrealizowaniem zaplanowanych zadań ( projekt modernizacji 
stacji uzdatniania wody, projekt wodociągu Handzlówka ), jak rów-
nież niższymi kosztami od planowanych wykonania niektórych zadań 
jak np. wodociąg Albigowa-Honie ( planowana kwota 350.000 zł )
	 b) oczyszczanie miast i wsi			          63.063,09 zł
W rozdziale tym pozostała niewykorzystana kwota 106.936,91 zł  
w związku z faktem rezerwowania środków jako udział własny przy 

c.d. ze str. 7
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projektach składanych przez ZK „Wisłok” do współfinansowania 
unijnego. W roku 2008 takie projekty nie doszły do skutku.
	 c) nasadzenia zieleni na terenie gminy			            2.390,00 zł 

d) odpłatność za pobyt w schronisku bezpańskich 
zwierząt na terenie gminy			          11.662,75 zł 
e) oświetlenie dróg			        426.219,14 zł 
z tego: 
- pokrycie kosztów oświetlenia i konserwacji		       226.466,38 zł 
- wydatki inwestycyjne na budowę nowych 
oświetleń			        199.752,76 zł 
w tym: 
- budowa oświetlenia w Głuchowie			          55.199,19 zł 
- budowa oświetlenia w Kraczkowej			          65.493,79 zł 
- budowa oświetlenia w Soninie			          79.059,78 zł

Na inwestycjach związanych z oświetleniem dróg pozostała kwota 
42.247,24 zł związana głównie z niższym kosztem budowy oświet-
lenia w Soninie.
	 f) dotacja przedmiotowa dla Zakładu Gospodarki 

Komunalnej w Soninie – dopłata do ceny ścieków   100.000,00 zł 
g) pozostała działalność – wywóz padłych zwierząt     2.064,50 zł

17.	Kultura i ochrona dziedzictwa narodowego		    1.534.884,41 zł 
w tym: 
- dotacja dla Centrum Kultury Gminy Łańcut		    1.523.000,00 zł 
- ochrona zabytków (remont kapliczek 
przydrożnych)			            1.624,64 zł 
- zakup nagród w imprezach i konkursach 
promujących miejscową kulturę			          10.259,77 zł

Wydatki w tym dziale zostały zrealizowane w 99,7%.
18.	Kultura fizyczna i sport			        302.238,00 zł 

z tego: 
a) bieżące utrzymanie i drobne remonty 
w obiektach sportowych			          58.986,25 zł 
b) wydatki inwestycyjne na obiektach sportowych     23.918,99 zł 
w tym: 
- budowa pawilonu sportowego w Kraczkowej		        23.918,99 zł 
c) dotacja dla klubów sportowych			        214.000,00 zł 
d) organizacja imprez masowych z zakresu sportu       5.332,76 zł

Wydatki w tym dziale zrealizowano w 77,1%. Niewykorzystana zo-
stała kwota 79.762,00 zł, w tym 75.000,00 zł na urządzenie kąpieliska 
w Głuchowie.
Realizację wydatków w zestawieniu do działu i rozdziału przedstawia 
załącznik Nr 2 do sprawozdania.
Realizację dochodów i wydatków związanych z realizacją zadań zle-
conych przedstawia załącznik Nr 3 do sprawozdania.
Realizując dochody i wydatki zaplanowane na 2008 r. Gmina Łańcut 
uzyskała ujemny wynik finansowy 719.628,51 zł. W wyniku nieza-
angażowania w realizację wydatków na 2008 roku nadwyżki budże-
towej z lat ubiegłych oraz wolnych środków z tytułu zaciągniętych 
kredytów i pożyczek na koniec roku pozostała nadwyżka w wysoko-
ści 4.095.951 zł.
Gmina Łańcut na dzień 31 grudnia 2008 r. posiadała nieściągnięte 
należności na kwotę 864.015,01 zł, w tym:				  
	 - z tytułu opłaty za zajęcie pasa drogowego		                77,73 zł 

- z tytułu dzierżawy i wieczystego użytkowania	          3.317,39 zł 
- z tytułu zaległości w zapłacie czynszu			            8.200,04 zł 
- zaległości za ogrzewanie			            2.523,49 zł 
- należności podatkowe			        849.896,36 zł 
w tym m.in.: 
* podatek z tytułu karty podatkowej			          27.997,53 zł 
* podatek od nieruchomości od osób prawnych		        84.365,05 zł 
* podatek od nieruchomości od osób fizycznych	      335.809,42 zł 
* podatek rolny od osób fizycznych			        125.895,48 zł 
* podatek od środków transportowych od osób 
fizycznych			          68.890,60 zł 
* odsetki od zaległości podatkowych na 
koniec 2008 r.			        205.194,80 zł

Zobowiązania bieżące Gminy Łańcut na dzień 31 grudnia 2008 r. 
wynoszą 1.250.053,60 zł, z tego:
	 - zobowiązania bieżące wobec dostawców 

(faktury grudniowe do zapłaty w styczniu )		         17.884,10 zł 
- zobowiązania bieżące z tytułu wynagrodzeń 
(„trzynastka”)			     1.232.169,50 zł 
w tym: 
* w urzędzie gminy			        172.426,33 zł 
* w oświacie 			     1.020.061,75 zł 
* w pomocy społecznej			          39.681,42 zł

Ponadto na koniec 2008 roku Gmina Łańcut posiadała zobowiązania 
długoterminowe z tytułu zaciągniętych kredytów i pożyczek na 
kwotę 1.056.947,36 zł w tym:
	 - pożyczka zaciągnięta w WFOŚiGW na 

kanalizację Handzlówki			        559.688,00 zł 
- kredyt na termomodernizację szkoły w Kosinie	     194.687,36 zł 
- kredyt na termomodernizację szkoły w Wysokiej   302.572,00 zł

Gmina Łańcut na dzień 31 grudnia 2008 r. posiadała wykupione akcje 
na kwotę 14.000 zł, w tym:
	 - Agencja Rozwoju Regionalnego – 2 akcje		           2.000,00 zł 

- Spółka Akcyjna „Municypium” – 10 akcji		           1.000,00 zł 
- Małopolska Giełda Rolno-Towarowa 
w Rzeszowie – 100 akcji			          11.000,00 zł

Poza wydatkami z budżetu Gminy były realizowane również 
wydatki przez gospodarkę pozabudżetową:
- Zakład Gospodarki Komunalnej Gminy Łańcut 

z/s w Soninie
- Gminny Fundusz Ochrony Środowiska
	
	 - Zakład Gospodarki Komunalnej Gminy Łańcut
		  Plan	 Wykonanie
Przychody	 2.362.590,00	 2.334.102,50 

w tym m. in.: 
- opłaty za wodę i ścieki 	 2.205.950,00	 2.167.716,55

	 - wydawanie warunków  
technicznych do podłączeń	      56.640,00	       35.840,43 
- dotacja z Gminy Łańcut	    100.000,00	       93.457,95 
- pokrycie amortyzacji	            —	       27.231,73	
- odsetki od nieterminowych wpłat      —	         7.265,23

Koszty	 2.316.869,85	 2.348.248,09
	 w tym m. in.: 

- wynagrodzenia i pochodne	    653.629,00	     653.626,09 
- wydatki inwestycyjne	      43.756,85	       43.755,69 
- amortyzacja	         —	        27.231,73

Należności ZGK na dzień 31 grudnia 2008 r. wynoszą 156.208,51 zł 
(w tym z tytułu dostaw wody i odprowadzania ścieków 94.226,08 zł).
Zakład Gospodarki Komunalnej na koniec 2008 r. posiadał 
zobowiązania bieżące w wysokości 171.645,96 zł.

Gminny Fundusz Ochrony Środowiska
		  Plan 	 Wykonanie
Przychody	   27.000,00	   31.640,82
Koszty	   34.298,00	   25.842,83
Środki wydatkowano m.in. na: 

- dofinansowanie programów 
edukacyjnych Z.K. „ Wisłok ”		     3.000,00 zł 
- badanie próbek gleb		        996,40 zł 
- dofinansowanie odbioru eternitu	  15.629,49 zł 
- dofinansowanie zajęć z zakresu edukacji 
ekologicznej		      1.666,00 zł 
- wykonanie redukcji koron drzew	        770,00 zł

	 - zakup nagród w konkursach ekologicznych	             998,00 zł 
- opracowanie programu ochrony środowiska	          1.225,00 zł

	
	 Na koniec roku na rachunku GFOŚiGW pozostało 15.165,63 zł.

					     Łańcut, marzec 2009 rok.

URZĄD



str. 10

•	 Zrealizowano remont odcinka 1,7 km 
drogi gminnej od E4 w kierunku torów 
kolejowych w Rogóżnie.

	 Wykonano instalację C.O. w budynku 
gminny Albigowa – Honie.

•	 Wykonano odcinek sieci wodociągowej, 
a projektuje się kanalizację deszczo-
wą na osiedlu domów jednorodzinnych 
„Chmielarnia” w Soninie.

•	 Wykonano odcinki oświetlenia drogo-
wego w Albigowej i Głuchowie.

•	 Trwają roboty na zadaniu „Przebudowa 
istniejących obiektów stacji uzdatniania 
i przepompowni wody oraz rozbudowa 
sieci wodociągowej w Gminie Łańcut 
– etap IV – Przebudowa stacji uzdatnia-
nia i pompowni wody w Głuchowie”. 
Termin realizacji 15.09.2009 r.

•	 Kontynuowane są roboty na zadaniach: 
„Budowa sali gimnastycznej w Albigo-
wej” i „Rozbudowa budynku wielofunk-
cyjnego o funkcji społeczno – kulturalno 

– oświatowej im. Ks. W. Mazurka”, bu-
dowa sceny zewnętrznej oraz przebudo-
wa sieci kanalizacyjnej, teletechnicznej i 
gazowej w Kraczkowej.

•	 Trwają prace projektowe parkingu przy 
Ośrodku Zdrowia w Kosinie.

•	 Projektuje się oświetlenie drogowe w 
miejscowościach Sonina i Kosina.

•	 Przekazano place budów pod realizację: 
	 – odcinka sieci wodociągowej z przyłą-

czami do budynków w Cierpiszu Gór-
nym wraz z pompownią wody i zasila-
niem energetycznym pompowni

	 – sieci wodociągowej w Głuchowie 
Osiedle „Droga Linia”

	 – odcinka sieci kanalizacji sanitarnej we 
wsi Albigowa – Osiedle. 

Opr. E. Balawejder

Bieżąca realizacja inwestycji 
i remontów
W 2009 r. do chwili obecnej były prowadzone następujące zadania 
inwestycyjno-remontowe:

Nadanie numerów nieruchomości

Szanowni Mieszkańcy!
Przypominam o obowiązku umieszczenia w widocznym miejscu tabliczki 

z numerem porządkowym nieruchomości.
Obowiązek ten wynika z ustawy z dnia 17 maja 1989 r.  

Prawo geodezyjne i kartograficzne (Dz.U. z 2005 r. Nr. 240 poz. 2027  
z późn. zm.).

Zgodnie z art. 47 b powołanej ustawy „Właściciele nieruchomości 
zabudowanych oraz nieruchomości przeznaczonych pod zabudowę 

(…) są obowiązani umieścić na nieruchomości, w widocznym miejscu, 
tabliczkę z numerem porządkowym nieruchomości oraz utrzymywać ją 

w należytym stanie”.
Z kolei powołując się na ustawę z dnia 20 maja 1971 r. Kodeks 

wykroczeń (Dz.U. z 2007 r. Nr. 109 poz. 756 z późn. zm.) art. 64 § 1 
stanowi, iż „Kto, będąc właścicielem, administratorem, dozorcą lub 

użytkownikiem nieruchomości, nie dopełnia obowiązku umieszczenia 
w odpowiednim miejscu albo utrzymania w należytym stanie tabliczki 
z numerem porządkowym nieruchomości, nazwą ulicy lub placu albo 

miejscowości, podlega karze grzywny do 250 złotych albo karze 
nagany”, § 2 tej ustawy stanowi „Tej samej karze podlega, kto nie 

dopełnia obowiązku oświetlenia tabliczki z numerem porządkowym 
nieruchomości”.

Zaniedbania w tym zakresie utrudniają, a niejednokrotnie 
uniemożliwiają, szczególnie w nocy, ratowanie zdrowia i życia przez 

służby medyczne.
Problem ten uwidacznia się również w dostarczaniu korespondencji, 

wszelkiego rodzaju postępowaniach administracyjnych w terenie, jak też 
sprawia trudność osobom przyjeżdżającym z zewnątrz.

Apeluję zatem o zaopatrzenie wszystkich budynków w tabliczki 
z numerem budynku w terminie do 31 lipca 2009 r.

Dziękuję mieszkańcom, którzy są przykładem w tej dziedzinie i mam 
nadzieję, iż ci, którzy zapomnieli, dopełnią ustawowego obowiązku.

Z-ca Wójta
Halina Szpunar

NOWE TARYFY 
OPŁAT ZA WODĘ 
I KANALIZACJĘ

W związku ze znacznym wzro-
stem cen energii elektrycznej oraz 
zwiększeniem opłaty za zrzut 
ścieków do Oczyszczalni Ścieków  
w Łańcucie nastąpiła koniecz-
ność podwyższenia opłat za usługi 
związane z dostarczaniem wody 
i odprowadzaniem ścieków. Jed-
nocześnie opłata stała nie uległa 
zmianie. Nowe taryfy obowiązują 
od 1 maja br. 
Nowe taryfy opłat:
Rodzaj usługi	       Wysokość opłat
Dostawa wody	2,10 zł/m3 + 7 % VAT
Zrzut ścieków	2,48 zł/m3 + 7 % VAT
Opłata stała	 1,00 zł/miesiąc + 7 % 	
	 VAT

Opr. F. Nycz
		  Kierownik ZGK

KOMUNIKAT
Informuję mieszkańców Gminy 
Łańcut, że Urząd Stanu Cywil-
nego w Łańcucie został przenie-
siony do siedziby mieszczącej 
się przy ul. Kościuszki 15 (prawa 
strona budynku Miejskiego Domu 
Kultury) w Łańcucie. 

        Zbigniew Łoza
        Wójt Gminy Łańcut

URZĄD
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Ułatwienia przy zakładaniu firmy 
– zasada „jednego okienka”

Wyniki wyborów do Parlamentu Europejskiego
7 czerwca 2009 r. odbyły się na terenie naszego kraju po raz drugi 
wybory do Parlamentu Europejskiego. Frekwencja wyborcza 
wyniosła 24,5 (w kraju), 22,3 % na terenie Podkarpacia oraz 23,6 
% na terenie gminy Łańcut. Dwa mandaty z Podkarpacia zdobyli: 

Elżbieta Łukacijewska (PO) i Tomasz Poręba (PiS). Na terenie 
gminy największą liczbę głosów uzyskał Kazimierz Gołojuch – 
1497 tj. 39,5 % oddanych głosów. Szczegółowe wyniki głosowania 
na terenie gminy Łańcut – w tabeli.

Siedziba OKW Głu-
chów

Kosina Rogóż-
no

Sonina Wysoka Albigo-
wa

Handz-
lówka

Cierpisz H-ka 
ZOL

Kracz-
kowa

Łącznie

Uprawnionych 1299 2808 920 2298 1972 2262 1194 625 10 2694 16082

Głosowało 244 582 207 593 484 581 184 112 4 802 3793

Frekwencja 18,8 20,7 22,5 25,8 24,5 25,7 15,4 17,9 40,0 29,7 23,6

Lista Nr 1- UPR 2 10 3 9 7 5 1 3 0 30 70

Lista Nr 2- PSL 27 65 24 57 42 85 14 23 1 105 453

Lista Nr 3 – Samoobrona 5 12 1 0 9 6 0 2 0 6 41

Lista Nr 4 – PPP 1 3 1 1 0 0 1 1 0 6 14

Lista Nr 5- Libertas 2 9 8 3 2 13 1 0 0 11 49

Lista Nr 6-SLD-UP 17 18 6 34 9 13 8 1 0 24 130

Lista Nr 7 – Centrolewica 6 4 2 9 4 4 1 0 0 9 39

Lista Nr 8 – Prawica RP 3 24 4 10 8 13 4 1 0 3 70

Lista Nr 9 - PO 38 57 28 104 55 107 24 18 0 82 513
Lista Nr 10 - PiS 138 371 128 354 341 331 124 59 3 517 2366

Wniosek o wpis oraz o zmianę 
wpisu do ewidencji działalności go-
spodarczej nie podlega opłacie.

EDG-1 jest przekazywany przez 
urząd gminy urzędowi statystycznemu 
i na tej podstawie przedsiębiorca uzy-
skuje numer identyfikacyjny REGON. 
Po dokonaniu wpisu przedsiębiorcy 
do rejestru REGON urząd statystycz-
ny przesyła do przedsiębiorcy za-
świadczenie o nadanym mu numerze 
identyfikacyjnym. Cały proces doko-
nywania wpisu bądź zmiany wpisu dla 
przedsiębiorców w rejestrze REGON 
zakłada brak konieczności bezpośred-

niego kontaktu przedsiębiorcy z urzę-
dem statystycznym. 

Przedsiębiorca jest obowiązany 
zgłaszać organowi ewidencyjnemu – 
Wójtowi Gminy wszelkie zmiany sta-
nu faktycznego i prawnego w zakresie 
danych zawartych w zgłoszeniu w 
terminie do 14 dni od dnia powstania 
tych zmian, a także informacje o za-
przestaniu wykonywania działalności.

Zmiana miejsca zamieszkania 
przedsiębiorcy podlega wpisowi przez 
organ ewidencyjny, który był właści-
wy przed zmianą. 

Opr. J. Surmacz

Z dniem 31 marca 2009 r. zaczęły obowiązywać przepisy ustawy z dnia 
19 grudnia 2008 r. o zmianie ustawy o swobodzie działalności gospodarczej 
oraz zmianie niektórych innych ustaw (Dz. U. z 2009 r. Nr 18, poz.97), które 
wprowadzają w życie zasadę „jednego okienka”. Przedsiębiorca zamierzający 
założyć firmę wypełnia w urzędzie gminy tylko jeden wniosek EDG-1 o wpis 
do poszczególnych rejestrów (gminnej ewidencji, ZUS, urzędu statystyczne-
go, urzędu skarbowego). Działalność gospodarczą można już rozpocząć bez-
pośredniopo złożeniu wniosku. 

Projekt współfinansowany przez Unię Europejską  
w ramach Europejskiego Funduszu Społecznego

OGŁOSZENIE
GMINNY OŚRODEK POMOCY 
SPOŁECZNEJ W ŁAŃCUCIE 

informuje, że 
w okresie od 01.04.2009 r. – 31.12.2009 r. realizuje pro-

jekt „Czas na aktywność w gminie Łańcut” w ramach Pro-
gramu Operacyjnego Kapitał Ludzki współfinansowanego 

ze środków Europejskiego Funduszu Społecznego 
w ramach

Priorytetu VII Promocja integracji społecznej, 
Działanie 7.1 Rozwój i upowszechnienie aktywnej 

integracji,
Poddziałanie 7.1.1 Rozwój i upowszechnianie 

aktywnej integracji 
przez ośrodki pomocy społecznej.

Głównym celem projektu jest zwiększenie aktywności za-
wodowej bezrobotnych osób, będących klientami pomocy 
społecznej poprzez zastosowanie w ramach projektu in-

strumentów aktywizacji zawodowej i edukacyjnej wobec 
15 Uczestników Projektu.

JEŻELI:
- jesteś osobą w wieku aktywności zawodowej,  

bezrobotną lub nieaktywną zawodowo, zameldowaną \ 
w Gminie Łańcut,

- korzystasz ze świadczeń pomocy społecznej Gminnego 
Ośrodka Pomocy Społecznej w Łańcucie w rozumieniu 

przepisów o pomocy społecznej, zgłoś się do nas.
Dodatkowe informacje można uzyskać w Gminnym Ośrod-
ku Pomocy Społecznej w Łańcucie, ul. Mickiewicza 2a, 
pokój nr 2, tel. 017 225-81-90		

Kierownik GOPS
Halina Sieczkowska

Powiatowy Inspektorat Weterynarii 
w Łańcucie informuje

Powiatowy Lekarz Weterynarii 
w Łańcucie informuje, że w Dzien-
niku Ustaw nr 74 pod poz. 631 z 
dnia 19.05.2009 r. została ogłoszona 
zmiana rozporządzenia w sprawie 
wprowadzenia programu zwalcza-
nia choroby Aujeszkyego u świń, 
która wprowadza między innymi 
bezwzględny obowiązek zaopatry-

wania świń przemieszczanych do 
innego gospodarstwa, rzeźni lub na 
targi, spędy i konkursy w wystawia-
ne przez urzędowego lekarza wete-
rynarii świadectwo zdrowia. Jednym 
z niezbędnych warunków otrzyma-
nia przez hodowcę w/w świadectwa 
jest oznakowanie zwierząt zgodne 

KAPITAŁ LUDZKI
NARODOWA STRATEGIA SPÓJNOŚCI

UNIA EUROPEJSKA 
EUROPEJSKI
FUNDUSZ SPOŁECZNY

URZĄD
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z przepisami ustawy z dnia 2 kwietnia 
2004 r. o systemie identyfikacji i rejestra-
cji zwierząt (Dz.U. nr 204 poz. 1281 tekst 
jednolity). Oznakowanie przeprowadza się 
poprzez założenie na lewą małżowinę usz-
ną kolczyka, którego wzór został określony 

w przepisach wydanych na podstawie w/w 
ustawy, lub wykonanie tatuażu, zawierają-
cego numer identyfikacyjny gospodarstwa, 
który to umieszcza się w sposób czytelny i 
trwały w obu małżowinach usznych, albo 
na grzbiecie zwierzęcia, z tym że w prawej 
małżowinie usznej tatuuje się 7 pierwszych 
znaków tego numeru, a w lewej pozostałe 
znaki tego numeru.

Celem uzyskania dodatkowych infor-
macji o sposobie oznakowania zwierząt, w 
tym o możliwościach zakupu stosownych 
kolczyków, należy zwrócić się do Biura 
Powiatowego ARiMR w Łańcucie 37-100 
Łańcut ul. Traugutta 20 tel. 017 225 85 23 
lub 017 224 03 30.

Powiatowy Lekarz Weterynarii w Łańcucie 
lek. wet. Leszek Bar

Powiatowy Inspektorat 
Weterynarii w Łańcucie informuje

Wakacje – to czas odpoczynku i zabawy dla 
dzieci i młodzieży szkolnej, tej która wyje-
dzie na kolonie jak i tej pozostającej w swo-
im miejscu zamieszkania. Policja wzorem 
lat ubiegłych podejmie działania, których 
głównym celem będzie ograniczenie i elimi-
nowanie sytuacji skutkujących zagrożeniem 
bezpieczeństwa uczestników zorganizowa-
nego i niezorganizowanego wypoczynku. 
Działania te, prowadzone w ramach corocz-
nej akcji pod nazwą „Bezpieczne Wakacje” 
będą miały charakter rozpoznawczy, infor-
macyjno-edukacyjny i kontrolny.

W trakcie działań zwrócimy szczególną 
uwagę m.in. na:
•	 organizację miejsc i placówek w zakresie 

właściwego ich przygotowania do zorga-
nizowanego wypoczynku, 

• 	 przygotowanie organizatorów i wycho-
wawców w zakresie podejmowania dzia-
łań gwarantujących uniknięcie sytuacji, 
niebezpiecznych dla zdrowia i życia dzie-
ci i młodzieży, 

•	 właściwego postępowania organizatorów 
i wychowawców w przypadku zaistnienia 
zdarzeń naruszających przepisy prawa, 

Wspólnie z podmiotami pozapolicyjny-
mi, które zajmują się problematyką dzieci 
i młodzieży także w zakresie organizacji i 
prawidłowego przebiegu ich wypoczynku 
będziemy:
•	 kontrolować obiekty, pod względem ich 

właściwego zabezpieczenia techniczne-
go, przeciwpożarowego i sanitarnego, 

•	 organizować zajęcia informacyjno-edu-
kacyjne dla wychowawców i uczestni-
ków letniego wypoczynku w zakresie 
unikania zagrożeń oraz zachowań i skut-
ków tych zachowań, które wypełniają 
znamiona przestępstw i wykroczeń,

SZANOWNI PAŃSTWO:
W okresie wakacyjnym dużo dzieci nie wy-
jedzie na kolonie czy obozy. Pozostaną w 
domach. Niektóre z nich, codziennie, przez 
długi czas będą przebywały same. Mając na 

uwadze ich dobro przedstawiamy kilka rad, 
które mogą ochronić Państwa dziecko przed 
niebezpieczeństwem.
•	 Co pewien czas przeprowadzaj z dzie-

ckiem rozmowy profilaktyczne na temat 
zagrożeń, z którymi może się spotkać 
(zaczepki nieznajomych, obietnica poka-
zania czegoś szczególnie atrakcyjnego w 
odległym od domu miejscu, propozycja 
przejażdżki samochodem). 

•	 Naucz swoje dzieci, aby podczas Twojej 
nieobecności w domu nikomu nie otwie-
rały drzwi. (odwiedziny nieznajomych, 
krewnych, posłańców z pracy, a także in-
nym dzieciom). 

•	 Zwracaj uwagę na sposób przechowy-
wania kluczy od mieszkania, którymi 
dysponuje dziecko (najlepiej jest, gdy są 
przechowywane w szczelnie zamkniętej 
kieszeni, a nie na sznurku na szyi lub pod 
słomianką). 

•	 Zapewnij dziecku bezpieczną zabawę w 
domu - zamontuj w drzwiach mocne za-
mki, zadbaj o odpowiednie zabezpiecze-
nie instalacji gazowej i elektrycznej oraz 
urządzeń, które są do nich podłączone. 
Poproś sąsiadów, aby zwracali uwagę 
na obcych. Jeśli masz telefon, zadzwoń 
o różnych porach i porozmawiaj z dzie-
ckiem. Schowaj przed nim wszystkie le-
karstwa. 

•	 Nie ujawniaj swoim pociechom miejsc 
przechowywania wartościowych przed-
miotów. 

•	 W domu, obok telefonu, powinna znajdo-
wać się kartka z odnotowanymi numera-
mi telefonów do pracy: Mamy, Taty lub 
bliskich członków rodziny (np. dziadko-
wie). Warto również wskazać numery do: 
Policji, Pogotowia Ratunkowego i Gazo-
wego, Straży Pożarnej. 

W okresie wakacji dużo dzieci korzysta z 
różnych kąpielisk: 
Woda, nawet ta pozornie najspokojniejsza, 
jest groźnym i niebezpiecznym żywiołem. 
Większość utonięć czy też innych tragedii 
związanych z nieodpowiednim zachowa-
niem nad wodą, jest rezultatem lekkomyśl-
ności zarówno kąpiących się jak i ich opie-
kunów dlatego:

PRZEKAŻ SWOJEMU DZIECKU NA-
STĘPUJACE INFORMACJE:
•	 kąp się w tylko w miejscach odpowiednio 

zorganizowanych, oznakowanych i pod 
opieką dorosłych, 

•	 nie wchodź do wody wbrew zakazom ra-
townika oraz w czasie kiedy wywieszona 
jest czerwona flaga, 

•	 nie wchodź do wody bezpośrednio po ob-
fitym posiłku czy też dłuższym opalaniu, 

•	 w czasie kąpieli nie krzycz i dla zabawy 
nie wzywaj pomocy jeśli faktycznie nie 
jest Ci potrzebna, 

•	 przed wejściem do wody skorzystaj z na-
trysku, a jeśli go nie ma, to ochłodź całe 
ciało wodą, 

•	 przed każdym pierwszym skokiem do 
wody sprawdź jej głębokość i w miarę 
możliwości dno. 

•	 przy użytkowaniu sprzętu wodnego (ka-
jak, rower wodny, skuter itp.) należy bez-
względnie zaopatrzyć się w kapok.

Korzystając ze sprzętu pływającego, mimo 
że umiesz pływać, nie przeceniaj swoich 
umiejętności!
Pamiętaj o tym, że na plaży i kąpieliskach 
wypoczywają inni, pozwól i im przyjemnie 
spędzić czas nad wodą.

Jeżeli dziecko wyjeżdża na zorganizowany 
wypoczynek należy:
1.	 dokładnie sprawdzić komu powierzamy 

opiekę nad dzieckiem,
2.	 ustalić jakie ta osoba ma przygotowanie i 

doświadczenie zawodowe, 
3.	 uzyskać informacje jakie wrażenia wy-

nieśli uczestnicy organizowanych przez 
nią poprzednich imprez,

4.	 ustalić dokładny adres przebywania dzie-
cka, warunki socjalne i opieki medycz-
nej, 

5.	 precyzyjnie ustalić środki przewozowe. 
W razie wątpliwości co do stanu tech-
nicznego np. autobusu należy natych-
miast powiadomić policję drogową lub 
najbliższy posterunek policyjny, 

6.	 dziecko wyposażyć w wykaz zabranych 
przedmiotów. Najbardziej wartościowe 
należy oznaczyć (np. poprzez naszycie 
inicjałów). 

7.	 przekazać dziecku drobną kwotę pienię-
dzy oraz kartkę z dokładnym adresem do-
mowym i numerami telefonów do domu, 
do pracy rodziców, (można włożyć do 
walizki gotowe, zaadresowane koperty z 
naklejonymi znaczkami).

sierż. szt. Mariusz Stanio 
oficer prasowy KPP w Łańcucie

Bezpiecznie na wakacjach

URZĄD
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„Na ten dzień Kraczkowa czekała bardzo długo” - powiedział Wójt Gminy Łańcut 
Zbigniew Łoza – rozpoczynając uroczystość w dniu poświęcenia i wmurowania kamienia 
węgielnego pod rozbudowę i modernizację budynku wielofunkcyjnego w Kraczkowej.

Po wielu latach starań Stowarzyszenia Rozwoju Kulturalno – Gospodarczego Wsi 
Kraczkowa, mieszkańców Kraczkowej reprezentowanych przez swoich przedstawicieli 
w Radzie Gminy Łańcut i Radzie Sołeckiej, rozpoczęto przebudowę wybudowanego w 
początkach XX wieku Domu Ludowego im. ks. Walentego Mazurka.

sala widowiskowa oraz pomieszczenia dla 
zespołów i towarzystw działających na tere-
nie Kraczkowej. Inwestorem rozbudowy jest 
Gmina Łańcut. Projekt architektoniczny wy-
konał inż. Maciej Litwin. Pełni on także nad-
zór architektoniczny. Wykonawcą robót jest 
firma POLBUD kierowana przez Tadeusza 
Szczepańskiego, a kierownikiem budowy 
jest inż. Janusz Ciepielowski. Inspektorami 
nadzoru są Zygmunt Cicirko, Jan Daszkow-
ski i Andrzej Pecuch.

18 kwietnia 2009 r. ks. Mieczysław Bi-
zior, proboszcz parafii Kraczkowa dokonał 
poświęcenia kamienia węgielnego pod roz-
budowę i modernizację Budynku Wielo-
funkcyjnego im. ks. Walentego Mazurka w 

Kraczkowej. Następnie dokonano wmurowa-
nia kamienia węgielnego oraz aktu erekcyj-
nego w obecności parlamentarzystów, władz 
wojewódzkich, powiatowych i gminnych, 
wykonawców inwestycji oraz przedstawicie-
li wsi Kraczkowa. Akt erekcyjny podpisali:

Eurodeputowany – Mieczysław Janow-
ski, Poseł na Sejm RP – Jan Bury, Marszałek 
Województwa Podkarpackiego – Zygmunt 
Cholewiński, Prezes Podkarpackiej Izby 
Rolniczej – Stanisław Bartman, Starosta 
Łańcucki – Adam Krzysztoń, Przewodniczą-
cy Rady Gminy Łańcut – Roman Skomra, 
Zastępca przewodniczącego Rady Gminy 
Łańcut –Małgorzata Magryś, Wójt Gminy 
Łańcut - Zbigniew Łoza, Zastępca Wójta 
Gminy Łańcut – Halina Szpunar, Kierow-
nik Budownictwa Urzędu Gminy w Łańcu-
cie – Józef Pelc, Dyrektor Centrum Kultury 
Gminy Łańcut- Andrzej Łobaza, Proboszcz 
Parafii Kraczkowa - ks. Mieczysław Bizior, 
Wikary Parafii Kraczkowa – ks. Paweł Sto-
rek, Inspektor Nadzoru - Zygmunt Cicirko, 
Inspektor budowy– Janusz Ciepielowski, 
Kierownik robót – Piotr Wilk, Radny Gminy 
Łańcut - Jan Bartman, Radny Gminy Łańcut 
– Stanisław Bartman, Radny Gminy Łań-
cut - Antoni Florek, Radny Gminy Łańcut 
– Stanisław Kisała, Prezes Stowarzyszenia 
Rozwoju Kulturalno – Gospodarczego wsi 
Kraczkowa – Antoni Międlar, Zastępca Pre-
zesa Stowarzyszenia Rozwoju Kulturalno- 
Gospodarczego wsi Kraczkowa – Roman 
Kowalczuk, Prezes Spółki Wodno –Ście-
kowej – Stanisław Skomra, Dyrektor Pub-
licznego Przedszkola w Kraczkowej- Iwona 
Mendrala, Przewodniczący Rady Sołeckiej 
w Kraczkowej – Tadeusz Kucaba, Sołtys wsi 
Kraczkowa – Kazimierz Bem. 

To historyczne wydarzenie ma dodatko-
we znaczenie, gdyż odbyło się w roku jubile-
uszu 640-lecia wsi Kraczkowa.

Po uroczystym wmurowaniu Kamienia 
Węgielnego zaproszeni goście wraz z przed-
szkolakami posadzili drzewo upamiętniające 
640-lecie wsi Kraczkowej, zamieszczając 
pamiątkową tabliczkę. 

Beata Kucaba

Wmurowanie kamienia węgielnego 
pod rozbudowę i modernizację budynku wielofunkcyjnego 

im. ks. Walentego Mazurka w Kraczkowej

Ks. Walenty Mazurek był proboszczem 
parafii Kraczkowa w latach 1881-1910.

W testamencie podarował gminie plac 
pod budowę Domu Ludowego. W budynku 
znalazły się pomieszczenia dla Urzędu Gmi-
ny, sklepu, Kółka Rolniczego, Spółdzielni 
Mleczarskiej i innych instytucji.

W latach 1928- 1930 nadbudowano pię-
tro na tym budynku. Fundusze na ten cel 
uzyskano ze sprzedaży prawa do polowań na 
chłopskich polach na rzecz hr. Alfreda Po-
tockiego, ordynata na Łańcucie. W styczniu 
1930 r. odbyła się uroczystość poświęcenia.

Obecnie powstający budynek ma speł-
niać funkcje kulturalne i oświatowe. Będzie 
się w nim mieścić biblioteka, przedszkole, 

Już od kilku lat nasza gmina, a w szcze-
gólności Albigowa, utrzymuje przyjazne 
kontakty ze środowiskami sportowymi i arty-
stycznymi Stryja. Współpraca rozpoczęła się 
w roku 2003 od zawodów i wyjazdu polskich 
i ukraińskich szachistów na Krym. W ubie-
głym roku na Ukrainę jeździła kapela „Hop-

siup” i siatkarze (pisaliśmy o tym w GGŁ).
Obie miejscowości dzieli wprawdzie spo-

ra odległość – choć w dzisiejszych czasach 
nieistotna – i jeszcze granica, ale ta jest do 
sforsowania. Stryj i Łańcut to nie jest „wiel-
ki świat”, lecz przyglądając się dziejom obu 
miasteczek w ostatnich stu latach można 

powiedzieć, że należały do dwóch różnych 
światów. Tym cenniejsze są wzajemne kon-
takty teraz.

Na początku maja przybyły do nas ze 
Stryja dwa chóry: cerkiewny „Haliczyna” 
(Galicja) i młodzieżowy „Diewotswit”. W 
pierwszym śpiewają panie z samego miasta 
i okolicznych miejscowości; specjalizuje się 
w śpiewach liturgicznych, także w muzyce 
narodowej. Kieruje nim Katarzyna Gricak, 
przy pomocy Lesi Kuzło (kierownik Domu 

Majówka
z gośćmi z Ukrainy

WYDARZENIA
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Kultury w Grobowcu). Drugi chór wykonu-
je muzykę młodzieżową, ludową, a również 
czego miło posłuchać – piosenki polskie. 
Jego dyrygentem jest Olga Olijnik-Winnicki 
oraz Jurij Winnicki. Nad całością wyjazdu 
czuwała Julia Kuryliszyn – obecnie wicesta-
rosta powiatu stryjskiego. 

Nasi goście – artyści uświetnili obcho-
dy 3 Maja na terenie gminy Łańcut – ale po 
kolei…Korzystali z gościny albigowian i 
markowian (którzy zapewnili im kwatery). 
1 maja chór cerkiewny zaśpiewał pięknie w 
kościele parafialnym w Albigowej (zachwy-
cał się wystrojem wnętrza przygotowanego 
na uroczystość pierwszej Komunii św.). Na-
stępnego dnia chórzyści zwiedzali Rzeszów, 
między innymi trasę podziemną, spacerowali 
również deptakiem 3 Maja. Niektórzy po-
spieszyli poczynić zakupy – tak oto sprawy 
wzniosłe nierozłącznie splatają się z przy-
ziemnymi, ulotna sztuka istnieje obok twar-
dej rzeczywistości. 

Goście odjechali, pozostawiając nas w za-
chwycie i wdzięczności za gościnne przyjęcie 
i mile spędzony czas. Kapela „Hop-siup” i 
zespół „Consolazione” zostały zaproszone w 
lipcu na uroczystość 10-lecia zespołu „Die-
wotswit”, a więc do zobaczenia w lipcu.

Odwiedziny, wrażenia artystyczne, wza-
jemne poznanie i ubogacanie dochodzą do 
skutku dzięki temu, że w Stryju i okolicach, 
podobnie jak w gminie Łańcut, są ludzie go-
towi podjąć wysiłek, by zrobić coś więcej 
oprócz codziennych obowiązków. Można 
mieć nadzieję, że ich zapał i praca przynie-
sie – prędzej czy później, pożytek ogółowi 
mieszkańców. 

Organizatorzy wymiany pragną podzięko-
wać za przychylność wójtowi Gminy Łańcut 
– Zbigniewowi Łozie, dyrektorowi Centrum 
Kultury – Andrzejowi Łobazie oraz sponso-
rom – Antoniemu Lekowskiemu (właścicie-
lowi sklepu „Stokrotka”), Renacie i Stanisła-
wowi Kluzom, Grażynie Ciąpale, Antoniemu 
Dziugieł i Józefowi Bytnarowi (Sadowniczo-
Szkółkarski Zakład Doświadczalny w Albi-
gowej), Towarzystwu Przyjaciół Markowej 
– Kazimierzowi Wyczarskiemu, Józefowi 
Bąkowi i Franciszkowi Balawejdrowi, Ewie 
i Krzysztofowi Cyran z Markowej.

A. Szpunar, Z. Dzierga
Fot. Z. Dzierga, J. Baran

Majówka
z gośćmi z Ukrainy

Tego dnia chór „Haliczyna” śpiewał pod-
czas mszy św. w kościele w Głuchowie oraz 
spotkał się z zespołami działającymi przy 
tamtejszym Ośrodku Kultury. Zespół „Die-
wotswit” wspólnie z młodzieżową kapelą 
zwiedzali skansen w Markowej oraz wspól-
nie tańczyli i śpiewali. To właśnie biesiado-
wanie jest jednym z najmilszych punktów 
odwiedzin –  radość ze wspólnego swobod-
nego śpiewu i muzykowania, wsłuchiwanie 
się wzajemne w odmienne klimaty muzyki 
ludowej obu narodów. 

W dniu naszego święta narodowego 3 Maja 
chór cerkiewny uświetnił msze św. w Wyso- 
kiej (przyjęty przez  tamtejszy chór męski 
„Edwardos”) i w Kraczkowej. Dla wielu 
słuchaczy zapewne była to pierwsza okazja 
posłuchania muzyki cerkiewnej w tak dosko-
nałej, interpretacji. 

Finałem trzydniowych odwiedzin był 
wspólny popołudniowy koncert polskich  
i ukraińskich zespołów w Ośrodku Kultury w 
Wysokiej. Obok wspomnianych wystąpiły w 
nim: zespół wokalny „Consolazione” z Głu-
chowa i kapela podwórkowa „Wysoczanie” z 
Wysokiej. I jak to bywa – radość koncertowa-
nia zastąpiły łzy rozstania. 

Wielkim sukcesem dla El Ejido – dwu-
letniego ogiera rasy małopolskiej i jego ho-
dowcy – Jana Zubera z Głuchowa, zakończył 
się XII Narodowy Młodzieżowy Pokaz Koni 
Małopolskich – Białka, 6-7 czerwca 2009 r.

W roku 2008 El Eijdo debiutował na tym 
pokazie jako roczniak i wtedy zdobył tytuł 
wiceczempiona.

Tegoroczny udział El Ejido w Pokazie to 
ogromny sukces. Został on laureatem 3 głów-
nych tytułów:
- 	 I miejsce w Klasie Ogierów Dwuletnich 

II „A”
- 	 tytuł Czempiona Pokazu Ogierów 

- 	 tytuł Najlepszego Konia Pokazu.
Do rzadkości należy, aby jeden koń zdo-

był łącznie wszystkie tytuły, a tym bardziej 
pochodzący z prywatnej hodowli. Rangę suk-
cesu podkreśla fakt, że II miejsce w wyborze 
czempiona przypadło dla ogiera ze stadniny 
koni Janów Podlaski, a przy wyborze najlep-
szego konia Pokazu ogier El Ejido wyprze-
dził klacz również z Janowa Podlaskiego.

Hodowcy serdecznie gratulujemy tak zna-
czącego osiągnięcia i życzymy kolejnych, 
równie prestiżowych sukcesów.

Marta Pyda,  
Fot. Mateusz Staszałek

KOLEJNY SUKCES CZEMPIONA 
Z GŁUCHOWA!

c.d. ze str. 13
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Polska wieś podkarpacka to nie tylko rolnictwo 

„Smaki i Aromaty z Galicyjskiej Chaty”
Wioska Sonina słynie w kraju i za granicą 

nie tylko z rolnictwa. Kwitnie u nas i rozwija 
się kultura ludowa, obrzędowość, rękodzieło 
oraz kultywowane są tradycje potraw staro-
polskich.

Z myślą o zachowanie tych tradycji – 
KGW kontynuuje prezentacje starodawnych 
potraw, które są nie tylko smakowite, ale też 
zdrowe i ekologiczne. I takie potrawy zosta-
ły wyeksponowane na imprezie pod hasłem 
”Smaki i Aromaty z Galicyjskiej Chaty”, 
której patronat medialny sprawowały „Super 
Nowości”.

V edycja imprezy odbyła się 17 maja w 
Soninie pod „Grzybkiem”. Potrawy regio-
nalne prezentowało 13 Kół Gospodyń Wiej-
skich Gmin: Łańcut, Markowa, Rakszawa, 
Czarna, Chmielnik i Dynów.

Na stołach prezentowano gamę potraw: 
kapusta z grochem, żur, kwaśnica, ser sma-
żony, proziaki z powidłami, paszteciki, pie-
rogi pieczone z cukinią, kasza z uszkami, 
placki z sezonowym rabarbarem, kompot z 
suszonych owoców itd.

Największą frajdą programu był konkurs 
na najsmaczniejsze pierogi. Nadzienia pie-
rogów były przeróżne, dominowała kapusta, 
mięso, ser biały, grzyby, powidło, ziemniaki, 
zioła, kasza gryczana, rabarbar, kiszka, ba-
kalie, jabłka i pokrzywa. Pierogi to nie tylko 
farsz, ale również mięciutkie ciasto. 

Każde koło przygotowało po kilka rodza-
jów pierogów. Komisja wyróżniła: I miejsce 
– KGW Krzemienica za pierogi z serem i 
powidłami,

pozostałe wyróżnienia: KGW Chmielnik 
– za pierogi z serem i pokrzywami, KGW 
Dylągówka – za pierogi pieczone z ciasta 

chlebowego, KGW Sonina – za pierogi z 
kiszką, KGW Wola Mała – za pierogi z ra-
barbarem ze śmietaną i cukrem pudrem, 
KGW Albigowa – za pierogi z kapustą i 
serem, KGW Tarnawka - za pierogi z kaszą 
gryczaną i serem, KGW Wydrze – za pierogi 
z serem i miętą, KGW Rogóżno - za pierogi 
z kaszą, KGW Kosina – za pierogi pieczone 
z mięsem i serem, KGW Husów – za pierogi 
ruskie, KGW Kraczkowa – za pierogi z płu-
ckami, KGW Albigowa – Honie – za pierogi 
z powidłem.

W tak smakowitej imprezie udział wzięli 
dostojni goście w osobach: Kazimierz Go-
łojuch – poseł RP, Mieczysław Bochenek 
– Prezes WZKRiOR w Rzeszowie, Stefania 
Michałek – V –ce Prezes WZKRiOR, Janina 
Kamińska – PODR w Boguchwale, Rena-
ta Wadiak – dyrektor KRUS w Rzeszowie, 
Zdzisława Pawlina - z–ca Dyrektora KRUS 
w Rzeszowie, Zbigniew Łoza – Wójt Gminy 

Łańcut, Maria Kula – Wójt Gminy Raksza-
wa, Adam Krzysztoń – Starosta Łańcucki, 
Janina Kuźniar – Krajowa i Powiatowa Rada 
KGW, Roman Skomra – Przewodniczący 
RG, Aleksander Cwynar – PODR w Łańcu-
cie oraz mieszkańcy Soniny i okolic.

Cała uroczystość przebiegła w miłym i 
pogodnym nastroju. W imieniu organizato-
rów Koła Gospodyń Wiejskich w Soninie 
składam serdeczne podziękowanie dla człon-
kiń KGW biorących udział w prezentacji 
potraw, za ich trud i pracę oraz serdecznie 
dziękuję Instytucjom za ufundowanie na-
gród i docenienie pracy społecznej w naszej 
kobiecej organizacji. Dziękuję przedstawi-
cielom władz samorządowych i wszystkim 
uczestnikom imprezy. Zapewniam dalszą 
pracę w kierunku krzewienia kultury i pod-
trzymywanie tradycji ludowych. 

Anna Golba
Przewodnicząca KGW Sonina

„Święcone jajko” w Soninie
Okres wielkanocny to okazja do organi-

zowania różnorodnych spotkań związanych 
z kultywowaniem tradycji nawiązujących 
do tych szczególnych świąt. Klub Seniora 

grupę uczestników – emerytów i rencistów z 
naszej wioski. Zarząd Klubu Seniora wspól-
nie z pracownikami Ośrodka Kultury zadbali 
o świąteczny wystrój sali i smakowite jadło. 
Wśród zgromadzonych byli też szczególni 
goście: Przewodniczący RG– Roman Sko-
mra, Sołtys wsi – Stanisław Krzywonos, 
Przewodniczący Rady Sołeckiej – Adam 
Hepnar, Dyrektor Zespołu Szkół w Soninie 
– Ewa Kotwica, Dyrektor Przedszkola – Ewa 
Plesnar oraz Przewodnicząca KGW – Anna 
Golba. W części artystycznej wystąpił goś-
cinnie zespół wokalny z Cierpisza pod kie-
rownictwem Urszuli Pantoła, który pięknie 
wykonał repertuar piosenek z lat 70-tych 
przypominających młodość uczestnikom 
spotkania. Zagrała też rodzinna kapela bie-
siadna „Śwagry” z Soniny porywająca ze-
branych do wspólnego śpiewania, a nawet 
tańców. Zarząd Klubu Seniora wyraża ser-
deczne podziękowania wszystkim, którzy 
przyczynili się do zorganizowania i uświet-
nienia tego spotkania.

Janina Czepiela

w Soninie zorganizował w dniu 25.04.09 r. 
okolicznościową imprezę „Święcone jajko”. 
Świetlica Ośrodka Kultury w Soninie zgro-
madziła w tym dniu ponad 60-cio osobową 
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Impreza pt. „Wystawa wielkanocna i 
degustacja potraw” organizowana jest w 
Rogóżnie od 4 lat przez Koło Gospodyń 
Wiejskich. W tym roku odbyła się ona 29 
marca na sali widowiskowej Domu Straża-
ka. Zgromadziła bardzo wielu miłośników 
dobrego i zdrowego jedzenia. Można było 
przy tej okazji obejrzeć wystawę prac pla-
stycznych: wielkanocnych pisanek, jajek 
kolorowo ozdobionych – dzieło pani Ber-
nadety Harpuli oraz stroików i kompozycji 
kwiatowych wykonanych przez miejscowe 

stość rozpoczęła się mszą świętą w kościele 
parafialnym. Następnie ks. A. Bocek po-
święcił „koszyczek z pokarmami” i rozpo-
częło się wspólne świętowanie.

Zebrani złożyli sobie życzenia, poczę-
stowali się tradycyjnym jajkiem. Nie zabra-
kło także żurku, chrzanu, soczystych mięs  
i bab.

Spotkanie uatrakcyjnił występ zespołu 
młodzieżowego z Handzlówki, który przed-
stawił program poświęcony Papieżowi Ja-
nowi Pawłowi II. W miłej, radosnej atmo-
sferze godziny mijały jak sekundy.

Tekst i zdjęcia Aleksandra Kuśta

19 kwietnia 2009 r. w Ośrodku Kultury 
w Handzlówce odbyło się spotkanie człon-
ków i sympatyków Klubu Seniora. Uroczy-

Świąteczne Spotkanie
Klubu Seniora w Handzlówce

Wielkanocnych potraw czar
Rogóżno

gospodynie. Na suto zastawionych stołach 
znalazły się mazurki, baby wielkanocne, 
ciasta, ciasteczka, baranki z masła i ciasta, 
sałatki, chrzan, ćwikła, żur, chleb wypiekany 
dawną tradycyjną metodą. Nie dość, że stoły 
uginały się od smakowitego i różnorodnego 
jedzenia to były jeszcze pięknie przystrojo-
ne. Wszystkim, wszystko smakowało, a nic 
tak nie cieszy gospodyń jak to, że goście wy-
szli zadowoleni. Organizatorów cieszy fakt, 
że impreza gromadzi coraz więcej osób.

Grażyna Czarny

28 kwietnia 2009 r. odbył się VI Gminny 
Konkurs Profilaktyczny pod hasłem ,,Zdro-
wi w dorosłe życie”.Tradycyjnie organizato-
rem imprezy był Powiatowy Zespół Ognisk 
Pracy Pozaszkolnej w Łańcucie, a miejscem 
przesłuchań stała się Szkoła Podstawowa 

„Zdrowi w dorosłe życie”
nr 4 w Łańcucie. Adresatami konkursu byli 
uczniowie szkół z gminy i miasta Łańcuta. 
Uczestnicy mogli wybrać sposób przedsta-
wienia swojego pomysłu na zdrowe i wolne 
od nałogów życie w formie plastycznej, mu-
zycznej lub literackiej. 

Uczniów, którym najbliższy jest śpiew  
i muzyka oceniało jury w składzie: Anna So-
kołowska, Zdzisław Gaweł, Burmistrz Łań-
cuta Stanisław Gwizdak, Anita Gorzkiewicz 
oraz Elżbieta Socha. W kategorii solistów ze 
szkół podstawowych I miejsce zajęła Julia 
Grabowska z SP nr 4 w Łańcucie (op. Syl-
wia Wojnar), II miejsce ex equo-Jakub Bem-
benik z PZOPP (op. Małgorzata Orłoś) oraz 
Aldona Szczepańska z ZS w Kosinie (op. 
Agnieszka Tomaszek). W kategorii zespo-
łów ze szkół podstawowych I miejsce zajął 
Zespół wokalno-instrumentalny DO-RE-MI 
z PZOPP i SP nr 4 w Łańcucie (op. Małgo-
rzata Orłoś), II miejsce Zespół wokalny ze 
SP w Wysokiej (op.Teresa Rydel) zaś III 
miejsce Zespół wokalny z ZS w Głuchowie 
(op. Teresa Rydel).

W kategorii gimnazjum I miejsce przy-
padło Karinie Czyjt z Gimnazjum nr 2 w 
Łańcucie (op. Sylwia Wojnar), a II miejsce 
Zespołowi wokalnemu AKORD z PZOPP  
i ZS w Soninie.

W kategorii szkół ponadgimnazjalnych 
na I miejsce zasłużyła Katarzyna Majcher 
z PZOPP i Bursy Szkolnej (op. Anna Soko-
łowska). Na drugim miejscu uplasował się 
Zespół wokalno-instrumentalny z PZOPP 
i Bursy Szkolnej (op. Anna Sokołowska). 
Uczestnicy prezentowali piosenki traktujące 
o zdrowym sposobie życia. Niektóre teksty 
zostały ułożone przez dzieci specjalnie na 
potrzeby konkursu.

Nadesłane prace plastyczne oceniało 
jury: Anna Sokołowska, Estera Urbaniak 
oraz Lucjan Rybak. W wyniku obrad komi-
sji wytypowano następujących finalistów: w 
kategorii szkół podstawowych – I miejsce 
ex quo Agnieszka Szmuc oraz Sabina Kuź-
niar z SP w Wysokiej (op. Teresa Rydel), II 
miejsca nie przyznano, III miejsce ex quo 
zajęły Edyta Wałczyk z koła plastyczne-
go EXODUS z PZOPP i SP w Rakszawie 
(op. Estera Urbaniak) i Gabriela Krupa z SP  
w Wysokiej (p. Teresa Rydel).

W kategorii szkół gimnazjalnych I miej-
sce zdobyła Katarzyna Wilczek z Gim-
nazjum w Kosinie (op. Teresa Wrona), II 
miejsce Karolina Flejszar z Gimnazjum w 
Albigowej (op. Teresa Wrona), a III miej-
sce Anna Piątek z Klubu WZRASTANIE w 
Łańcucie (op. Dorota Piątek).

W kategorii szkół ponadgimnzjalnych I 
i II miejsca nie przyznano, zaś III miejsce 
przypadło w udziale ex quo Arturowi Sta-
fiejowi oraz Krystianowi Śliżakowi z Klubu 
WZRASTANIE (op. Dorota Piątek).

Dla uczestników, którzy chcieli swoje po-
mysły przelać na papier zebrała się komisja 
w składzie: Aneta Gawaluch, Ewa Wiącek, 
Anna Sokołowska, Agnieszka Kluz. I miej-
sce zajął Dominik Henclik z SP w Rogóżnie 
(op. Janina Fudali), II miejsce przypadło w 
udziale Filipowi Paluchowi z SP w Rogoź-
nie (op. Barbara Kiełb), zaś na III miejsce 
zasłużył Bartłomiej Boruń z ZS w Soninie 
(op. Maria Malicka).
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W przerwie obrad jury na słodki poczę-
stunek dzieci i młodzież zaprosiło Stowa-
rzyszenie Pomocy Rodzinie w Łańcucie. 
Fundatorami nagród byli: Burmistrz Miasta 
Łańcuta oraz Wójt Gminy Łańcut.

Zadaniem konkursu jest zachęcanie mło-
dych ludzi do zdrowego stylu życia oraz 
przestrzeganie ich przed niebezpieczeń-
stwem uwikłania w nałogi. Optymizmem 
napawa fakt, że uczestnicy potrafi ą dostrze-
gać te zagrożenia oraz przedstawiać je w 
różnorodnych formach. Miejmy nadzieję, że 
zachęcą tym swoich rówieśników do promo-
wania właściwych wartości w życiu.

Małgorzata Orłoś

W marcu Powiatowy Zespół Og-
nisk Pracy Pozaszkolnej wraz z I LO 
w Łańcucie zorganizował III Koncert 
Charytatywny ,,Dla Mateusza” .Do-
chód z imprezy został w całości prze-
znaczony na leczenie i rehabilitację 
chłopca-ucznia I LO.

Filip Paluch Szkoła Podstawowa 
w Rogóżnie – II miejsce

,,O używkach myśli kilka...” 
Jak dziś wygląda świat?
Jak wyglądają ludzie?
Niszczą sami siebie!
Niszczą innych ludzi.

Niszczą rodziny swoje.
Do auta nietrzeźwi siadają.
Czasem to i nie rzadko
Życie ludzkie unicestwiają...

Ojcowie i matki
Opuszczają rodziny
Tak działają używki!
Jaki los tamtej dzieciny?

Trzeba tego zaprzestać!
Że inni się uzależnili, cóż my
   poradzimy?
Ale sami siebie ratujmy!
Ratujmy nasze rodziny!

Gdy stanie obok nas taki człowiek
Podajmy mu dłoń,
Niech nie będzie sam
Przemówmy z nadzieją doń!

Używki czyhają wszędzie
Więc się ich wystrzegaj.
Możesz potem być nieszczęśliwy!
Więc skusić się nie daj!

   Nie daj! 

Wiele przeżyć, nieznanych wrażeń, cie-
kawych spotkań, dużo przygód, nowych 
informacji, dokładnych wiadomości czer-
piemy z każdego wyjazdu do interesujących 
miejsc. Jeśli do tego jeszcze dojdą: spraw-
dzian samodzielności i uspołecznienia, eg-
zamin z codziennych, zwykłych działań w 
domu - teraz wykonywanych samodzielnie, 
funkcjonowanie w grupie trochę większej 
niż rodzina, to właśnie jest obraz wyjazdu 
do Zielonej Szkoły. Do tego jeszcze do-
chodzą zajęcia dydaktyczne, dopasowane 
do programu wyjazdu. Dla nauczyciela 
to szersze zadania, aby wyrównać szanse 
harmonijnego i wszechstronnego rozwoju, 
dobrze przygotować do nauki i pracy, roz-
wijać pasje i zainteresowania, jednocześnie 
ukazywać uczniom ciekawe zakątki regionu 
i kraju. Istnieje możliwość wybrania się do 
miejsc, do których można się odwołać rea-
lizując materiał z edukacji przyrodniczej, 
historycznej, społecznej czy regionalnej. 
Poprzez kontakt z rzeczywistymi obrazami, 
miejscami, sytuacjami mamy możliwość 
kształtowania pojęć w chłonnych umysłach 
dziecka. Jest jeszcze jedno najtrudniejsze 
zadanie nauczyciela: tak zorganizować po-
byt, aby wszystkie dzieci były zadowolone, 
miały dobry humor i miłe wspomnienia. To 
zadanie jest najtrudniejsze, bowiem dziecia-

ki zostawiają mamę, tatę i rodzeństwo na 
kilka dni, a to wcale nie łatwe. To spraw-
dzian poczynań dydaktycznych kształtują-
cych u dzieci postawy społeczne, świetny 
sposób zintegrowania grupy i uświadomie-
nia dzieciom faktu, że każdy z nas jest inny i 
należy zaakceptować i uszanować jego oso-
biste nawyki, oczywiście, jeśli nie szkodzą 
innym. Rodzi się wówczas między uczest-
nikami wyjątkowa więź. Obserwując dzieci 
i pracując z nimi w innych warunkach niż 
domowe czy szkolne, poznajemy ich drugie 
„oblicze”. Warto więc czasem wybrać się z 
uczniami na dłużej, aby praktycznie spraw-
dzić swoje poczynania wychowawcze i dy-
daktyczne, zderzając je z rzeczywistością 
pobytu z dala od rodziny. Dzieci z Zespołu 
Szkół w Soninie wyjeżdżają już od pięciu lat 
do Bałtowa, w którym mieści się Park Juraj-
ski. Podziwialiśmy tam nie tylko przepiękne 
pejzaże, zwiedzaliśmy zabytkowe obiekty, 
interesujące miejsca, ale również oglądali-
śmy okazy prehistorycznych zwierząt w ich 
naturalnej wielkości. Zwiedzanie parku to 
podróż w czasie poprzez okresy geologicz-
ne tj. od kambru do dziś. Na kolorowych 
tablicach rozmieszczonych wzdłuż trasy 
znaleźliśmy informacje dotyczące układu 
kontynentów czy rozwoju życia w morzach 
i na lądach przed milionami lat. Największą 
atrakcję stanowią oczywiście rekonstrukcje 
kilkudziesięciu dinozaurów i innych wy-
marłych zwierząt naturalnej wielkości, roz-
mieszczone wzdłuż ścieżki spacerowej.

Niezwykłą rozrywką jest bogato wypo-
sażony plac zabaw. Oprócz huśtawek, dra-
binek, karuzel i zjeżdżalni bawiliśmy się w 
paleontologów odkopując szkielet ogrom-
nego drapieżnego tyranozaura. Bardzo du-
żym powodzeniem wśród dzieci w wieku 
szkolnym cieszą się prowadzone na terenie 
Parku warsztaty. Dzieci malowały fi gurki 

Nasze podróże
— te małe i te duże
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dinozaurów lub modele amonitów, których 
muszle są jednymi z najczęściej znajdowa-
nych skamieniałości albo też zamieniały 
się w poszukiwaczy złota. Bałtowskie sa-
fari zwiedzaliśmy podróżując specjalnie do 
tego celu zaadoptowanym “amerykańskim 
schoolbusem”. W ten sposób bezpiecznie 

Nasze podróże 
— te małe i te duże

obcowaliśmy z pięknymi, ale wciąż dzikimi 
zwierzętami. Uczyliśmy się nawzajem za-
ufania, odpowiedzialności, samodzielności i 
zwyczajnego, ale jakże trudnego współżycia 
w grupie klasowej w warunkach zupełnie 
innych niż domowe. Takie doświadczenia 
budują więź społeczną i kształtują wartości 
współodpowiedzialności, współdecydowa-
nia i świadomego udziału we wszystkich 
zajęciach. 

 Joanna Grzelińska, Bożena Magoń

Młodzi artyści działający w kole pla-
stycznym Niepublicznego Gimnazjum w 
Handzlówce wykazują niezwykłą aktyw-
ność w twórczym opisywaniu świata. Od 
początku roku 2009 prezentowali swoje 
prace podczas czterech dużych wystaw. 
Dwie z nich odbyły się w styczniu i maju w 
budynku Gimnazjum i stanowiły podsumo-
wanie I i II półrocza pracy twórczej w kole. 
Szersze grono odbiorców mogło obejrzeć 
te prace w Miejskim Domu Kultury w Łań-
cucie podczas Handzlowskiego Kiermaszu 
Wielkanocnego 5 kwietnia 2009 r., a także w 
Miejskiej Bibliotece Publicznej w Łańcucie, 
gdzie wystawę można było zwiedzać od 20 
kwietnia do 2 maja 2009 r.

Gimnazjum w Handzlówce już od kil-
ku lat współpracuje z Miejską Biblioteką 
Publiczną w Łańcucie w organizacji wy-
staw młodych artystów koła plastycznego. 
Wernisaż tej ostatniej wystawy odbył się 20 
kwietnia. Uczestniczyli w nim wszyscy ucz-
niowie NG, nauczyciele, rodzice, przedsta-
wiciele prasy. Swoje prace prezentowało 27 
uczniów. W sumie wystawiono ok. 60 prac. 

Dominowały portrety i autoportrety wyko-
nane w technice pastelu, monotypii. Młodzi 
twórcy z ogromną wnikliwością ukazali 
zróżnicowanie psychiki, osobowości, cha-
rakterów. Dużą grupę prac stanowiły grafiki 
– głównie linoryty. Zróżnicowanie formalne 
i treściowe wystawianych prac świadczy o 
wielkim bogactwie wrażliwości młodych 
twórców, którzy wciąż na nowo podejmują 
próbę dotarcia do piękna.

Młodzi artyści uczestniczyli również w 
wielu konkursach plastycznych, odnosząc 
spore sukcesy. W listopadzie 2008 r. Wio-
letta Pelc zdobyła I nagrodę w konkursie na 
plakat „Nasza BIBLIOTEKA”. Promocja bi-
blioteki dla dzieci z okazji 40-lecia Oddziału 
dla Dzieci Miejskiej Biblioteki Publicznej w 
Łańcucie, w tym samym konkursie wyróż-
nienie otrzymała Małgorzata Babiarz.

W maju br. prace 7 uczniów zostały za-
kwalifikowane do wystawy pokonkurso-
wej XI Podkarpackiego Przeglądu Plastyki 
Dzieci i Młodzieży, która odbyła się w Biu-
rze Wystaw Artystycznych w Rzeszowie. 
Podczas tej wystawy swoje prace zaprezen-

towali: Monika Kuźniar, Dorota Sobek, Iza-
bela Fajger, Jan Babiarz, Sławomir Trojnar, 
Adrian Rejzer, Szymon Gurak.

Sukcesy plastyczne młodych artystów 
Niepublicznego Gimnazjum w Handzlówce

Młodzi artyści prezentujący swe prace podczas wystawy w MBP w Łańcucie oraz Dyrektor 
MBP Małgorzata Sońska, Dyrektor NG Stefan Ruta i opiekunka koła plastycznego 
Agnieszka Cieszyńska.

Jednak największy sukces artystyczny 
odniósł Adrian Rejzer, który otrzymał III 
nagrodę w Ogólnopolskim Konkursie Pla-
stycznym WIOSENNE SPOTKANIA RA-
WICZ 2009 pn. „Zwierzęta w szarości”. 
Grafika Adriana pokonała w konkursowych 
zmaganiach ponad 1900 prac. Adrian wziął 
udział w uroczystym rozdaniu nagród, które 
odbyło się w Muzeum Ziemi Rawickiej w 
Rawiczu 8 maja 2009 r. Uczestniczył w wer-
nisażu wraz z innymi młodymi artystami z 
całej Polski. Duży sukces odniosło również 
pięcioro uczniów z NG, którzy otrzymali 
wyróżnienia honorowe w tym konkursie. 
Także prace Izabeli Fajger, Magdaleny 
Trojnar, Karoliny Wrony, Jana Babiarza, 
Sławomira Trojnara można było podziwiać 
wśród innych prezentowanych podczas tej 
wystawy.

Młodzi twórcy działający w kole pla-
stycznym NG są niezwykle aktywni, z 
wielką pasją rozwijają swoje umiejętności, 
kształcą zmysł obserwacji, wzbogacają do-
świadczenia warsztatowe- chcą dzielić się 
swą wrażliwością i zachęcają do rozmowy 
w języku sztuki.

opiekun koła Agnieszka Cieszyńska
Fot. archiwum

Adrian Rejzer ze swoją grafiką (pierwsza 
od góry), za którą otrzymał III miejsce w 

Ogólnopolski Konkursie Plastycznym.

c.d. ze str. 17
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W ciepły, słoneczny dzień 7 kwietnia, 
klasy piąte ze Szkoły Podstawowej z Albi-
gowej tradycyjnie, jak co roku pojechały na 
zorganizowaną przez p. Alinę Szpunar wy-
cieczkę do Muzeum-Zamku i Państwowej 
Szkoły Muzycznej w Łańcucie.

Lekcja muzealna była prowadzona przez 
panią przewodnik Teresę Żuławską, która 
opowiadała nam o dziejach Zamku i opro-
wadzała po salach i korytarzach zamko-
wych. Dowiedzieliśmy się bardzo dużo o 
instrumentach pochodzących z XVII, XVIII 
i XIX wieku, oglądaliśmy piękne malowid-

ła, rzeźby z instrumentami. Jednym z naj-
ciekawszych instrumentów był fortepian 
pionowy zwany żyrafą.

Później udaliśmy się do storczykarni, 
gdzie oglądaliśmy różne odmiany storczy-
ków. Zadziwiły nas i zaskoczyły swoim 
wyglądem i zapachem. W szklarni było 
bardzo ciepło i jasno. Utrzymywana jest 
tam odpowiednia temperatura i wilgotność 
powietrza, aby na zaaranżowanych skałach, 
pniach i koronach drzew, mogły rosnąć te 
przepiękne rośliny egzotyczne. Bardzo  
podobały się nam te kwiaty i z wielką  

przyjemnością obejrzeliśmy całą ich kolek-
cję.

Ostatnim punktem był koncert muzyki 
naszego narodowego kompozytora – Fryde-
ryka Chopina. Audycja przygotowana przez 
uczniów i nauczycieli Państwowej Szkoły 
Muzycznej im. Teodora Leszetyckiego w 
Łańcucie była bardzo ciekawa. Wysłuchali-
śmy z wielkim skupieniem opowieści o ży-
ciu naszego rodaka. Zachwyciły nas utwory 
grane przez naszych rówieśników i niewiele 
od nas starszych pianistów.

Wróciliśmy do Albigowej bardzo zado-
woleni, szczególnie z pobytu w storczykar-
ni, która jest pierwszą w Polsce ekspozycją 
kwiatów egzotycznych.

Uczniowie klas piątych

Nasza przygoda z muzyką

Miesiąc czerwiec to doskonała okazja do 
pierwszych podsumowań. W roku szkol-
nym 2008/2009 nasi wychowankowie wzięli 
udział w konkursach i projektach organizo-
wanych przez Kuratorium Oświaty w Rze-
szowie oraz szkoły i organizacje z terenu na-
szej gminy i powiatu. Motywacją do wzięcia 
udziału w konkursach były nie tylko nagro-
dy, ale przede wszystkim chęć sprawdzenia 
swoich umiejętności, możliwości i zaprezen-
towania talentów.
Na szczególne wyróżnienie zasługują sukce-
sy ucznia klasy szóstej Pawła Ruszla. Paweł 

jest uczniem o wszechstronnych zaintere-
sowaniach, co znalazło odzwierciedlenie w 
rozbieżności tematycznej konkursów, w któ-
rych odnosił sukcesy. W marcu Paweł został 
laureatem etapu wojewódzkiego konkursu 
humanistycznego, a w maju zajął III miejsce 
w 9 Konkursie „Matematyczne Szranki” w 
Zespole Szkół w Soninie. Ponadto zajął wy-
sokie lokaty w konkursach: ekologicznym w 
macierzystej szkole w Cierpiszu i w etapie 
dekanalnym konkursu wiedzy o św. Pawle, 
którego organizatorem była Kuria Metropo-
litalna w Przemyślu.
Najchętniej i najliczniej nasi uczniowie biorą 
udział w konkursach plastycznych. Autorką 
najbardziej spektakularnych sukcesów w tej 
kategorii jest Patrycja Tereszkiewicz z klasy 
szóstej, której praca zajęła I miejsce w XVII 
Wojewódzkim Konkursie Szopek Bożona-

rodzeniowych w Rzeszowie. Ponadto prace 
Patrycji oraz uczennic klasy piątej – Alicji 
Kielar i Andżeliki Szydełko zdobyły uznanie 
jury i I miejsce w kategorii prac przestrzen-
nych w VII Powiatowym Konkursie Recyta-
torskim Poezji o Annie Jenke „Pragnąć Tylko 
gwiazd” w SP w Rogóżnie”. W tym samym 
konkursie, ale w kategorii prac plastycznych 
I miejscem nagrodzono pracę uczennicy kla-
sy szóstej Sylwii Krzanickiej.
W kategorii klas młodszych sukcesy odnie-
śli: Kacper Płudowski i Natalia Gorczyca, 
wyróżnieni w konkursie „Mój przyjaciel”, 
organizowanym przez Bibliotekę Miejską w 
Łańcucie oraz Monika Michna, która zdo-
była II miejsce w powiatowym konkursie 
plastycznym o tematyce prozdrowotnej „Za-
wsze razem”.

Barbara Bem

Osiągnięcia uczniów 
Zespołu Szkół w Cierpiszu w roku 

szkolnym 2008/2009

Paweł Ruszel. Fot. archiwum

Organizowanie konkursów recytatorskich 
wpisało się już w kalendarz imprez Publicz-
nego Przedszkola w Kraczkowej. 22 kwietnia 
2009 r. już po raz czwarty odbył się Gminny 
Konkurs Recytatorski pt. „Za górami, za la-
sami”. Tym razem przedszkolni artyści recy-
towali wiersze Wandy Chotomskiej.

Konkurs został zorganizowany w ramach 
obchodów 640-lecia wsi Kraczkowa. Jego 
celem było przybliżenie dzieciom twórczo-
ści Wandy Chotomskiej, budzenie u dzieci 
zainteresowań poezją, kształtowanie umie-
jętności recytatorskich, zachęcanie dzieci do 
występów na scenie.

Impreza, na którą licznie przybyły przed-
szkolaki Gminy Łańcut wraz z wychowaw-
cami odbywała się w Remizie OSP w Kracz-
kowej. Na scenie zaprezentowało się 28 
dzieci ze wszystkich gminnych przedszkoli. 

Umiejętności recytatorskie oceniało jury, w skład którego 
wchodziły dyrektorki przedszkoli oraz wizytator p. Anna 
Pikiel, która była gościem szczególnym tej uroczystości.

Konkurs przebiegał na wysokim poziomie, gdyż mali 
artyści znakomicie pokonywali tremę, doskonale prezen-
towali się na scenie i bardzo dobrze opanowali niejedno-
krotnie długie wiersze. Po zakończeniu części oficjalnej 
czekał na wszystkich uczestników słodki poczęstunek 
oraz chwila na zabawę, pląsy i tańce przy muzyce. Ko-
misja konkursowa biorąc pod uwagę znajomość tekstu, 
wyrazistość i tempo recytacji, interpretację oraz przygo-
towane kostiumy wyłoniła laureatów:
I miejsce: Bartosz Bem (Kraczkowa), Mateusz Kluz (Al-
bigowa),
II miejsce: Aleksandra Kiełbicka (Rogóżno), Jagoda 
Markowicz (Kosina),
III miejsce: Natalia Rybak (Głuchów), Kamil Sienkie-
wicz (Wysoka).

Wyróżnienie otrzymali: Wiktoria Polit, Amelia Jaroń, 

Maciej Kucaba, Martyna Kiełb. 
Wszyscy uczestnicy otrzy-

mali pamiątkowe dyplomy oraz 
nagrody książkowe. Dzieci po-
żegnały się w znakomitych hu-
morach, pełne wrażeń i pozytyw-
nych emocji.

Katarzyna Kunysz

Gminny Konkurs Recytatorski 
w Przedszkolu w Kraczkowej

SZKOŁA
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TARGI  EDUKACYJNE 

W dniach 28-29 kwietnia br. Zespół Szkół w Wysokiej 
uczestniczył w Powiatowych Targach Edukacyjnych w Łańcucie.

Pokazaliśmy nowy, ciekawy film o nas, 
naszej szkole, nauczycielach, ciekawych 
lekcjach, a przede wszystkim o tym, co nas 
wyróżnia spośród innych szkół – świetnych 
kierunkach nauczania, po których absol-
wenci są poszukiwani na rynkach pracy. Jak 
dowiedzieliśmy się nieoficjalnie od gimna-
zjalistów, nasz film uzyskał bardzo wysoką 
ocenę. Szczególnie podobały się zajęcia 
praktyczne oraz atrakcyjne praktyki wyjaz-
dowe. Potwierdzeniem tego, że zdobywamy 
w szkole duże umiejętności zawodowe była 
wypowiedź absolwenta naszej szkoły Bart-
ka Kowalskiego, który jest zatrudniony w 
najlepszym na Podkarpaciu rzeszowskim 

Hotelu „Grand”. Przyznamy nieskromnie, 
że nasze stoisko wystawowe było „oblega-
ne” przez gimnazjalistów. Tylko my przy-
gotowaliśmy doskonałe przekąski, którymi 
zachęcaliśmy zaproszonych gości do degu-
stacji. W tym roku w ofercie mieliśmy pysz-
ne koreczki i bardzo smaczne babeczki. Ale 
chyba naszym największym atutem, szcze-
gólnie przyciągającym gimnazjalistki była 
aranżacja „stołu zaręczynowego”. Słysze-
liśmy komentarze, szczególnie dziewczyn: 
„zrobię sobie zdjęcie i na swoje zaręczyny 
przygotuję taki sam”, „kurcze, ale bomba”, 
„do głowy by mi nie przyszło, że można zro-
bić taki fajny stół”.

Byliśmy również przebrani w nasze wi-
zytowe stroje: kelnera, kelnerki, kucharza 
i hotelarza, czym też wzbudziliśmy spore 
zainteresowanie. Często z nami rozmawia-
no. Młodzi koledzy pytali o nasze zdanie 
na temat trudności, atmosfery, nauczycieli, 
przedmiotów, których się uczymy, a ponie-
waż było nas aż 17 osób stąd też mogliśmy 
wszystkich zainteresowanych naszymi ofer-
tami dokładnie poinformować. 

Bardzo cieszymy się, że swoją prezentacją 
szkoły zwróciliśmy uwagę nie tylko władz, 
zaproszonych gości, ale przede wszystkim 
– młodych kolegów. Usłyszeliśmy wiele cie-
płych słów tak pod adresem przygotowanej 
oferty edukacyjnej, jak i naszej szkoły.

Mamy nadzieję, że w bieżącym roku 
szkolnym wielu gimnazjalistów skorzysta z 
naszej atrakcyjnej oferty. 

B.M.

Gminny Konkurs Matematyczny
„As Trzecich Klas” w SP Wysoka

Wzorem roku ubiegłego 7 maja br. w 
Szkole Podstawowej im. św. Jana Bosko 
w Wysokiej odbył się konkurs 
matematyczny „As trzecich klas”. 
Jego celem było dostarczenie uczniom 
szkół naszej gminy możliwości 
wykazania się wiadomościami 
matematycznymi, rozwijanie ich 
zainteresowań i uzdolnień w zakresie 
logicznego myślenia, prawidłowego 
wnioskowania, rozwiązywania 
problemów z wykorzystaniem wiedzy 
matematycznej. 

Na zmagania z zadaniami konkursowymi w 
tym roku przybyło 20 uczniów z 7 szkół. Or-
ganizatorami konkursu byli Barbara Rzezi-
cka i Małgorzata Tomaszek. Na rozwiązanie 
zadań przeznaczone było 60 minut. 
Trzecioklasiści cierpliwie, wytrwale i do-
kładnie sprawdzali swoje wyniki. Po zakoń-
czeniu pracy był czas na odpoczynek, pod-
czas którego uczniowie nawiązywali nowe 
znajomości, analizowali swoje odpowiedzi 
w zadaniach konkursowych.
Każdy uczestnik konkursu został nagrodzo-
ny. 
Zwycięzcami konkursu zostali:
I miejsce: Gabriel Kudyba (Kraczkowa), 
II miejsce: Paulina Dzimira (Głuchów), Ma-
rek Teichman (Głuchów), Jakub Fajger (Al-
bigowa), Bartłomiej Gargała (Kraczkowa),
III miejsce: Dagmara Olszewska (Wysoka), 
Kamil Pelc (Handzlówka).

Wyróżnieni zostali: Dominik Nowak (Wy-
soka), Michał Wierzbiński (Kosina), Karol 
Jakubiszyn (Kosina).
Wszystkim laureatom serdecznie gratuluje-
my i już dzisiaj zapraszamy uczniów i na-
uczycieli z naszej gminy do wzięcia udziału 
w konkursie za rok.

Małgorzata Tomaszek

Majowe święta 
w Przedszkolu 
w Handzlówce

Maj jest miesiącem, który obfituje w wie-
le uroczystości organizowanych w przed-
szkolu.

Już na początku miesiąca dzieci brały 
udział w akcji zorganizowanej przez Kura-
torium Oświaty „Przedszkolaki z biało-czer-
woną”. Celem tej akcji było budzenie zainte-
resowania rodzinnym krajem, rozpoznawa-
nie godła i barw narodowych – rozumienie 
pojęcia OJCZYZNY.

Dzieci z przedszkola w Handzlówce wy-
konały samodzielnie chorągiewki, które za-

brały na spacer po wsi. Po drodze odwiedziły 
bank oraz okoliczne sklepy, gdzie wręczały 
flagi pracującym tam paniom. Radośnie ma-
chały mieszkańcom Handzlówki, a śpiew pa-
triotycznych piosenek podkreślał podniosły 
charakter spaceru.

Kolejną uroczystością był festyn zorga-
nizowany 17 maja z okazji Święta Kwitną-
cych Jabłoni. Dzięki sprzyjającej pogodzie 
przybyły całe rodziny z małymi dziećmi.  
W części artystycznej wystąpiły także 
miejscowe przedszkolaki. Najpierw swój 
repertuar przedstawiły „Maluchy”, które 
zaśpiewały dwie piosenki „Jestem sobie  
przedszkolaczek” i „Mały przedszkolak”. 
Dzieci z wdziękiem recytowały też wiersz. 
Grupa „Starszaków” przedstawiła bogaty 
program, na który złożyły się wiersze, in-
scenizacje i piosenki. Szczególnie podobała  
się piosenka „Biedroneczka”. Występ 
uświetniły barwne stroje, kapelusze, maski 
i rekwizyty. 

Maj zakończyło kolejne święto z okazji 
„Dnia Mamy i Taty”.

R. Szpunar

Fot. archiwum
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26 marca 2009 r. odbył się II Powiatowy 
Konkurs Muzyczny Nasi Wielcy Kompo-
zytorzy dotyczący życia i twórczości Wi-
tolda Lutosławskiego. Uczestnikami byli 
uczniowie ze szkół podstawowych z miej-
scowości: Budy Łańcuckie nr 1, Głuchów, 
Handzlówka, Husów, Korniaktów Północny 
nr 2, Kosina, Łańcut nr 4, Rogóżno, Sonina, 
Wysoka.

Komisja, którą od kilku lat tworzą na-
uczyciele Państwowej Szkoły Muzycznej I 
stopnia w Łańcucie, wnikliwie oceniła wie-
dzę, jak również umiejętności muzyczne 
szesnastu uczniów uczestniczących w kon-
kursie.

Po sprawdzeniu prac i wysłuchaniu pre-
zentacji nastąpiło podsumowanie, którego 
dokonał przewodniczący Jury – Tadeusz 
Szpunar. Przedstawiając wyniki z poszcze-

gólnych części zaznaczył, że wszyscy ucz-
niowie byli bardzo dobrze przygotowani i 
zaprezentowali się na wysokim poziomie. 
Następnie odbyło się wręczenie dyplomów 
i podziękowań wszystkim uczestnikom oraz 
nagród najlepszym uczniom. Przyznano 
sześć wyróżnień dla dzieci z: Łańcuta, Bud 
Łańcuckich, Wysokiej i Husowa. Osoby wy-
różnione otrzymały flety podłużne i harmo-
nijki ustne.

Zwyciężczynią tegorocznego konkur-
su została Anna Magryś z Handzlówki 
(28/30 punktów), zaś drugie i trzecie miej-
sce otrzymały uczennice: Sabina Harpula i 
Izabela Glac z Rogóżna (25/30 i 24/30 pkt). 
Zdobywczynie I, II i III miejsca otrzymały 
dzwonki chromatyczne.

Gratulujemy wszystkim uczestnikom i 
życzymy dalszych sukcesów muzycznych.

Bogusława Szylar

II Powiatowy Konkurs Muzyczny 
w Szkole Podstawowej w Handzlówce

Jednym z przesłań Ojca Świętego Jana 
Pawła II były słowa: „Zostańmy przyjaciółmi 
osób niepełnosprawnych, nie pozwólmy, by 
ich świat zamknął się na chorobie; pomóżmy 
im zobaczyć nowe, bogatsze życie, otwarte 
na Boga i drugiego człowieka.” Wychodząc 
temu przesłaniu naprzeciw Niepubliczny 
Ośrodek Rewalidacyjno-Wychowawczy Ca-
ritas w Wysokiej codziennie otwiera drzwi 
dla kilkunastu podopiecznych. 

NORW w Wysokiej działa dopiero od 
dwóch lat. Pracujący tu pedagodzy, oligo-

frenopedagodzy, rehabilitantka, logopeda, 
psycholog, katecheta i pielęgniarka dbają o 
rozwój fizyczny i duchowy, powierzonych 
im młodych ludzi. Najmłodszy w ośrodku 
jest Bruno, ma 6 lat; najstarsi są 19-letni 
chłopcy: Przemek i Jacek. Codziennie pod 
budynek podjeżdżają dwa, przystosowane 
do przewozu osób niepełnosprawnych, busy. 
Wysiadają z nich opiekunowie oraz gotowe 
do przeżywania nowych doświadczeń dzieci. 
Zajęcia zaczynają się porannym powitalnym 
kręgiem, po którym każda z grup (podział 
zależy od stopnia upośledzenia) wykonuje 
swoje własne zadania. Podopieczni uczą się, 
wykonują dekoracje, śpiewają, uczestniczą 
w zabawach grupowych, a także indywidu-
alnie relaksują pod czujnym okiem wycho-
wawców i opiekunów. W czasie rekreacji 
oblegana jest trampolina, na której dzieci 
wspaniale rozwijają zmysł równowagi, a 
także poczucie własnego ciała i przestrzeni. 
Częste spacery, wśród rozpościerającej się 
wokół ośrodka zieleni, nadają dniom świe-
żości i optymizmu.

NIE POZWÓLMY, BY ICH ŚWIAT ZAMKNĄŁ SIĘ NA CHOROBIE

O NIEPUBLICZNYM OŚRODKU REWALIDACYJNO-WYCHOWACZYM 
CARITAS W WYSOKIEJ koło ŁAŃCUTA

Kilka razy w ciągu roku spotykamy się 
w szerszym gronie, zapraszamy wtedy ro-
dziców, sympatyków, zaprzyjaźnionych ucz-
niów z okolicznych szkół. Niektórzy odwie-
dzają nas chętnie, spontanicznie z radością i 
regularnie. Wśród wiernych przyjaciół jest 
grupa uczniów ze Szkolnego Koła Caritas 
Publicznego Gimnazjum w Wysokiej oraz 
Zespołu Szkół im. T. Kościuszki. Przychodzą 
w każdy czwartek wraz ze swym katechetą 
– ks. Sylwestrem Decem. Czas spędzony 
wspólnie z nimi ubogaca wszystkich, wspól-
nie śpiewamy, tańczymy, radujemy się.

Fot. archiwum (2)
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Chętnie wychodzimy lub wyjeżdżamy 
także poza teren ośrodka. Byliśmy już w stad-
ninach koni w Tarnawce i w Albigowej, w 
kinie „Helios”, w ośrodku w Białobrzegach, 
w wysockim gimnazjum, braliśmy udział w 
wernisażach, kiermaszach, przeglądach ar-
tystycznych, spartakiadzie oraz innych oko-
licznościowych lokalnych imprezach.

Każdy, kto nas odwiedzi, może szczegó-
łowo zapoznać się z pracą w poszczególnych 
grupach, obejrzeć wszystkie pomieszczenia, 
porozmawiać z pracownikami. Zaintereso-
wanych zapraszamy, gdyż w bieżącym roku 
prowadzimy nabór do kolejnych grup rewa-
lidacyjnych i edukacyjno-wychowawczych.

Budynek NORW w Wysokiej jest obecnie 
w fazie kolejnych remontów. Zakończyliśmy 
remonty wewnętrzne, przygotowujące miej-
sca dla nowych podopiecznych. Musimy 
wyposażyć wyremontowane sale w meble 
i niezbędny sprzęt. W planach są jeszcze: 
stworzenie placu zabaw, wykonanie ogro-
dzenia i własnego wjazdu, odnowienie ele-
wacji obiektu oraz wymiana dachu. 

Rodziców dzieci niepełnosprawnych za-
praszamy do odwiedzenia nas, a wszystkich 
chętnych do współpracy, zainteresowania 
się losem naszych podopiecznych oraz do 
wolontariatu. Swą chęć pomocy można zgła-
szać bezpośrednio do ośrodka. Niech nasza 
miłość nada sens czyjemuś życiu.

Kontakt: NORW Caritas w Wysokiej
Wysoka 49 37-100 Łańcut  
norw_wysoka@op.pl, tel. 017 225 80 55
Bank BZ WBK 0/Przemyśl 10 1090 
2750 0000 0001 0786 2918

Benedykt Skiba

O NIEPUBLICZNYM 
OŚRODKU REWALIDACYJNO-

WYCHOWACZYM CARITAS 
W WYSOKIEJ

Festyn rodzinny w Wysokiej
24 maja 2009 r. na stadionie przy Pub-

licznym Gimnazjum w Wysokiej odbył się 
Festyn Rodzinny. Został on zorganizowany 
przez Radę Rodziców działającą przy tejże 
szkole, Centrum Kultury Gminy Łańcut  
Ośrodek Kultury w Wysokiej oraz Ludowy 
Klub Sportowy „Orzeł”. Organizatorzy so-
lidnie przygotowali się do tej imprezy. W 
niedzielę już od godz. 12.00 na stadionie 
rozgrywane były mecze w piłkę nożną oraz 
siatkówkę plażową. Przy tej okazji dokonano 
otwarcia boiska do gry w „plażówkę”. Dzię-
kujemy bardzo wszystkim zaangażowanym 
w budowę tego obiektu, zarówno władzom 
wsi i klubu sportowego jak i samym zawod-
nikom, którzy uczestniczyli czynnie w jego 
powstaniu.

O godz 15.00 rozpoczęły się występy ar-
tystyczne, które przygotował Ośrodek Kul-
tury w Wysokiej. Występowali przedszkola-
cy i uczniowie szkół z naszej wsi, a także 
zespoły artystyczne działające przy OK w 
Wysokiej.

Rodzice uczniów gimnazjum zapewnili 
„coś dla ciała”. Był więc sklepik, można było 
też kupić ciasto domowego wypieku i kawę. 
Bardzo dużym zainteresowaniem cieszyła 
się loteria fantowa, którą mogliśmy zorgani-
zować dzięki naszym sponsorom  „Centrum 
Sony”, „Mich-San-Gaz”, FH „Centrum” 
M. Żurek, „Smak Serwis”, „Oriflame” oraz 
„PZU Życie”. Wszystkie losy na loterii były 
pełne, a nagrody, które rozlosowano wśród 
uczestników liczne i bardzo atrakcyjne.

Rodzice jak zwykle zaangażowali się 
całym sercem w to przedsięwzięcie, które 
bez ich pracy nigdy nie doszłoby do skutku. 
Dziękujemy bardzo pani dyrektor Dorocie 
Szmuc oraz pracownikom szkoły za wspar-
cie naszych działań i czynny udział w przy-
gotowaniu Festynu Rodzinnego.

Praktyka pokazuje jak zwykle, że jeżeli 
zjednoczy się działania kilku organizacji to 
sukces jest gwarantowany.

Anna Tajchman
Przewodnicząca Rady Rodziców 

Skecz w wykonaniu Marcina Barana 
i Krzysztofa Frynia

Rozgrywki piłki plażowej

Kraczkowianie znów w telewizji
Medialne doświadczenia jednego z ucz-

niów Publicznego Gimnazjum w Kraczko-
wej – Adriana Muriasa, który wystąpił w 
show „Mam talent”, spowodowały zrodze-
nie się chęci wyjścia z codziennej, szarej 

rzeczywistości u wielu osób. Taka okazja 
nadarzyła się, gdy do uczniów naszej szkoły 
dotarła wieść o mających się odbyć w Rze-
szowie eliminacjach do programu emitowa-
nego przez TV4  „Eureko, ja to wiem”. Tym 
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razem w teleturnieju mieli wziąć udział naj-
lepsi szóstoklasiści z Podkarpacia. W szranki 
z kilkuset innymi uczniami stanęli również 
kraczkowianie – Olga Bem i Maciej Kryń-
ski. Obydwojgu udało się uzyskać awans do 
programu, a było to prawdziwe osiągnięcie, 
gdyż takich szczęśliwców mogło być tylko 
8. Radość naszych uczniów nie miała gra-
nic, gdy zaproszono ich na nagranie progra-
mu do Studia Recording w Warszawie. To 
wielka przygoda – wspominają dziś Olga i 
Maciek – ale i stres, z którym musieliśmy 
sobie radzić. Niewątpliwie, gdyż po przyjeź-
dzie do stolicy, spotkała ich niemiła niespo-
dzianka. Okazało się, że jeden spośród przy-
byłych uczestników programu, już na wstę-
pie zostanie wyeliminowany z rozgrywek 
przez komputer. Szczęśliwie nie trafiło to na 
reprezentantów Kraczkowej. Sporo emocji 
przyniosła już rozgrzewka przed przystą-
pieniem do głównej rywalizacji, czyli kil-

kadziesiąt pytań z różnych dziedzin. Potem 
przydzielanie pulpitów i krzepiący uśmiech 
prowadzącej – Agaty Młynarskiej, kiedy 
zapoznaje poddenerwowanych uczestników 
teleturnieju z obowiązującymi zasadami. 
Pierwsze pytania „podkarpackiego” odcin-
ka były dość proste, choć stres nie pozwolił 
wszystkim na udzielenie poprawnych odpo-
wiedzi. Pierwszą rundę aż 3 konkurentów 
zakończyło z jednakową liczbą punktów. 
Wśród nich był także Maciek. O awansie 
do następnego etapu rozgrywki zadecydo-
wał czas udzielanych odpowiedzi. Okazało 
się, że to kraczkowski szóstoklasista był 
najszybszy. Kolejne rundy dostarczyły rów-
nież sporo emocji. Liczyło się  efektywne 
wykorzystywanie wiedzy oraz odporność na 
presję czasu i stres. Maciejowi udało się po-
myślnie przejść starcie o wejście do finału. 
Znalazł się w gronie 3 najlepszych uczniów 
Podkarpacia, którym zadano po 6 różnorod-

nych, obejmujących szeroki zakres wiedzy 
pytań. Otarł się o wielki sukces zwycięstwa, 
gdyż odpowiedział poprawnie i wyczerpują-
co na 5 pytań, ale marzenie rozwiała rywal-
ka, która mimo, iż zgromadziła taką samą 
liczbę punktów i ogólnie prezentowała się 
słabiej, udzielała odpowiedzi szybciej od 
Maćka w poprzednich rundach. Pomimo to 
drugie miejsce satysfakcjonuje „kraczkow-
skiego orła”, uważającego udział w progra-
mie za wspaniałą przygodę i zabawę, ale 
też nas – nauczycieli, dumnych z tego, iż 
Maciek tak naprawdę pokazał, że ambicja i 
rzetelna praca wykonana indywidualnie i w 
szkole mają sens. 

Dziękujemy Tobie Maćku i Oldze za 
emocje, które towarzyszyły nam w cza-
sie oglądania emisji teleturnieju z Waszym 
udziałem i życzymy dalszych sukcesów.

Iwona Szczepańska

Konkursowe wzloty 
kraczkowskich uczniów

Szczególnym powodem do dumy są 
osiągnięcia gimnazjalistów – ucznia kla-
sy II – Jaromira Kargola i uczennicy klasy 
III – Gabrieli Międlar, którzy wzięli udział 
w cenionych Kuratoryjnych Konkursach 
Przedmiotowych. Jarek wykazał się szeroką 
wiedzą i kompetencjami w zakresie fizyki, a 
Gabrysia erudycją, umiejętnościami i wia-
domościami z języka polskiego. Obydwo-
je zakwalifikowali się do wojewódzkiego 
etapu tych konkursów, na którym poradzili 
sobie świetnie z dosyć trudnymi zadaniami i 
znaleźli się w czołówce pośród kilkuset ucz-
niów przystępujących do finałowego starcia. 
Decyzją Kuratoryjnej Komisji Konkursowej 
przyznano im status finalisty. 

W rozgrywkach powiatowych wyróżnili 
się głównie „poligloci”, zdobywając I miej-
sce w konkursie języków obcych „Bądź Po-
liglotą” w kategorii mała forma dramatyczna 
(Piotr Helbin, Paweł Techman, Jakub Krzy-

sztoń, Dominik Peszko, Hubert Cyran, Rafał 
Rząsa), II i III miejsce w kategorii piosenka 
(Patrycja Lęcznar i Agata Tomaszek), oraz 
III miejsce za recytację (Barbara Wisz). 

Ponadto Jaromir Kargol uzyskał wyróż-
nienie w Powiatowym Konkursie Mate-
matycznym klas II, Rozalia Ziaja zajęła III 
miejsce w Powiatowym Konkursie Histo-
rycznym „Historia i Współczesność” i II 
miejsce, a Damian Trojnar III miejsce w Po-
wiatowym Konkursie Geograficznym.

Nie zabrakło też sukcesów artystycznych, 
ponieważ prace plastyczne Rozalii Ziaji i Ar-
kadiusza Nawojskiego zakwalifikowały się 
do zestawu wystawowego na Międzynaro-
dowym Biennale Grafiki Dzieci i Młodzieży 
– Toruń 2008.

Jak to zwykle bywa „mistrzów” wyłoniły 
również rozgrywki sportowe. Koszykarska 
drużyna chłopców zajęła I miejsce na Gmin-
nej i III na Powiatowej Gimnazjadzie. Piłka-

rze ręczni uplasowali się zarówno w Gmin-
nej, jak i w Amatorskiej Lidze Gminy Łań-
cut 2008/2009 na miejscu II. Gimnazjalne 
siatkarki zdobyły I miejsce na Gimnazjadzie 
Gminnej i IV na Powiatowej. Na tej ostatniej 
wykazały się także tenisistki, uzyskując III 
lokatę. Sukcesy te dopełniły II miejsca dru-
żyn dziewcząt i chłopców w piłce siatkowej 
na Międzynarodowym Turnieju Mikołajko-
wym. 

Nasi najmłodsi również nie pozostali 
tego roku bez laurów. Hubert Grad z klasy 
I zajął I miejsce w Powiatowym Konkursie 
Plastycznym „Portret mojego przyjaciela”. 
Bartłomiej Gargała zwyciężył w VI Matema-
tycznym Konkursie Klas III Szkół im. Jana 
Pawła II, św. Jana Kantego, Kardynała Stefa-
na Wyszyńskiego w województwie podkar-
packim. II miejsce uzyskały uczennice klas 
VI – Ilona Malska i Olga Bem w Podkarpa-
ckim Konkursie Historycznym „Polska Pia-
stów i Jagiellonów”. W sporcie najlepszym 
osiągnięciem cieszyła się Magdalena Inglot 
– szóstoklasistka, która zajęła I miejsce w 
Powiatowych Zawodach Lekkoatletycz-
nych, rzucając piłką palantową. Powiatowy 
Konkurs Recytatorski Poezji o Annie Jenke 
przyniósł natomiast wyróżnienie Paulinie 
Wdowik i Agnieszce Probachcie. 

Wszystkim zasłużonym w tym roku 
szkolnym gratulujemy i życzymy jeszcze 
lepszych rezultatów w przyszłości. 

Iwona Szczepańska

Dla uczniów Zespołu Szkół w Kraczkowej nadchodzi okres zasłużonego 
odpoczynku, gdyż wytężoną i rzetelną pracą przyczynili się do przeżycia wielu 
emocjonujących i szczęśliwych chwil w trakcie mijającego właśnie roku nauki. 

A wszystko to za sprawą konkursów z różnorodnych dziedzin i na różnych 
szczeblach – gminnych, powiatowych, wojewódzkich i międzynarodowych.

Święto Książki w Handzlówce
Książka: zwykłe, papierowe karty,
znanych liter czarne, równe rzędy …
Zacznij czytać – to tak jakbyś wkroczył
w świat przedziwny: bliski, a odmienny.

Jarosław Iwaszkiewicz 

28 kwietnia br. w Szkole Podstawowej 
w Handzlówce odbył się Gminny Konkurs 
Czytelniczy „Poczytajka” zorganizowany 

przez bibliotekarkę Ewę Lenar i polonist-
kę Ewę Kuchę z okazji Międzynarodowe-
go Dnia Książki. Konkurs adresowany był 
do nauczycieli bibliotekarzy, nauczycieli 
nauczania zintegrowanego i uczniów klas 
I-III. Naczelną ideą, która przyświecała or-
ganizatorkom, było upowszechnienie wśród 
najmłodszych uczniów czytelnictwa jako 
znakomitej formy spędzania wolnego czasu, 

równie atrakcyjnej jak inne, głównie medial-
ne rodzaje przekazu.

Do międzyszkolnej rywalizacji przyłą-
czyły się szkoły z: Kosiny, Kraczkowej, Ro-
góżna, Soniny, Wysokiej i Handzlówki. 

Bohaterami „Poczytajki” było dwóch kla-
syków literatury dziecięcej: Jan Brzechwa i 
Julian Tuwim, których dorobek powoli jest 
zapominany. Zmagania konkursowe przebie-
gały w pięciu kategoriach: 

SZKOŁA
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1.	 Turniej Wiedzy o Życiu i Twórczości Jana 
Brzechwy i Juliana Tuwima

2.	 Konkurs Recytatorski – Mały Aktor 
3.	 Konkurs Literacki – Mały Poeta
4.	 Konkurs Plastyczny – Mały Artysta
5.	 Konkurs Edytorski – Mały Wydawca

Imprezie towarzyszyły dwie wystawy: 
Pokonkursowa Wystawa Prac Plastycznych i 
Pokonkursowa Wystawa Edytorska. 

W turniejowe szranki stanęły ze sobą 
trzyosobowe drużyny z poszczególnych 
szkół. Różnorodne formy pytań dotyczące 
życia i twórczości poetów, dały możliwość 
do wykazania się szeroką wiedzą z tematu i 
dostarczyły emocji związanych z rywaliza-
cją. Zwyciężyła SP w Wysokiej, II miejsce 
przypadło SP w Kraczkowej, a III miejsce SP 
w Kosinie. 

W Konkursie Recytatorskim, w którym 
prezentowano dwa dowolnie wybrane wier-
sze Brzechwy i Tuwima, bezkonkurencyjne 
okazały się  recytatorki z Kosiny: Kasia De-
cowska (nagroda specjalna) i Natalia Wilk – I 
miejsce. Ciekawe interpretacje usłyszeliśmy 
też w wykonaniu: Kamila Kluza z Handz-
lówki (brawa za rekwizyty!) – zdobywcę II 
miejsca i Karoliny Szpunar z Wysokiej – na-
grodzonej III miejscem. 

W Konkursie Literackim uczniowie za-
prezentowali wcześniej napisany wiersz o 
tematyce związanej z książką, czytaniem lub 
bohaterem literackim. Przedstawione utwory 
były na bardzo zróżnicowanym poziomie od 
wdzięcznych i urokliwych rymowanek dzie-
cięcych, po przepiękne, dojrzałe, zdradzają-
ce dużą znajomość twórczości poetów. Jury 
konkursowe stanęło przed trudnym wybo-
rem. Ostatecznie nagrodzono Madzię Inglot 
ze SP w Handzlówce, Michała Kielara ze SP 
w Wysokiej i Julię Sigdę ze SP w Rogóżnie. 

W Konkursie Plastycznym wzięło udział 
60 prac wykonanych do utworów Brzechwy 
i Tuwima. Zaprezentowano tu różnorodne 
techniki plastyczne, a same ilustracje urze-
kały dziecięcą naiwnością i wrażliwością w 
spojrzeniu na świat. Nagrodzono wyróżnie-
niami 18 prac, a I, II i III miejsce zajęli ko-
lejno: Aleksandra Szot, Kamil Pelc z Handz-
lówki i Alicja Wojnar z Kosiny. 

W Konkursie Edytorskim każda szkoła 
prezentowała trzy własnoręcznie wykonane 
książeczki (tekst i ilustracje). Każda z nich 
musiała zawierać elementy prawidłowej bu-
dowy książki: obwolutę, okładkę, paginację i 
stronę tytułową z jej informacjami (autor, ty-
tuł, ilustrator, wydawca, rok wydania). Zwy-
ciężyła książeczka wykonana przez klasę I 
ze SP w Handzlówce, II miejsce przypadło 
SP w Wysokiej, a III miejsce SPw Soninie. 

Nagrodami w konkursie upowszechniają-
cym czytelnictwo mogły być tylko książki, 
więc uczestnicy zostali obdarowani piękny-

mi pozycjami z klasyki literatury dziecięcej. 
Nagrody ufundowała Komisja Rozwiązywa-
nia Problemów Alkoholowych przy Urzędzie 
Gminy w Łańcucie, której w tym miejscu or-
ganizatorki imprezy serdecznie dziękują. 

Wyrazy wdzięczności kierujemy także do 
tych wszystkich nauczycieli, którzy podjęli 
trud aktywizacji środowiska szkolnego do 
działań na rzecz edukacji czytelniczej i kul-
turalnej uczniów. Ich praca przyniosła wy-
mierne efekty.

Wierzymy, że konkurs spełnił swą rolę 
– upowszechnił choć trochę czytelnictwo 
wśród najmłodszych uczniów, przybliżył 
twórczość bohaterów spotkania, stworzył 
szansę prezentacji dorobku twórczości arty-
stycznej wychowanków, zintegrował biblio-
tekarzy, nauczycieli i uczniów naszej gminy, 
uczniom zaś dostarczył emocji i dobrej za-
bawy. 

Ewa Lenar, Ewa Kucha

Święto Książki  
w Handzlówce

W dniach 28 – 30 marca br. w Ośrodku Kultury w Albigowej odbyła 
się wystawa i kiermasz sztuki i rękodzieła pn. „Tradycje Wielkanocne”. 
Imprezą tą rozpoczęliśmy obchody Roku Jubileuszowego pod hasłem

„SIÓDMY WIEK ALBIGOWEJ”. 

W wystawie swoje prace zaprezentowa-
ły: E. Bytnar, Z. Mroczka, A. Łobas, R. Na-
wojska, St. Padiasek, A. Baran, M. Michna, 
B. Szpunar, E. Cwynar, I. Tasior, A. Kruk 
(7 lat  najmłodsza uczestniczka), A.Sobek, 
L.Borecka, M.Inglot, St.Bytnar, J.Babiarz, 
J.Głuszek z Albigowej; Z. Góra, Z. Florek, 
F. Gołojuch, H. Ciąpała z Łańcuta; M Zemb-
roń, St. Kluz z Wysokiej; Z. Frańczyk ze 
Świlczy; M. Kluz, A. Kuźniar, D. Balawen-
der, J. Balawender, B. Kuźniar, B. Babiarz 
z Handzlówki; A. Drozd z Kraczkowej; H. 
Ruszel z Cierpisza; H. Klęsk, Cz. Probola 
z Rzeszowa; Cz. Wrona z Sędziszowa Ma-
łopolskiego, A. Miemczyk, W. Teichman, 
M. Brodziak z Krzemienicy; M. Maczuga, 
M. Bednarska, St. Surmacz z Soniny; Ośro-
dek Kultury z Wysokiej; Zespół „Quest” z 
Głuchowa, Zespół Szkół im. T. Kościuszki 
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z Wysokiej; Zespół Szkół, Publiczne Przed-
szkole, Koło „Caritas” z Albigowej, „Con-
tingo” – Zakład Aktywności Zawodowej z 
Łańcuta.

Licznie odwiedzający wystawę mogli 
podziwiać: stroiki świąteczne, palmy, pi-
sanki, baranki, zajączki, haftowane obrazy, 
koronkowe serwety, rzeźby oraz ozdoby i 
kwiaty z bibuły.

Nieodzowną imprezą towarzyszącą 
wystawie był konkurs dla Kół Gospodyń 
Wiejskich, którego podsumowanie odbyło 
się w sobotę (28.03.) Do konkursu przy-
stąpiły koła z: Albigowej, Albigowej – Ho-
nie, Kraczkowej, Kosiny, Soniny, Żołyni, 
Markowej, Husowa, Tarnawki, Rakszawy 
– Mościny, Krzemienicy, Woli Małej, Bud 
Łańcuckich – Prawych, Korniaktowa Połu-
dnie. Panie prezentowały, zgodnie z trady-
cją wielkanocną „Baby, babki i babeczki”. 
Uczniowie Zespołu Szół z Albigowej przed-
stawiły krótką scenkę przypominającą zwy-
czaje wielkanocne przygotowane pod okiem 
pani A. Kuźniar.

Komisja konkursowa w składzie: St. Mi-
chałek z WZRKiOR, D. Jamrozy UM, M. 
Wierzbicka PODR oceniła 54 „baby, bab-
ki i babeczki” zwracając uwagę na ogólny 
wygląd nawiązujący do tradycji wielkanoc-
nych, walory smakowe i estetykę. Szcze-
gólną uwagę zwrócono na autentyczność i 
naturalność ozdób prezentowanych ciast. 

Trudno było wyłonić zwycięzcę, dlatego 
postanowiono przyznać wszystkim jedna-
kowe równorzędne nagrody i dyplomy oraz 
pamiątkowe książki.

Każdy z uczestników mógł skosztować 
pyszności, które przygotowały Koła.

Panie z Albigowej poczęstowały wszyst-
kich żurkiem i wspaniałym tortem przygoto-
wanym z okazji X Edycji Konkursu dla Kół 
Gospodyń Wiejskich. 

W imieniu organizatorów: CKGŁ – Ośro-
dek Kultury w Albigowej, PiGRKGW w 
Łańcucie, KGW i Stowarzyszenia „dla Al-
bigowej” serdecznie gratulujemy i dziękuje-
my wszystkim wystawcom i paniom z Kół 
za udział w wystawie i konkursie. Życzymy 
nowych twórczych pomysłów, popularyzo-
wania tradycji i zapraszamy do udziału w 
kolejnych wystawach.

tekst Małgorzata Rajzer, fot. Jan Baran

Wystawa Wielkanocna 
w Ośrodku Kultury w Handzlówce

W dniach 22-23 marca świetlica Ośrodka Kul-
tury w Handzlówce wyglądała inaczej niż codzien-
nie. Ściany ozdabiały wyszywane obrazy, zasłony 
stanowiły przepiękne serwety i serwetki. Stół do 
bilarda zmienił się w stół staropolski gdzie mogli-
śmy podziwiać dawną zastawę  gliniane naczynia, 
palmy, skosztować serwatki, gomółek i pieczone-
go chleba. Stół do tenisa stołowego stał się stołem 
wielkanocnym. Koszyk obok koszyczka, a w nich 
pisaneczki malowane, obklejane, drapane, ozda-
biane cekinami. Do wyboru do koloru! Na trzecim 
stole: baby przeganiały makowce, maślane baranki 
puszczały oczka do odwiedzających gości. 

Oprócz stołów, odwiedzający mogli podziwiać 
rzeźby, kompozycje z kwiatów, drewniane kwietni-
ki, obrazy o tematyce Wielkiego Postu, prace – ori-
gami oraz zajączki i pisanki z masy solnej. Każdy 
miał okazję skosztować tradycyjnej serwatki oraz 
wiejskiego chleba.

Wystawę udało się zorganizować dzięki pomo-
cy miejscowych ludzi, za co serdecznie dziękuję.

tekst i zdjęcie Aleksandra Kuśta

Wieczornica w Handzlówce
2 kwietnia 2005 r. na placu św. Piotra abp Leonardo Sandri 
oznajmia wiernym: „O godzinie 21:37 nasz Ojciec Święty  

Jan Paweł II powrócił do domu Ojca…”

Minęło 4 lata a Ojciec Święty wciąż kro-
czy wśród nas. 2 kwiecień stał się dniem 
symbolicznym – dniem gdzie wierni z ca-

łego świata wspominają Papieża Polaka. W 
kościołach, szkołach przedstawiane są pro-
gramy upamiętniające postać Jana Pawła II. 

Również w Handzlówce wierni zgroma-
dzili się w kościele parafialnym, by modlić 
się w intencji Jana Pawła II. Po mszy świętej 
handzlowska młodzież przedstawiła krótki 
program poświęcony powołaniu Jana Pawła 
II. Wzruszające teksty, śliczny śpiew oraz 
dekoracja stworzyły nadzwyczajną atmo-
sferę. W oczach zgromadzonych widać było 
wzruszenie, smutek, a zarazem radość, że 

c.d. na str. 26
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Jan Paweł II wciąż żyje i jest z nami. Wie-
czornicę zakończył ks. proboszcz słowami, 
które wypowiedział Ojciec Święty w godzi-
nach śmierci: „Szukałem was, a teraz wy 
przyszliście do mnie”. 

Dziękuję za pomoc młodzieży, która za-
angażowała się w przygotowanie programu, 
pracownikom Centrum Kultury, księdzu 
proboszczowi, panu kościelnemu za pomoc 
przy organizacji wieczornicy.

tekst Aleksandra Kuśta, fot. Jan Baran

Wieczornica  
w Handzlówce
c.d. ze str. 25

,,Błogosław nam Ojcze Święty z Domu 
Ojca” – przesłanie to było myślą przewod-
nią wieczornicy poświęconej czwartej rocz-
nicy śmierci wielkiego Polaka – Papieża 
Jana Pawła II.

1 kwietnia w godzinach wieczornych 
mieszkańcy Głuchowa zgromadzili się w 
sali Ośrodka Kultury w Głuchowie, by 
wspólnie jeszcze raz przywołać Osobę Ojca 
Świętego Jana Pawła II. Piękny i wzruszają-
cy program przygotowała grupa młodzieży 
z kl. I gimnazjum. Wiele zaangażowania 
w całość wieczornicy wnieśli nauczyciele 
Zespołu Szkół w Głuchowie. Pan Skomra 
przedstawił prezentację multimedialną o 
najważniejszych chwilach z życia Karola 
Wojtyły. Młodzi artyści recytowali wiersze 
Papieża przy akompaniamencie muzyki 

Fryderyka Chopina. Przypomniano wybór 
na Stolicę Piotrową oraz najważniejsze sło-
wa wypowiedziane podczas pielgrzymek do 
Polski. Wszystkich zachwycił piękny śpiew 
pieśni w wykonaniu Martyny Rupar oraz 
rzewny dźwięk skrzypiec, wydobywający 
się spod zgrabnych rąk najmłodszego wy-
konawcy  Łukasza Olechowskiego. W jego 
wykonaniu usłyszeliśmy ,,Barkę” i melodię 
góralską.

Przedstawiony program przywołał wspo-
mnienia i przypomniał jak piękną i wspania-
łą była i jest postać Ojca Świętego, jak wiele 
zrobił dla Kościoła i dla świata, ale przede 
wszystkim dla zwykłego człowieka. Był 
szczególnym orędownikiem pokoju i wiel-
kim przyjacielem młodzieży, także ludzi 
chorych i cierpiących.

Na zakończenie ks. proboszcz Augustyn 
Pawiński podzielił się swoimi refleksjami 
i odmówił modlitwę o rychłą beatyfikację 
Jana Pawła II. Pożegnaliśmy się Apelem 
Jasnogórskim. 

tekst i zdjęcie Zofia Dzierga

Wieczornica poświęcona pamięci 
Papieża – Jana Pawła II

„Przez chrzest na Golgotę”

cyjnie, bo po raz czwarty, ożyły gwarem 
licznej publiczności zgromadzonej na Mi-
sterium Męki Pańskiej pt. „Przez chrzest na 

Golgotę” w wykonaniu Zespołu Ludowego 
„Sonina”. To wielkie widowisko plenerowe 
cieszy się dużym powodzeniem, a to dzięki 

W słoneczną „Palmową” niedzielę w 
dniu 5 kwietnia 2009 r. pagórki Państwa 
Kielarów i Pasierbów w Soninie już trady-
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jego wykonawcom, którzy prawie profesjo-
nalnie wcielają się w role poszczególnych 
postaci, bogatej dekoracji i pięknym stro-
jom, a przede wszystkim twórcy i reżysero-
wi Romanowi Skomrze.

Przedstawieniu, które odbyło się wie-
czorną porą dodatkowego uroku dodały 
efekty świetlne w postaci ok. 100 pochodni, 
jak też lamp syberyjskich wykonanych przez 
członków zespołu z parafiny użyczonej nie-
odpłatnie przez firmę „Bispol”, której skła-
damy serdeczne podziękowanie za coroczny 
sponsoring. Widowisko pasyjne było jedną 
z imprez organizowanych w Soninie w ra-
mach obchodów „VI wieków Soniny”.

Obecni na przedstawieniu goście, a 
wśród nich Wójt Gminy Łańcut Zbigniew 

Łoza, dziękując wszystkim aktorom i re-
żyserowi za trud w urzeczywistnieniu tak 
pięknego widowiska, życzył zebranym wie-
lu osobistych doznań i wrażeń. Zastępca 
Starosty Łańcuckiego Józef Rzepka wrę-
czył Romanowi Skomrze medal „Za zasługi 
dla rozwoju kultury powiatu Łańcuckiego” 
oraz okolicznościowy dyplom dla zespołu 
„Sonina”. Publiczność, w tym liczna grupa 
z Połomii, nagrodziła aktorów rzęsistymi 
brawami, a niektórym na policzkach poja-
wiły się łzy wzruszenia. 

Niewątpliwie ta przedświąteczna nie-
dziela wpisała się do historii naszej wsi, 
jako następny mocny akcent działalności 
kulturalnej i osiągnięć zespołu ludowego 
„Sonina”.

Adam Hepnar

Obchody święta Matki Bożej – Królowej Polski  
i rocznicy uchwalenia Konstytucji 3 maja w Handzlówce

Dzień 3 maja 2009 r. był obchodzony w 
Handzlówce bardzo uroczyście. O godzinie 
10.30 zgromadziliśmy się na niedzielnej 
Mszy św., którą odprawił ks. proboszcz – Jan 

Bocek. Liturgię uświetniła oprawa muzyczna 
przygotowana przez p. organistę Stanisława 
Kisałę oraz członków Zespołu Orkiestry Dę-
tej z Handzlówki. We Mszy św. uczestniczyli 
również członkowie miejscowej OSP, którzy 
przybyli z pocztem sztandarowym.

Po wspólnej modlitwie odbył się program 
słowno-muzyczny przygotowany z okazji 
święta Matki Bożej – Królowej Polski oraz 
rocznicy uchwalenia Ustawy Rządowej z 
1791 roku. Został zaprezentowany przez 
uczniów i absolwentki Niepublicznego Gim-
nazjum im. F. Magrysia w Handzlówce.

Na wystąpienie młodzieży złożyły się 
okolicznościowe pieśni maryjne i patriotycz-
ne: „Maryjo, Królowo Polski”, „Nie płacz, 
Matko”, „Witaj majowa jutrzenko”, „Polo-
nez na 3 Maja”, wykonane przy akompania-
mencie Barbary Hoły.

W części słownej uczniowie przybliżyli 
handzlowianom historię kultu maryjnego w 
Polsce oraz główne zagadnienia związane 
z przygotowaniem, uchwaleniem i dalszy-
mi losami Konstytucji 3 maja. Komenta-

rze tematycznie związane z wymienionymi 
świętami odczytali: Sylwia Cwynar z klasy 
II oraz Jan Babiarz, Ewelina Cwynar, Mo-
nika Kuźniar, Wioletta Magryś, Magdalena 
Rozmus  z klasy III. Z recytacjami wystąpiła 
uczennica klasy III – Ewelina Gargała, która 
zaprezentowała wiersze: „Na dzień 3 Maja” 
i „Twórcom dnia majowego”.

Zwieńczeniem uroczystości był koncert 
członków Zespołu Orkiestry Dętej.

Sylwia Cieszyńska

GMINNE OBCHODY ŚWIĘTA 3 MAJA – WYSOKA 2009
3 Maja w Ośrodku Kultury w Wysokiej 

odbył się koncert zespołów z Ukrainy i gmi-
ny Łańcut podkreślający gminne obchody 
Święta 3 Maja. W tym dniu kontynuujemy 
tradycję wpisaną i głęboko zakorzenioną w 
naszej historii narodowej. Po to przypomi-
namy karty historii, by czerpać z nich siłę 
i mądrość - wartości, które pozwalały Pola-
kom przetrwać. 

W koncercie wzięły udział przebywające 
w ramach wymiany zespoły z Ukrainy, tj. 
chór żeński „Haliczyna” i zespół wokalny 
„Diwocwitu” oraz kapela młodzieżowa z 
OK Albigowa, zespół tańca ludowego „Pa-
tria” z OK Kraczkowa, zespół śpiewaczy 

„Nasturcje” i zespół wokalny „Consolazio-
ne” z OK  Głuchów, kapela podwórkowa 
„Wysoczanie” z OK Wysoka.

W koncercie wzięli udział mieszkańcy 
oraz zaproszeni goście z wójtem Gminy 
Łańcut p. Zbigniewem Łozą.

Na zakończenie Wójt Gminy oraz Dyrek-
tor CKGŁ podziękowali zespołom za piękną 
prezentację, a gościom z Ukrainy wręczyli 
symboliczne upominki, co również uczynili 
sąsiedzi.

Tego samego dnia chór żeński „Haliczy-
na” wraz z chórem męskim „Edwardos” z 
Wysokiej koncertowali podczas Mszy św. w 
miejscowym kościele.

tekst Renata Hadław
fot. Jan Baran
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W sobotę 2 maja br. mieszkańcy Głu-
chowa mieli okazję posłuchać śpiewu pieśni 
cerkiewnych w wykonaniu chóru żeńskiego 
,,Haliczyna” z Ukrainy (powiat Stryj). Kon-
cert odbył się w kościele parafi alnym, został 
bardzo ciepło odebrany przez uczestników 
mszy. Było to wyjątkowe wydarzenie, gdyż 
po raz pierwszy gościliśmy zespół zagranicz-
ny. Widok nieznanych kobiet w pięknych 
strojach, a do tego niezwykły śpiew niezna-

Chór z Ukrainy w Głuchowie

Festyn Majowy
W piękny, wiosenny dzień 11 maja plac 

obok Domu Kultury zapełnił się publicz-
nością, która przybyła na wiosenny festyn 
„Święto Kwitnących Sadów”. Koncert zo-
stał przygotowany przez CKGŁ – Ośrodek 
Kultury w Albigowej.

 Znanym tekstem piosenki „I znów za-
kwitły jabłonie, zielenią pokrył się gaj…” 
przywitała zgromadzoną licznie publiczność 
prowadząca A. Lekowska–Grad.

 W koncercie zaprezentowały się zespoły 
działające przy OK w Albigowej: „Pyza”, 
„Mikado”, „Młodzi Albigowianie”, kape-
la młodzieżowa „Hop Siup”, orkiestra dęta 
oraz zespół wokalny Zespołu Szkół w Albi-
gowej i gościnnie – rodzinny zespół wokal-
ny „Consolazione” z OK w Głuchowie.

Organizatorem zabawy tanecznej był 
Klub Sportowy „Arka”. Bogato zaopatrzo-
ny bufet i doborowa orkiestra sprawiły, że 
wspaniała zabawa trwała prawie do białego 
rana. 

Małgorzata Rajzer

nych pieśni zaskoczył, a zarazem zachwy-
cił wszystkich zgromadzonych, zwłaszcza 
znawców muzyki. Na podkreślenie zasłu-
guje fakt, że zespół ten działa już 30 lat. Na 
pamiątkę wizyty zespół otrzymał od ks. pro-
boszcza Augustyna Pawińskiego widokówki 
z wnętrza Kościoła w Głuchowie. Od miłych 
gości zespół śpiewaczy ,,Nasturcje” i zespół 
wokalny ,,Consolazione” otrzymały zapro-
szenie na Ukrainę. 

Mamy nadzieję na dalszą współpracę
i podtrzymanie znajomości z naszymi sąsia-
dami. 

tekst i zdjęcie Zofi a Dzierga

Święto Kwitnącej Jabłoni
w Handzlówce

Przy pięknej majowej pogodzie spotkali 
się mieszkańcy Handzlówki i okolicznych 
wsi na Festynie – „Święto Kwitnącej Jabło-
ni”. Uroczystość ta odbyła się 17 maja w 
Parku im. F. Magrysia. Niedzielne popołu-
dnie rozpoczęło się meczem siatkarskim pa-
nów. Festyn został uświetniony występami 
zespołów artystycznych, gościnnie wystą-
piły: „Con’ Coure” i „Akcent” z Cierpisza, 
młodzieżowa Kapela „Hop Siup” z Albigo-

wej oraz zespół Big Black Band z Wysokiej. 
Oczywiście nie zabrakło zespołów działają-
cych przy Ośrodku Kultury w Handzlówce: 
orkiestry dętej i zespołu tańca estradowego 
„Kaszmir”. Dodatkowo program wzbogacił 
występ dzieci z Publicznego Przedszkola w 
Handzlówce oraz uczniów z Niepublicznego 
Gimnazjum. Jako konferansjerzy debiutowa-
li Ewelina Gargała oraz Jan Babiarz – wie-
rzymy, że jeszcze nie raz będziemy mieli 
okazję spotkać ich z mikrofonami. 

Dodatkową atrakcją była loteria fanto-
wa, przygotowana przez rodziców z zespołu 
„Kaszmir”. Zebrane pieniążki zostały prze-
kazane na wykonanie nowych strojów. Dzię-
kujemy za pomoc przy organizacji imprezy 
Ochotniczej Straży Pożarnej i Handzlow-
skiemu Klubowi Sportowemu „HKS GROM 
SZIK”.

Marta Preizner, Aleksandra Kuśta
fot. Marta Preizner

Zespół Kaszmir podczas występu 
w Handzlówce

Serduszko
dla mamy

22 maja 2009 r. w Oddziale dla Dzieci Bi-
blioteki w Wysokiej odbyły się zajęcia pla-
styczne poświęcone obchodom Dnia Matki. 
Dzieci samodzielnie wykonały serduszka 
dla swoich mam, wykorzystując blok tech-
niczny i ozdabiając je pięknymi kolorowymi 
koralikami i kwiatami z bibuły. Zamieściły 
również wybrane przez siebie życzenia. W 
zajęciach wzięło udział 21 dzieci.

Tekst B. Baran, zdjęcia B. Baran, B. Kielar

W ramach VI Ogólnopolskiego Tygo-
dnia Bibliotek, które przypadały w dniach 
8 - 15 maja 2009 r. pod hasłem “Biblioteka 
to plus”, biblioteka w Soninie zorganizowa-
ła wycieczki do biblioteki (w dniach 8 i 12 
maja). Uczestniczyły w nich dzieci z klas 
“0” z Zespołu Szkół i Przedszkola w Soninie 
wraz z wychowawczyniami Ewą Zając, Mo-
niką Panek i Dorotą Kołomyją.

Dzieci zapoznały się z drogą książki do 
biblioteki, obejrzały kolekcję przeznaczo-

nych dla swojej kategorii wiekowej. Podczas 
wspólnego przeglądania kolorowych baje-
czek najbardziej popularna okazała się ksią-
żeczka - zabawka wydająca odgłosy zwierząt 
(delfi na, wilka, małpki i lwa). Poprzez głoś-
ne czytanie dzieci poznały historię “Kogutek 
Ziutek w zerówce” B. Sudoł.

Spotkania miały na celu popularyzację 
czytelnictwa oraz zaznajomienie najmłod-
szych czytelników z biblioteką.   

Biblioteka to plus

Beata Wójcik
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Promocja książki Zbigniewa 
Trześniowskiego “Od Rzeszowa... Legendy  

i opowieści regionu rzeszowskiego”
Zbigniew Trześniowski to pisarz, dokumentalista, pasjonat starych opowieści  

i legend związanych z okolicami Łańcuta. Całe swe życie związał z Łańcutem, tutaj 
ukończył I Liceum Ogólnokształcące im. H. Sienkiewicza. Od dawna interesował się 
dziejami miasta i regionu, czemu poświęcił mnóstwo czasu wędrując po okolicznych 
wsiach, by zebrać materiały do swoich książek. 

Promocja książki zorganizowana przez 
Bibliotekę w Głuchowie przy współudzia-
le Centrum Kultury Gminy Łańcut odbyła 
się 14 maja br. Wzięła w niej udział gru-
pa emerytowanych nauczycieli z naszej 
miejscowości, emerytowani pracownicy 
bibliotek i bibliotekarze gminy Łańcut, et-
nograf, nauczyciele i młodzież gimnazjalna 
tutejszego Zespołu Szkół oraz pracownicy 
Ośrodka Kultury. Podczas prezentacji pi-
sarz omówił, w jaki sposób powstała książ-
ka, skąd czerpał materiały do niej i co go 
zainspirowało, by wykorzystać wiedzę o 
zamierzchłej i niedawnej przeszłości. Po 
skończeniu prelekcji rozpoczęła się ożywio-
na dyskusja. Głos zabrał m.in. emerytowany 

dyrektor Szkoły Podstawowej p. Kazimierz 
Pondel, który podzielił się swoimi spostrze-
żeniami dotyczącymi dawnych nazw miejsc  
wsi Głuchów, które są opisane w książ-
kach pana Trześniowskiego. Swoje uwagi 
przedstawiła etnograf p. Stanisława Piekło 
oraz p. Teresa Rajzer. Ze spotkania z pa-
nem Trześniowskim głuchowska młodzież 
dowiedziała się ciekawych faktów o swojej 
miejscowości, którą to wiedzę wykorzystała 
tworząc reportaż w murach szkolnych dla 
potrzeb dydaktycznych. Kończąc spotka-
nie głos zabrała p. Agata Zachwieja, która  
podziękowała autorowi za przekazaną wie-
dzę. Można było również uzyskać autograf 
pisarza.

Promocja książki połączona była z ob-
chodami Dnia Bibliotekarza i Bibliotek. 

A. Zachwieja, Fot. Z. Dzierga

Zespół Tkacze w Giedlarowej Bożego Narodzenia. Jak zwyczaj nakazuje 
pojawiły się dzieci z gwiazdą i szopką, jak 
również grupa starszych przebierańców z 
muzykantami. W całość wpleciona jest po-
stać żyda z capem i gospodarza, którzy mię-
dzy sobą się targują.

Pośród wielu ciekawych prezentacji ko-
misja konkursowa zauważyła zespół „TKA-
CZE” przyznając wyróżnienie i nagrodę 
pieniężną.

Gratulujmy nagrody i życzymy dalszych 
owocnych prezentacji.

Renata Hadław

3 kwietnia 2009 r. Zespół „Tkacze” dzia-
łający przy Ośrodku Kultury w Wysokiej 
brał udział w XXI Wojewódzkim Konkur-
sie Ludowe Obrzędy i Zwyczaje organizo-
wanym przez Wojewódzki Dom Kultury w 
Rzeszowie i Gminny Ośrodek Kultury Gmi-
ny Leżajsk w Giedlarowej pod patronatem 
Marszałka Województwa Podkarpackiego. 
Zespół przedstawił widowisko pt. „Idą ko-
lędnicy” obrazujące zwyczaj przychodzenia 
kolędników do gospodarzy w okresie Świąt 

„KAŻDY ŚPIEWAĆ POTRAFI”
WYSOKA 2009

Cykliczne eliminacje gminne 
konkursu „Każdy śpiewać potra-
fi” organizowane przez Centrum 
Kultury Gminy Łańcut miały 
miejsce tradycyjnie w Ośrodku 
Kultury w Wysokiej 13 maja 
2009 r.

Komisja konkursowa w skła-
dzie: Jakub Magoń – muzyk, Ka-
mil Lipski – muzyk, Jan Baran  

cielom, instruktorom i opieku-
nom młodych artystów za wkład 
pracy w ich przygotowanie na 
tak wysokim poziomie.

W przerwie konkursu gościn-
nie dla wszystkich uczestników 
i zgromadzonej widowni wystą-
pił zespół muzyczny działający 
przy Publicznym Gimnazjum w 
Albigowej prowadzony przez p. 
Alinę Szpunar. 

Renata Hadław
Fot. Jan Baran

główny instruktor ds. artystycz-
nych CKGŁ przesłuchała 17 
wykonawców w kategorii szkół 
podstawowych i przyznała: 1 
miejsce – Sylwia Czyjt z Kosiny, 
2 miejsce – Julia Pelc z Rogóż-
na, 3 miejsce – Jakub Wędzicha 
z Wysokiej.

Po przesłuchaniu 9 wykonaw-
ców w kategorii gimnazja komi-
sja przyznała: 1 miejsce – Agata 
Wierzbińska z Kosiny, 2 miejsce 
– Martyna Rupar z Głuchowa, 
3 miejsce – Mariola Olbrycht z 
Soniny.

Komisja wraz z Dyrektorem 
CKGŁ Andrzejem Łobazą, który 
wręczył zwycięzcom atrakcyjne 
nagrody, podziękowała nauczy-
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Od 8 do 10 maja 2009 r. chór mieszany „Alcanto”, działający przy Domu Kultury 
w Albigowej, gościł w Krzemieńcu na Ukrainie, w którym 200 lat temu urodził się 
i mieszkał Juliusz Słowacki. Zostaliśmy zaproszeni do wzięcia udziału w IV- tym 
Międzynarodowym Festiwalu Pieśni Sakralnej „ Krzemienieckie wieczory chóralne 
„Ave Maria”. Naszym opiekunem i przewodnikiem przez cały pobyt był p. Bohdan 
Klimczuk, kompozytor i współorganizator festiwalu.

CHÓR „ALCANTO” NA UKRAINIE

Śpiewaliśmy Maryi
I Przegląd Pieśni Maryjnej „Cześć Maryi” w Cierpiszu
W niedzielę 24 maja 2009 r. odbył się po 

raz pierwszy w Cierpiszu Przegląd Pieśni 
Maryjnej. Patronat nad imprezą sprawowa-
ło katolickie radio „Fara” z Przemyśla. Jak 
wiadomo maj to miesiąc Maryi, ale także18 
maja 2009 r. przypadała 89 rocznica urodzin 
Papieża Polaka Jana Pawła II, który tak bar-
dzo ukochał Matkę Bożą.

Przegląd zainspirował p. Jan Baran z 
CKGŁ. Przy współpracy z ks. Stanisławem 
Chrupkiem, proboszczem parafii św. Jana 
Chrzciciela w Cierpiszu, tutejszym ośrod-
kiem kultury, biblioteką ten wspaniały po-
mysł został zrealizowany. Pomogły w tym 
wszystkie organizacje działające w Cierpi-
szu: OSP, KGW, LKS, Zespół Szkół i wszy-
scy mieszkańcy wsi. Pisząc „wszyscy”, w 
tym przypadku jest to dosłowne stwierdze-

nie. Cała wieś dała przykład wspaniałej jed-
ności. Bardzo licznie uczestniczono w prze-
glądzie, a zarazem festynie parafialnym.

Na placu kościelnym, w pięknej scenerii 
przyrody, rozstawiono stoiska z poczęstun-
kami. Dominowały oczywiście tradycyjne 
polskie, wiejskie potrawy, były też wspania-
łe ciasta, lody, napoje. Mieszkańcy Cierpi-
sza sami to wszystko wykonali. Gospodynie 
piekły, gotowały by cały dochód przezna-
czyć dla parafii, która ma wiele potrzeb i 
planów do zrealizowania. Dzięki pełnej za-
angażowania postawie ks. S. Chrapka, który 
motywował do działania mogliśmy przeżyć 
to wiosenne święto- słuchając cudownych, 
wzruszających pieśni na cześć Matki Bożej. 

Gościliśmy zespół śpiewaczy I Zespół 
„Rigo” z Rogóżna, kapelę „Wysoczanie”, 

dwa zespoły z Głuchowa: zespół wokalny 
„Consolazione” oraz „Chanson”, „Daapu” z 
Kosiny, zespół wokalny z Handzlówki. Na 
zakończenie wystąpił zespół śpiewaczy oraz 
zespół „Con’Cuore” z Cierpisza.

Jesteśmy pełni radości, że wszystko 
udało się nawet bardziej niż oczekiwano. 
Z wdzięcznością myślimy o wszystkich, 
którzy wystąpili chwaląc Matkę Bożą, dzię-
kujemy wszystkim organizatorom i uczest-
nikom. Podziękowania kierujemy do radia 
„Fara” patronującemu Przeglądowi. 

Impreza ta pokazała, że możemy nie tyl-
ko miło wspólnie spędzać czas, ale też to, że 
mieszkańcy Cierpisza naprawdę „są razem”. 
Napawa radością fakt, że w myśl dobrych, 
pięknych i prawdziwych idei ludzie potrafią 
stanąć razem, zmobilizować się i sprostać 
zadaniu. Wszystkim, którzy byli w Cierpi-
szu, uczestniczyli w imprezie, tym, którzy 
pomagali w jej realizacji serdecznie dzię-
kujemy. Zapraszamy do Cierpisza w przy-
szłym roku, bo „Przegląd Pieśni Maryjnej” 
z pewnością będzie kontynuowany, jako 
piękna tradycja.

Urszula Pantoła i Stanisława Tereszkiewicz
Fot. Jan Baran

Pierwszym miastem, które zwiedzaliśmy 
był Tarnopol, stolica województwa tarno-
polskiego, pięknie położony nad jeziorem 
utworzonym na rzece Seret. Obejrzeliśmy 
znacznie przebudowany obecnie zamek 
Tarnowskich. W restauracji Ukraina zostali-
śmy podjęci obiadem; nie zabrakło barszczu 
ukraińskiego.

 Po drodze do Krzemieńca zwiedziliśmy 
zamek w Zbarażu, który odegrał swoją naj-
ważniejszą dziejową rolę w 1649 r., w czasie 

oblężenia przez wojska kozackie, stając się 
dla wielu pokoleń Polaków symbolem zacię-
tej obrony. Zamek był wybudowany przez 
książąt Jerzego i Krzysztofa Zbaraskich her-
bu Korybut; później przeszedł we władanie 
Wiśniowieckich. W tej chwili znajduje się 
tam galeria oraz muzeum krajoznawcze.

Tego samego dnia obejrzeliśmy jeszcze 
największą z rezydencji magnackich ocala-
łych na Wołyniu - Wiśniowiec. Zamek zbu-
dowany przez Jaremę, ojca przyszłego króla 
Polski Michała Korybuta Wiśniowieckiego 
został zrujnowany przez tureckich najeźców 
w 1672 r., a następnie po stu latach odbu-
dowany jako pałac, przez księcia Michała 
Serwacego Wiśniowieckiego. Kolejnymi 
właścicielami byli Mniszchowie. W okresie 
międzywojennym w pałacu znajdowała się 
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szkoła rzemieślnicza, należąca do Liceum 
Krzemienieckiego.

Wieczorem dotarliśmy do Białokrynicy 
pod Krzemieńcem, gdzie w internacie przy 
technikum leśnym mieliśmy zorganizowane 
noclegi. Szkoła mieści się w zabytkowym 
pałacu. Jego właścicielami byli najpierw 
Zbarascy, potem Wiśniowieccy, Czosnow-
scy wreszcie Woronin, który już w 1890 r. 
przeznaczył go na szkołę. Technikum jest 
filią słynnego Liceum Krzemienieckiego, 
założonego przez Tadeusza Czackiego i Hu-
gona Kołłątaja w 1805 r., do którego m.in. 
uczęszczał Juliusz Słowacki.

częstowani zostaliśmy pysznym obiadem. 
Młodzież z tamtejszego chóru w strojach 
ludowych, serwowała nam tradycyjne, ukra-
ińskie dania wprost z kociołków grzanych 
w ognisku. Byliśmy oczarowani pomysłem 
i serdecznością naszych gospodarzy. Na za-
kończenie biesiady zaśpiewaliśmy wspólnie 
„sto lat” i zaprosiliśmy młodych artystów do 
Albigowej.

Wieczorem odbył się koncert w kościele 
św. Stanisława w Krzemieńcu. Oprócz nas 
wystąpił miejscowy chór parafialny oraz 
Międzyuczelniany Chór Kameralny dzia-
łający przy kościele św. Anny w Warsza-
wie, którego występ wywarł na wszystkich 
ogromne wrażenie. Poczuliśmy się mocno 
wyróżnieni zaproszeniem do wspólnego 
koncertu naszego skromnego, amatorskiego 
chóru oraz znanego i cenionego od lat, nawet 
na innych kontynentach, chóru z Warszawy.

Trzeciego i ostatniego dnia naszego po-
bytu na Ukrainie odbywał się festiwal, ale 
wcześniej pojechaliśmy zwiedzić słynne 
sanktuarium maryjne – Ławrę Poczajow-
ską; położony na wzniesieniu klasztor pra-
wosławny, którego złote, baniaste kopuły 
widać już z 20 kilometrów. W 1240 r. ob-
jawiła się tu Matka Boska, ze skały trysnęło 
uzdrawiające źródełko. Fundatorką klaszto-
ru, miejsca jeszcze wielu cudów była Anna 
Hojska. W 1675 r. klasztor wyszedł zwycię-
sko z oblężenia przez wojska tureckie. Na 
początku XVIII wieku klasztor przeszedł w 
ręce unickich bazylianów. Po upadku po-
wstania listopadowego w 1831 r. powrócili 
tu znów mnisi prawosławni. Jest to ważne 
miejsce pielgrzymek wschodniego obrząd-
ku. Bywali tu nawet carowie rosyjscy. Za 

ty Ukrainy. Złożono kwiaty i odśpiewa-
no pieśń do słów wiersza Szewczenki 
„Zapowit”(„Testament”).

Festiwal odbywał się w cerkwi Przemie-
nienia Pańskiego, części dawnego Kolegium 
Jezuickiego, przekształconego w Liceum 
Krzemienieckie. W latach świetności był to 
jeden z najważniejszych ośrodków kultury 
polskiej na południowo-wschodnich kresach 
Rzeczypospolitej. Poziom nauczania liceum 
krzemienieckiego był miary niejednego uni-
wersytetu. Profesorami szkoły byli m.in. Jo-
achim Lelewel, Euzebiusz Słowacki, Alojzy 
Feliński.

Następnego dnia rano zwiedzaliśmy 
pięknie położony Krzemieniec, jedną z naj-
starszych osad na Wołyniu. Podziwialiśmy 
panoramę miasta z Góry Królowej Bony, na 
której szczycie znajdują się ruiny zdobyte-
go przez wojska Chmielnickiego zamku. 
Wcześniej Władysław Jagiełło więził tu 
Świdrygiełłę za konszachty z Krzyżakami.

W południe pojechaliśmy do Ostroga, 
gdzie śpiewaliśmy na koncercie w Miejskim 
Domu Kultury obok młodych adeptów miej-
scowej szkoły muzycznej.

W języku starosłowiańskim ostróg zna-
czy zamek, miejsce obronne. Pierwsza 
wzmianka o tym mieście pochodzi z 1100 
r.; zamek istniał tam od początków osadni-
ctwa. Kiedy w 1340 r. właścicielami zostają 
Ostrogscy stawiają na miejscu dawnej osa-
dy, zniszczonej przez nawałę Mongołów, 
nowy zamek. Kolejni potomkowie rodu 
wzmacniają mury i baszty obronne, budują 
murowaną cerkiew, przebudowują zamek w 
stylu renesansowym. W XVI wieku działa 
tu szkoła, akademia, drukarnia i papiernia. 
Po wygaśnięciu rodu Ostrogskich władali 
miastem kolejno: Zasławscy, Wiśniowieccy, 
Sanguszkowie, Lubomirscy i Jabłonowscy.

Zwiedziliśmy zamek i mieszczące się 
w nim w tej chwili Muzeum Książki, a 
następnie na dziedzińcu, pod chmurką, po-

Związku Sowieckiego mnisi byli prześlado-
wani, otwarto tu muzeum ateizmu i szpital 
psychiatryczny. Obecnie Ławra wraca do 
dawnej świetności. Trudno opisać bogactwo 
i przepych Soboru Uśpieńskiego ufundowa-
nego przez Mikołaja Potockiego; trzeba to 
zobaczyć na własne oczy i poczuć się jak w 
baśni. Kobiety muszą tylko pamiętać o wło-
żeniu spódnic i chustek na głowy.

Niezwykle wzruszająca - i to zarówno 
dla gospodarzy, jak i dla nas - była wizyta 
w polskim kościele w Szumsku. Wiele osób 
roniło łzy, gdy po mszy drżącymi głosami 
śpiewaliśmy „Polskie kwiaty”. Ugoszczono 
nas serdecznie wspaniałymi kanapkami.

Uroczyste otwarcie festiwalu mia-
ło miejsce w Krzemieńcu, koło pomnika 
Tarasa Szewczenki, narodowego poe-

Na festiwalu wystąpiły Chór Kameralny 
Domu Kultury z Krzemieńca, Zespół Pieśni 
Krzemienieckiej Szkoły Artystycznej, Chór 
Cerkwi Wszystkich Świętych Ziemi Wołyń-
skiej „Wołyńskie Dzwony” z Łucka, Chór 
Studentów Wydziału Dyrygentury Chó-
ralnej Uniwersytetu Rybnieńskiego, Chór 
Tarnopolskiej Szkoły Muzycznej „Galicja”, 
Młodzieżowy Chór Kameralny z Ostroga, 
Ludowa Kapela „Zorinka” z Tarnopola oraz 
dwa chóry z Polski z Warszawy i z Albigo-
wej. Zaśpiewaliśmy m.in. „Bogurodzicę” do 
słów J. Słowackiego.

Takie wspólne koncerty pozwalają wy-
konawcom poznać się nawzajem, wymienić 
dokonaniami i wiele nauczyć. Na zakończe-
nie festiwalu wszyscy uczestnicy zaśpiewali 
wspólnie utwór ze słowami T. Szewczenki 
„Obnimitie’ż braty moi”. Organizatorzy 
złożyli podziękowania, wręczono dyplomy 
i kwiaty.

Przed opuszczeniem Krzemieńca zwie-
dziliśmy Muzeum Juliusza Słowackiego, 
mieszczące się w dawnym domu Słowa-
ckich.

Na pożegnanie zaproszono nas na uro-
czystą kolację, okraszoną pięknymi wykona-
niami piosenek ukraińskich i warszawskich, 
oraz kwiecistymi toastami. W naszym imie-
niu przemawiał: dyrygent chóru ”Alcanto” 
Tomasz Ruszel. Zapraszaliśmy serdecznie 
do nas naszych gospodarzy  chór domu kul-
tury z Krzemieńca oraz chór warszawski. 

Z żalem musieliśmy pożegnać naszych 
przyjaciół i gościnną Ukrainę. Wyjazd był 
bardzo udany, mieliśmy wspaniałą pogodę, 
zwiedziliśmy wiele historycznych miejsc, 
podziwialiśmy ukraińskie stepy, szerokie 
przestrzenie, i urodzajne czarnoziemy.
(więcej zdjęć na www.ck.gminalancut.pl) 

Barbara Pogocka i Anna Kuśtra
Fot. archiwum
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Echo Święta Dnia Matki
Kopanie, Maria Stopyra z Brzózy Stadni-
ckiej, Aleksandra Styś z Wysokiej, Janina 
Burda z Żołyni Kopanie, Danuta Kilian z 
Żołyni Kopanie, Anna Kluz z Albigowej, 
Małgorzata Kopala z Albigowej, Maria 
Marciniec z Wydrza.

Wręczenia orderów dokonał Józef Rzep-
ka oraz Andrzej Benedyk.

Kwiaty i życzenia złożyły Maria Józef-
czyk i Anna Golba. 

Gratulacje i życzenia dla wyróżnionych 
pań oraz dla wszystkich kobiet obecnych i 
nieobecnych składali kolejno goście. Uzu-
pełnieniem życzeń był piękny okolicznoś-
ciowy koncert w wykonaniu młodzieży 
Gminnego Ośrodka Kultury w Żołyni i ucz-
niów ze szkoły w Zmysłówce. Dzieci obda-
rowały uczestników spotkania artystycznie 
wykonanymi bukiecikami kwiatów, które 
przez długi czas będą przypominać to uro-
czyste spotkanie. 

Pani Teresa Rupar z Wydrza przedsta-
wiła rys historyczny święta przeplatając go 
własnymi wierszami o matce. Serdecznie 

dziękujemy koleżankom i przewodniczącej 
KGW w Kopaniu Genowefie Florek za miłą 
atmosferę, przepych polskiej gościnności i 
chwile radosnego wytchnienia. Dziękujemy 
również Staroście Łańcuckiemu, Wójtowi 
Gminy Żołynia, Podkarpackiej Izbie Rol-
niczej, Bankowi Spółdzielczemu w Żołyni, 
Wójtowi Gminy Łańcut, firmie DOMBUD 
z Żołyni za pomoc w zorganizowaniu pięk-
nego majowego święta. Dziękujemy wszyst-
kim, którzy w jakikolwiek sposób przyczy-
nili się do uświetnienia uroczystości.

„Dzień Matki” to nie tylko odświętne 
życzenia, ale okazja do zainteresowania się 
życiem kobiet na wsi, ich potrzebami, tro-
skami, problemami dnia codziennego. 

Zapraszajmy je do naszego grona, aby 
razem z nami mogły dzielić się radością i 
smutkiem, poszerzały swoje zainteresowa-
nia, mogły zwiedzić Polskę, czuć się po-
trzebne w otoczeniu. 

W uśmiechach dzieci biegnących do was 
z radością i serdecznością życzę wszystkim 
Mamom wielu szczęśliwych dni pełnych 
szacunku i wdzięczności za macierzyński 
trud. 

Janina Kuźniar – Przewodnicząca 
Powiatowej Rady KGW w Łańcucie

Fot. archiwum 

Matka,
To najświętsze słowo świata
Matka …

26 maja to dzień, w którym wszyscy do-
rośli i dzieci kierują radość serca, życzenia, 
uścisk wdzięczności osobie najważniejszej 
w życiu – Matce w dniu jej święta.

Czyż może być coś piękniejszego i żar-
liwszego niż matczyna miłość?! Wyrażana 
nieprzespanymi nocami, zroszona łzami 
szczęścia lub boleści, błogosławiąca na do-
bre życie…

Już od wielu lat odbywają się gminne i 
powiatowe uroczyste spotkania Kół Gospo-
dyń Wiejskich, aby podkreślić rolę matki 
w życiu rodzinnym, uhonorować i wyrazić 
najwyższy szacunek, wdzięczność i miłość. 

W tym roku 26 maja w Żołyni – Kopanie 
odbyło się „Powiatowe Święto Matki” zor-
ganizowane przez Powiatową Radę KGW w 
Łańcucie i zarząd KGW w Kopaniu. 

Na uroczystość przybyli: Wicestarosta 
łańcucki – Józef Rzepka, Wójt gminy Żo-
łynia – Andrzej Benedyk, pracownicy po-
wiatowego Ośrodka Doradztwa Rolniczego 
w Łańcucie – Krystyna Szubart i Józef Fus, 
Dyrektor szkoły w Zmysłówce – Grażyna 
Fleszar, Dyrektor Gminnego Ośrodka Kul-
tury w Żołyni - Magdalena Kątnik-Kowal-
ska, Radny gminy – Kazimierz Bąk, Prze-
wodniczący Gminnej Rady KGW w Żołyni 
– Agnieszka Kus, sołtys wsi – Teresa Fus, 
prezes OSP – Roman Florek, członkinie Za-
rządu Powiatowej Rady KGW w Łańcucie 
– Maria Józefczyk i Anna Golba, Przewod-
niczące i członkinie KGW z powiatu Łań-
cuckiego oraz członkinie miejscowego koła 
– gospodynie uroczystego spotkania. 

Na wniosek Wojewódzkiej Rady KGW 
w Rzeszowie – Krajowa Rada KGW w 
Warszawie przyznała „Order Serca Matki 
Wsi” następującym Paniom: Renata Bart-
man z Kraczkowej, Maria Kraus z Żołyni 

A może rolnictwo ekologiczne?
W dniach 22 – 24 maja 2009 r. odbyły się w Rzeszowie III Międzynarodowe Targi 

Żywności Ekologicznej „EKOGALA 2009”, podczas których swoje produkty wytwo-
rzone metodami ekologicznymi zaprezentowali rolnicy i przetwórcy z Podkarpacia, 
ale także z regionu: dolnośląskiego, opolskiego, podlaskiego, świętokrzyskiego oraz z 
zagranicy Włosi i Gruzini. Z gminy Łańcut, produkty ekologiczne uzyskane w swoim 
gospodarstwie, promował p. Grabkowski Franciszek z Wysokiej.

Tego typu Targi dają możliwość nie tylko 
promocji żywności ekologicznej i nawią-
zywania kontaktów handlowych, ale także 
promocji regionu Podkarpacia z jego różno-
rodnym bogactwem przyrodniczym i kultu-
rowym. W czasie trwania Targów odbywały 
się również konferencje naukowe dotyczące 
gospodarowania metodami ekologicznymi 

oraz wpływu żywności ekologicznej na na-
sze zdrowie.

Gospodarowanie metodami ekologiczny-
mi polega na stałym utrzymywaniu trwałej 
żyzności gleby i zdrowia zwierząt, wykorzy-
stując przy tym naturalne środki produkcji, 
tak aby uzyskane ziemiopłody i produkty 
zwierzęce posiadały wysoką jakość żywie-

niową. Czy jest to możliwe bez nawozów 
sztucznych, chemicznych środków ochro-
ny roślin, antybiotyków itp.? Jak wykazuje 
praktyka - tak. Jednak rolnicy prowadzący 
tego typu gospodarstwa muszą posiadać sze-
roką wiedzę z różnych dziedzin rolnictwa, 
począwszy od znaczenia organizmów gle-
bowych w tworzeniu próchnicy, prawidło-
wego następstwa roślin po sobie na danym 
polu, poprzez poznawanie potrzeb pokar-
mowych uprawianych roślin oraz racjonal-
nego żywienia zwierząt gospodarskich i 
zapewnienie im odpowiedniego dobrostanu. 
Wiedza ta jest niezbędna, aby utrzymywać 
odpowiednie plony roślin i wydajność od 
zwierząt, a przez to uzyskiwać odpowiedni 
dochód z gospodarstwa.

Funkcjonowanie gospodarstw ekologicz-
nych reguluje Rozporządzenie Rady WE nr 
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O czym pisano 100 lat temu...
...”Pod strzechą i w małym domku więcej, niż 
w dostatkach, cięży obowiązków na gospody-
ni domu. Toteż w większych miastach i w bo-
gatych domach, pani domu może mniej dbać 
o gospodarstwo domowe, o męża i dzieci, ale 
na wsi i w miasteczku więcej niż połowa tru-
du spoczywa na gosposiach naszych.(...)
Może żadna w świecie gospodyni nie ma 
tyle obowiązków, co gosposia polska. Musi 
ona potroszczyć się o wszystko, pomyśleć o 
rzeczach i obowiązkach, które wśród innych 
krajów i ludów spoczywają na państwie, rzą-
dzie, szkole i gminie. Na ziemiach polskich 
nikt jej w tych obowiązkach nie zastąpi i dla-
tego tam, gdzie gospodynie nasze tych wiel-
kich obowiązków jeszcze nie znają i nie ro-
zumieją, tyle biedy i smutku i nędzy, tyle za-
pomnienia o obowiązkach dla swoich i kraju. 
Więc widzimy też w ostatnich czasach ruch 
ogromny po wsiach naszych i miasteczkach 
wśród gospodyń naszych. Liczne kursy i na-
uka gospodarstwa domowego (...) rozsiewają 
swój zbawienny posiew w różnych zakątkach 
ziemi naszej, a dziewczęta nasze poczciwe i 
gosposie młode garną się do nich całą duszą, 
uczą się i rośnie z tego wiele dobrego i poży-
tecznego pod strzechami i w dalekich zakąt-
kach; więc do szkół tych i kursów garnijcie 
się, gosposie i dziewuchy. 

Gospodyni domu
Gospodyni jest duszą całego życia domowe-
go – podczas gdy jej mąż, ojciec rodziny, pra-
cuje najwięcej poza domem i zarobek swój 

jej znosi, ona musi tak pogodzić to, co do-
staje, z tem, czego w domu potrzeba, aby nie 
tylko na życie i byt wystarczyło, ale i na złą 
godzinę coś pozostało.
Oprócz o dobrobyt w domu największą troską 
gospodyni jest troska o zdrowie rodziny, jak 
i o jej uczciwy, narodowy rozwój i moralny 
religijny ustrój. Zdrowie wszystkich, wier-
ność dla swego narodu i Kościoła, to podsta-
wa rozmnożenia się rodu i narodu całego, to 
szczęście pod strzechą i w kraju. Że w trud-
nych warunkach nie upadliśmy, to zasługa 
naszych matek, naszych polskich gospodyń, 
gdyż w ciężkiej i nieustającej pracy umiały 
pamiętać o zdrowiu i wychowaniu dziatek, 
szkole i kościele. Moc cała i ważność gospo-
dyni polega też nie na sile jej rąk, ale na sile 
woli i serca. Tem zwycięża wszystko. Więc 
gosposie moje, pamiętajcie na te wasze obo-
wiązki i na to, że gdy je umiecie spełnić, po-
waga wasza i spełnienie w narodzie i w domu 
urosną dalej i że sława polskiej gospodyni 
przyniesie wam i narodowi całemu siłę i zna-
czenie.” 
Powyższy tekst pochodzi z Książki Juliuszowej 
Albinowskiej „Oszczędna gosposia”, wydanej w 
1911 r. we Lwowie nakładem Macierzy Polskiej 
(pisownia oryginalna) 

Za udostępnienie tych ciekawych materia-
łów redakcja gazety serdecznie dziękuje 
Panu Edwardowi Rożkowi z Soniny.

Agnieszka Wojnar

834/2007 z dnia 28.06.2007 oraz Rozpo-
rządzenie Komisji WE nr 889/2008, z dnia 
5.09.2008, ustanawiające szczegółowe zasa-
dy wdrażania Rozporządzenia Rady nr 834. 

Aby sprzedawać swoje produkty jako 
ekologiczne, zarówno gospodarstwa jak i 
przetwórnie muszą obowiązkowo poddać się 
corocznej kontroli przez dowolnie wybraną 
jednostkę certyfikującą, akredytowaną przez 
Ministerstwo Rolnictwa i Rozwoju Wsi 
(w Polsce jest ich 11). Okres przebudowy 
(konwersji) gospodarstwa trwa od 2. lat dla 
upraw rolnych i użytków zielonych, do 3. lat 
w przypadku sadów i krzewów owocowych. 
Pozytywny wynik kontroli pozwala po tym 
okresie na sprzedaż produktów rolnych jako 
ekologiczne. Każdy rolnik może również 
po złożeniu wniosku o płatności rolnośro-
dowiskowe do ARiMR-u, uzyskać dopłaty, 
które w przypadku upraw rolniczych (zboża, 
ziemniaki, itp.) w okresie przestawiania wy-
noszą 840 zł/ha, a po uzyskaniu certyfikatu 
zgodności – 790 zł/ha, natomiast w przypad-
ku sadów i krzewów owocowych 1800zł/ha 
w okresie konwersji – 1540 zł/ha po uzyska-
niu certyfikatu. 

Na Podkarpaciu zarejestrowanych jest 
obecnie około 1900 gospodarstw ekolo-
gicznych, w tym: w powiecie łańcuckim 
około 70, w gminie Łańcut około 20. Jak się 
okazuje należymy do liderów w ilości tych 

gospodarstw w Polsce. Jeśli weźmiemy pod 
uwagę, że w 1999 r. były na Podkarpaciu 
zarejestrowane zaledwie 2 gospodarstwa 
ekologiczne, to widać dynamikę ich rozwo-
ju. Czy nastąpi dalszy ich wzrost? Będzie to 
zależało od siły nabywczej produktów eko-
logicznych. Ze względu na wysoki nakład 
pracy, zwłaszcza przy uprawach pielęgna-
cyjnych, ceny produktów ekologicznych są 
średnio o około 30 % wyższe w porównaniu 
z produktami z upraw konwencjonalnych. 
Czy jest zapotrzebowanie na taką żywność 
i gdzie można ją nabyć?

Jak widać po ostatnich Targach „EKO-
GALA 2009”, zainteresowanie jest coraz 
większe. Ludzie coraz częściej zaczynają 
rozumieć, iż uzyskiwane w gospodarstwach 
ekologicznych produkty są wolne od: pozo-
stałości chemii rolnej stosowanej na dużą 
skalę zwłaszcza w gospodarstwach wielko-
towarowych, dodawanych na różne sposoby 
produktów genetycznie zmodyfikowanych, 
napromieniowania promieniami jonizujący-
mi, itp.

Żywność wyprodukowana metodami 
ekologicznymi gwarantuje bezpieczeństwo 
zdrowotne człowieka, ale też ten sposób 
gospodarowania nie degraduje środowiska 
przyrodniczego. Gdzie można zaopatrzyć 
się w żywność ekologiczną? Jak na razie 
różnego rodzaju produkty ekologiczne mo-

żemy zakupić w Rzeszowie, w sklepach o 
nazwie „Bioavena” przy ul. Pułaskiego 3 i 
przy ul. Starzyńskiego 2 oraz w sprzedaży 
bezpośredniej u rolników prowadzących go-
spodarstwa ekologiczne.

Większość gospodarstw skupiona jest w 
Stowarzyszeniach rolników ekologicznych, 
gdzie można uzyskać więcej wiadomości na 
temat przestawiania i prowadzenia gospo-
darstwa ekologicznego oraz nawiązać kon-
takt z rolnikami w sprawie zakupu od nich 
produktów ekologicznych.

Adresy Stowarzyszeń:
Leżajskie Stowarzyszenie Gospodarstw 
Ekologicznych – tel. 017 242 17 91, 
Stowarzyszenie „EKO-DAR” z siedzibą w 
Świlczy – tel. 017 867 01 23, 
Stowarzyszenie „EKOGAL” z siedzibą w 
Chmielniku – tel.0 693 082 764,
Stowarzyszenie „TRUSKAWKA” z siedzi-
bą w Starym Dzikowie – tel. 016 631 80 17.

Stowarzyszenia te utworzyły wspólnie 
Związek Stowarzyszeń o nazwie Podkarpa-
cka Izba Rolnictwa Ekologicznego z siedzi-
bą w Świlczy – tel. 017 867 01 23, 

e-mail: pire@swilcza.com.pl 
www. pire.swilcza.com.pl. 

Anna Kluz 
Sekretarz Zarządu PIRE w Świlczy

W sezonie truskawkowym polecamy:

Placek z truskawkami
Biszkopt: 32 dag cukru, 32 dag mąki pszen-
nej w tym 1 łyżka mąki ziemniaczanej, 8 jaj, 
1 łyżeczka amoniaku, 1 łyżeczka proszku do 
pieczenia
Wykonanie: Ubić na sztywno białka, dodać 
cukier i dalej ubijać, dodać żółtka i lekko 
ubić. Wymieszać z przesianą mąką i resztą 
składników. Wylać na natłuszczoną, wy-
łożoną papierem do pieczenia ciast formę. 
Upiec w temp. 180-200
Krem: ½ l mleka, ¾ szklanki cukru, 1 cu-
kier waniliowy, 5 żółtek, 1 budyń śmietan-
kowy, mąka ziemniaczana, 2 łyżki spirytu-
su, 2 kostki masła
Z ½ litry mleka odlać ½ szklanki, a resztę 
ugotować z cukrem. Do odlanego mleka do-
dać żółtka, rozmieszać, dodać 1 budyń śmie-
tankowy i mąki ziemniaczanej tyle, żeby ra-
zem zaważyło 10 dag.
Wszystko rozmieszać i wlać do gotującego 
się mleka. Razem zagotować, ciągle miesza-
jąc. Ostudzić.
Utrzeć 2 masła, dodać krem i resztę skład-
ników.
Biszkopt kroimy na dwie części. Na jedną 
część nakładamy pół kremu i truskawki. 
Zalać gęstniejącą galaretką. Przykryć drugą 
częścią biszkoptu i wyłożyć pozostałą po-
łową kremu i truskawkami. Placek należy 
dobrze schłodzić.

A. Borcz
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Z Walentym Pasierbem zetknąłem się 
na krótko przed jego śmiercią. Wiedziałem 
już o nim wiele, nadesłał mi bowiem ze-
szyt swych wierszy Pierwiosnki chłopskiej 
poezji, Czarna 1911, Wiersze piosnki – z 
naszej wioski, gdzie się znalazły wiersze 
z pańszczyźnianych czasów (1913) i parę 
utworów okolicznościowych, wśród nich 
na prymicję księdza J. Pasierba. W ramach 
„Biblioteczki pieśni odpustowych”, jaka 
wychodziła w Przemyślu pod redakcją Ju-
liusza Prusa, wyszła jego Pieśń wojenna o 
rosyjskiej inwazji oraz Pieśń o zgonie cesa-
rza Franciszka Józefa (1917). Wszystko to 
razem wziąwszy – rzeczy domorosłe, nie-
mal typowe dla zamkniętego we wsi pisarza 
ludowego. Dotarł do rąk moich także życio-
rys jego, z którego widać, że urodził się w 
Czarnej pod Łańcutem w 1889 r., od dzie-
cka był kaleką, do szkoły chodził w Czarnej 
i w Łańcucie. Miał zostać nauczycielem, ale 
go nie chciano przyjąć dla kalectwa ręki do 
Seminarium Nauczycielskiego. Nie wzięto 
go też na pisarza w żadnym urzędzie, choć 
pięknie pisał lewą ręką. Po śmierci ojca i 
matki został aż do samej śmierci przy sio-
strze zamężnej. W 22 roku życia zaczął pi-
sywać do „Roli”. Układał najpierw szarady, 
potem wiersze, które redaktor Bassara uznał 
za dobre i chwalił poetycki talent Pasierba, 
co zachęciło go do dalszego pisania. W 

1912 r. posłał Gawędy Wawrzka Obywały 
z Markiem Zakałą, w liczbie 17, za co do-
stał książkę Przygody Robinsona Kruzoe. 
Nie zarzucał pióra w czasie wojny, trafiał 
wierszami swoimi do „Biblioteki pieśni od-
pustowych” wspomnianego Juliusza Prusa. 
Na zamówienie stamtąd ułożył ową Pieśń 
o zgonie cesarza Franciszka Józefa I, za co 
dostał 10 koron honorarium. Więcej żad-
nych pieniędzy nie otrzymywał, pisał, jak 
sam zaznacza, „honorowo dla sławy”. Po 
wojnie opadły mu skrzydła, życie stawało 
się trudne, był w latach 1922-1936 posłań-
cem pocztowym.

Z pisarzy ludowych znał Józefa Kapuś-
cińskiego spod Mościsk i Wawrzyńca Pie-
truchę z Czudca pow. rzeszowskim, utrzy-
mywał pisemne kontakty z Franciszkiem 
Wójcikiem (Jantkiem z Buhaja) i Ferdy-
nandem Kurasiem z Wielousi w pow. tarno-
brzeskim. Kapuściński miał przed pierwszą 
wojną światową wydać Antologię poetów 
ludowych do niej mu więc wysłał parę 
wierszy, ale do wydawnictwa tego nie do-
szło. Wawrzyńca Pietruchę cenił sobie Pa-
sierb wysoko, wdzięczny mu był za pewną 
pomoc w korygowaniu wierszy, przyznawał 
mu pewną ambicję i ogładę towarzyską. W 
Bassarze, długoletnim redaktorze „Roli”, 
kiedyś nauczycielu ludowym, rodem z Rze-
szowa, widział człowieka znającego się 

na literaturze, piszącego łatwo wierszem i 
prozą przyznawał mu, że jeszcze najwięcej 
pokierował jego talentem pisarskim. Re-
daktora przemyskiej „Biblioteki pieśni od-
pustowych” poznał u siebie w domu, jako 
przygodnego lekarza, przysłanego dla ule-
czenia jego ręki. Znajomość z Jantkiem z 
Buhaja nawiązana została z racji przysłania 
mu życzeń imieninowych przez Pasierba. Z 
tych jego życzeń i wierszy ogłaszanych w 
„Roli” miał on Pasierba za jakiegoś nauczy-
ciela gimnazjalnego, więc się niemało zdzi-
wił, gdy się później dowiedział, że to chłop 
na pół morga ziemi, kaleka, zajmujący się 
pisaniem wierszy.

Był Pasierb świadom swych niewielkich 
poetyckich lotów, wiedział, że nie ma więk-
szego talentu. Najwyżej sobie cenił owych 
siedemnaście wierszowanych gawęd, ogło-
szonych w „Roli” w 1912 r., w których 
napiętnował różne wady ludowe, wprowa-
dzał niejako dysputę obywatela obytego, 
roztropnego we wszystkim gospodarza, z 
zacofanym chłopem Zakałą, co ledwie daje 
sobie radę z trudami życia. Podobały się te 
gawędy, tchnęły humorem, w Czarnej zo-
stały doszczętnie zaczytane z egzemplarza 
Pasierba.

Nadmieniał, że wiersze pisał w Czarnej 
na zamówienie ludzi, za byle jaką zapłatą, 
to na imieniny, to na wesele, na prymicje 
kapłańskie, na uroczystość 3 Maja, na świę-
ta religijne. Na życzenie jakiegoś wieśniaka 
napisał Pieśń o inwazji rosyjskiej w Łańcu-
ckim, niby to pamiętnik z wojny. Bardzo so-
bie cenił wszystkich, którzy poprawiali mu 
wiersze. W Czarnej miał zwłaszcza dwóch 
takich oddanych sobie ludzi: księdza pro-
boszcza Kostheima i młodego Stanisława 
Rejmana, „wielkiego miłośnika teatru wiej-
skiego”.

SAMORODNA LITERATURA CHŁOPSKA W ZIEMI ŁAŃCUCKIEJ - cz. VI

Tekst źródłowy - Bronisław Nadolski
Zeszyty Naukowe Uniwersytetu Mikołaja Kopernika w Toruniu 
Nauki Humanistyczno-Społeczne – Zeszyt 25 – Filologia Polska VII

Walenty Pasierb z Czarnej

Józef Sowa urodził się w 1921 r. w Soni-
nie. Naukę rozpoczął w miejscowej szkole 
podstawowej. Po jej ukończeniu uczęszczał 
do Gimnazjum im. H. Sienkiewicza w Łań-
cucie. W czasie okupacji należał do AK, 
czynnie uczestnicząc w organizowanych 
akcjach dywersyjnych. Razem z Aleksan-
drem Kuźniarem często narażali życie. To 
wtedy narodziła się ich przyjaźń, trwająca 
wiele lat. Jednym z jego zadań była opieka 
nad rannym żołnierzem angielskim, który 
wyskoczył z samolotu, gdyż prawdopo-
dobnie maszyna miała awarię. AK–owcy 
mieli zapewnić mu bezpieczne schronienie, 
dlatego ciągle zmieniano jego miejsce za-
mieszkania. Lotnik przebywał często w ro-
dzinnym domu Sowów w Soninie. Tam też 
poznał siostrę Józefa Katarzynę, zakochał 

się i ożenił się z nią. Po wojnie wraz z żoną 
i małą córką wyjechali do Londynu. 

Pewnego dnia, a było to w 1943 r. gesta-
po urządziło w Soninie łapankę. Otoczono 
wieś i z obejść zabierano młodych ludzi, 
którzy mieli być wywiezieni do Niemiec na 
roboty. Osoby te wpędzono do sali w domu 
gromadzkim. Młody Józek wiedząc, że 
Niemcy chcą zabrać jego siostrę Katarzynę, 
zgłosił się za nią. Przez wieś natychmiast 
rozeszła się wieść o łapance i osobach za-
trzymanych. Wówczas przyjaciel Józefa – 
również AK-owiec Karol Nycz natychmiast 
podjął próbę uwolnienia go, jednak Józef 
nie chcąc narażać rodzeństwa, nie zgodził 
się na żadną akcję odwetu. W Niemczech 
po rozwiązaniu obozu pracy, w jakim się 

znajdował, za wszelką cenę chciał odnaleźć 
swojego brata Jana, który był kapitanem w 
Dywizji Pancernej generała Maczka. Bracia 
spotkali się w Anglii. Po rozwiązaniu pol-
skiej formacji Józef złożył podanie o przy-
jęcie go na studia medyczne w Dublinie. 
Został przyjęty i tam uczęszczał na zajęcia 
z bakteriologii. Był bardzo zdolnym i pra-
cowitym uczniem. Ukończył studia, poznał 
Szkotkę Shinę, również lekarkę okulistkę i 
ożenił się z nią. Oboje dostali przydział pra-
cy w Afryce. 

Życie na Czarnym Lądzie to wielka przy-
goda, ale jednocześnie codzienne wyzwanie, 
aby przetrwać. Przeżyć w warunkach suszy, 
często wielu głodowych dni, w momentach 
wojen plemiennych, domowych, będąc 
otoczonym garstką przyjaciół to trudna do 
przetrwania sprawa. A przy tym trzeba żyć 
godnie. Bez wielkich sukcesów, popularno-
ści, bez splendoru, gdzie jedyną zapłatą jest 
uśmiech bezbronnego, małego murzynka. 
To codzienność wśród ludzi biednych, zda-
nych na łaskę losu i przychylność białych. 
Józef i Shina Sowa pracowali w laborato-

Z cyklu Kwiaty Sonińskiej Ziemi

Józef Sowa
na Czarnym Lądzie
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rium w Zambii, we wschodniej Afryce. Tam 
też odkryli szczepionkę przeciwko jaglicy, 
chorobie oczu, która wówczas przybrała 
rozmiary epidemii. Dzięki temu uratowali 
wielu ludzi przed utratą wzroku. Mieszkali 
w Bolgatanga w Ghanie oraz w Trinidadzie. 
Sam Józef mówił nieraz, że „Afryka jest 
zaraźliwa, jeśli się w niej zamieszka raz, to 
przyciąga do niej jakaś magiczna siła”. 

Soninę odwiedzili dopiero wtedy, gdy 
mieli pewność, że nic im nie grozi, ponieważ 
znali z relacji znajomych i rodziny, sytuację 
ludzi należących do AK. Józef zawsze chęt-
nie wracał do rodzinnych stron i kochanej 
mamy, rodzeństwa, własnego kąta. Nigdy 
nie zapominał o swoich znajomych, a jego 
przyjaźń z Olkiem Kuźniarem (malarzem) 
trwała do końca ich dni. Gdy przyjeżdżał 
do rodziców, siostry i brata często wspo-
minali tamte ciężkie, wojenne chwile. W 
Afryce pracowali 27 lat, jednak z powodu 
bardzo ciężkich warunków klimatycznych 
– temperatury dochodziły do 45 – 500C już 
jako emeryci postanowili wyjechać do Eu-
ropy. Osiedlili się we Francji. Józef Sowa 
mieszkał tu do końca życia, a gdy zmarł tam 
został pochowany, a jego żona wróciła do 
rodzinnej Szkocji. 

Józef nigdy nie dążył do tego, by doda-
wać rozgłosu swej osobie. To jeden z nie-
licznych mieszkańców Soniny, który dotarł 
tak daleko. Determinacja, odwaga, praco-
witość, rzetelna wiedza, zaangażowanie i 
altruizm sprawiły, że przybył do Afryki i 
spędził tam wiele dni swojego życia poma-
gając bezbronnym. Nie był znany szerszej 
społeczności Soniny, bowiem był człowie-
kiem bardzo skromnym i takim pozostał do 
końca.

Joanna Grzelińska

Ludwik Szydełko 

– działacz ludowy i spółdzielczy z Cierpisza 

Był synem Michała i Anny z d. Dubaj, ur. 
się 13.10.1899 r. w Woli Rafałowskiej pow. 
rzeszowski, tamże ukończył 4 klasy szkoły 
powszechnej. W okresie I wojny światowej 
pracował w gospodarstwie rodzinnym i u 
sąsiadów, gdyż ojca powołano do wojska.

W latach 1920-23 odbywał służbę woj-
skową w Krakowie w koszarach obecnych 
„Czerwonych beretów”, w czasie tej służby 
poszerzył swe horyzonty polityczne i nabył 
ogłady życiowej. W 1923 r. wstępuje do Pol-
skiego Stronnictwa Ludowego.

W dniu 6 września 1923 r. zawarł zwią-
zek małżeński z Katarzyną Rajwer, córką 
Jana i Łucji z d. Drabicka ur. 25 luty 1897 r. 

w Cierpiszu, u której mieszka 2 lata, budują 
równocześnie z niemałym trudem własny 
dom drewniany w Cierpiszu, do którego 
wprowadza się 28 listopada 1925 r. Ak-
tywnie uczestniczy w budowie szkoły pod-
stawowej, którą poświęcono 12 IX 1926 r. 
Powiększająca się rodzina i trudne warunki 
życia, wymuszają poszukiwanie pracy poza 
granicami kraju.

Wyjazd do pracy we Francji
4 czerwca 1930 r. wyjeżdża do pracy 

we Francji (północny rejon, okolice Lille), 
gdzie zatrudniony zostaje jako robotnik leś-
ny, tamże pracował już jego młodszy brat 
Stanisław Szydełko, mieszkaniec Albigo-
wej. Pracuje tam przy wyrębie lasu, „kubi-
kowaniu” drewna i jego załadunku na wago-
ny i barki rzeczne.

Pierwsze zarobione pieniądze wysyła żo-
nie już 16 czerwca 1930 r. w kwocie 250 fr., 
kolejne w lipcu 300 fr. i wrześniu 1000 fr. 
itd. Pracuje do końca marca 1932 r. W cza-
sie jego tam pobytu prosi żonę, by wysyłała 
mu z Polski gazety m. in. Przyjaciel Ludu, 
Zielony Sztandar, sam zamawia też prenu-
meratę krajowych gazet, kupuje miejscową 
gazetę polską „Wiarus Polski”. 

Działalność społeczna w powiecie 
łańcuckim

Przed kilkunastu laty zbierając materiały 
do historii Spółdzielni Zdrowia w Albigowej, 
która obejmowała swą działalnością kilka 
sąsiednich wsi, od mieszkanki Kraczkowej 
(p. Nawojska lub Szpunarowa?) otrzymałem 
m. in. 3 protokoły z zebrań Komitetu Ase-
kuracji bydła rogatego w Cierpiszu, któremu 
od 1936 r. przewodniczył Ludwik Szydełko. 

Rodzina Ludwika Szydełko: w środku Ludwik Szydełko (1899-1976), jego żona Katarzyna 
Szydełko (1897-1966) oraz dzieci: Emilia, Cecylia, Maria, Zdzisław, Natalia 

c.d. na str. 36
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Należało do niego około 70-ciu hodowców 
bydła z Cierpisza, którzy dostarczali mle-
ko do zlewni w budynku Józefa Rząsy w 
Cierpiszu jako filii Spółdz. Mleczarskiej w 
Kraczkowej.

W 1937 r. w Cierpiszu powstała Spół-
dzielnia Spożywców „Jedność”, która zor-
ganizowała i prowadziła sklep spożywczo 
-przemysłowy, którego kierownikiem przez 
okres 10 lat był Ludwik Szydełko, przewod-
niczył on także miejscowemu Kołu Pol-
skiego Stronnictwa Ludowego. Księgowym 
Spółdzielni był Jan Murias. Były duże trud-
ności w zaopatrzeniu sklepu w towary, np. 
po naftę jeżdżono furmanką do Jasła, a po 
sól do Bochni.

Mieszkańcy Cierpisza pod jego kierow-
nictwem aktywnie uczestniczyli w uroczy-
stościach święta ludowego, w poświęceniu 
sztandarów, w manifestacjach politycznych 
m. in. w Rakszawie z udziałem W. Witosa, w 
Nowosielcach k/Przeworska, Łukawcu itp., 
aresztowanym działaczom ludowym organi-
zował paczki.

We wrześniu 1939 r. namawiał miesz-
kańców, by nie ulegali panice i nie uciekali 
na wschód.

Na tym terenie powstały struktury „Ba-
talionów chłopskich”, organizatorem i wer-
bownikiem był porucznik o ps. „Burza”.

W lesie Albigowa – Cierpisz odbywa-
ły się ćwiczenia wojskowe, a prowadził je 
Władysław Nawojski z Kraczkowej.

Wśród członków kolportowano prasę 
konspiracyjną i ulotki. L. Szydełko zorga-
nizował też tajne nauczanie w zakresie VII 
klasy, którą przypuszczam, że i sam ukoń-
czył.

27 października 1945 r. w Albigowej 
odbyło się Walne Zebranie członków orga-

nizującej się Spółdzielni Zdrowia obejmu-
jącej kilka wsi. Na członków zapisało się 
150 osób. Do wybranej 15 osobowej Rady 
Spółdzielni z Cierpisza wybrano L. Szydeł-
kę, który także wspomagał organizatorów 
Pow. Spółdzielni Zdrowia w Łańcucie, która 
zorganizowała i prowadziła od 1. kwietnia 
1946 r. pierwszy w Polsce Szpital Spółdziel-
czy. Rolnicy z okolicznych wsi dowozili do 
szpitala produkty rolne do kuchni szpitalnej, 
niestety takie były trudne czasy.

Jako organizator wyjazdu 
mieszkańców Cierpisza na Ziemie 
Odzyskane

Wg relacji jego syna Zdzisława Szydełko 
trudno określić kiedy jego ojciec zapoznał 
się z wizją osiedlenia się rolników z nasze-
go powiatu przez prof. Wincentego Stysia 
rodem z Husowa, a pracującego w uczel-
niach we Wrocławiu. Może dowiedział się 

od działaczy ludowych z Husowa, którzy 
wcześniej mieli informacje z Wrocławia. 
Pierwsza grupa zwerbowana przez prof. Sty-
sia pochodziła z Husowa. Jego osiedleńczą 
wizją zafascynowany był L. Szydełko. Wie-
lu mieszkańców Cierpisza miało obawy, by 
ta emigracja osiedleńcza nie skończyła się 
tak jak wyjazd kraczkowian w okolice Tar-
nopolu, skąd musieli ratować się ucieczką 
przed bandami UPA, niektórzy mieli obawy, 
że Niemcy tam wrócą. Szydełkę przekonał 
jednak list prof. Stysia otrzymany w 1946 
r., który zawierał ogólną koncepcję osadni-
ctwa na Ziemiach Zachodnich, przekazał też 
wskazówki dot. konkretnych miejscowości 
pod osadnictwo. Zaczęto odbywać spot-
kania, wyjazdy delegacji na zachód m. in. 
wyjeżdżali Emilia Szydełko, Andrzej Bojda, 
Ludwik Sroka i Franciszek Dubiel. Ponie-
waż gospodarstwa indywidualne opuszczo-
ne przez Niemców były raczej zajęte przez 
kresowiaków ze wschodu szukano innych 
miejsc. Prof. Styś jako członek Rady Nauko-
wej dla Zagospodarowania Ziem Odzyska-
nych był zauroczony Wrocławiem i Dolnym 
Śląskiem, zaproponował swoim krajanom z 
Husowa i Cierpisza Tyniec Mały położony 
na równinie ok. 10 km na południowy za-
chód od Wrocławia przy drodze do Świdni-
cy, w obecnej gminie Kobierzyce.

Wyjazdy na Ziemie Odzyskane organi-
zował i wspomagał Państwowy Urząd Re-
patriacyjny w Rzeszowie. W kwietniu 1947 
r. z Cierpisza Górnego wyjechało 12 rodzin 
i kilka osób stanu wolnego bez rodzin, zaś 
w II turze w 1954 r. wyjechało dalszych 5 
rodzin tj. 26 osób. Dla ścisłości podam, że 
z Husowa wyjechało prawie 40 rodzin, a 
wśród nich była też siostra prof. Stysia Jó-
zefa (1912-2006) żona Stanisława Gargały 
(1912-1990). Ich syn Janusz urodził się w 
1949 r. już w Tyńcu i jest autorem 12 stro-
nicowego opracowania dot. osiedlenia się w 
Tyńcu rodzin z Husowa i Cierpisza, a także 
przedstawia działalność rolniczą, gospodar-
czą i kulturalną naszych osadników.

Ludwik Szydełko
c.d. ze str. 35

Członkowie Zarządu i Rady Nadzorczej Spółdzielni Spożywców „Jedność” w Cierpiszu. 
W I rzędzie od lewej: Emilia Szydełko zam. Kunysz, Władysław Szydełko, Ludwik 

Szydełko, Jan Murias, Jan Krzywonos, Józef Kaszowski. 
W II rzędzie od lewej: Piotr Piłat, Tomasz Trojnar, Sebastian Drabinki, Stanisław Szydełko,  

Mikołaj Rajzer, Wojciech Magoń, Władysław Rajwer

Członkowie „BCh” w Cierpiszu. Stoją od lewej: Stanisław Szydełko, Sebastian Drabicki, 
Władysław Rajwer , Andrzej Drabicki. Siedzą od lewej:  Andrzej Kołodziej, Tomasz 

Trojnar, Jan Murias (AK), Jan Kisała (z Kraczkowej, łącznik),  Walenty Nazimek. Leżą od 
lewej: Władysław Szydełko, Ludwik Szydełko, Andrzej Rajwer, (Na zdjęciu nie ma 2 osób 

należących do „BCh”: Jana Krzywonosa i Wojciecha Magonia).
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Osadnicy z Husowa i Cierpisza zajęli 
cały majątek pofolwarczny tj. budynki go-
spodarcze, mieszkalne i ok. 600 ha, w tym 
był także las, łąki i 12 ha pastwisk.

Prawnie gospodarowali wg. statutu spół-
dzielni parcelacyjno-osadniczej. Pierwszym 
prezesem wybrano Stanisława Gargałę, Se-
kretarzem został Józef Fleszar, a członkiem 
Zarządu Franciszek Dubiel. 

W skrócie zacytuję dane z pracy p. Ja-
nusza Gargały, co spółdzielcy zastali w tym 
majątku:

„W opuszczonym przez Niemców mająt-
ku ziemia orna leżała odłogiem porośnięta 
chwastami, ze sprzętu był jeden siewnik, 
młocarnia, niekompletne snopowiązałki, kil-
ka pługów 2 skibowych i stary ciągnik, zaś 
w magazynie zbożowym leżało ok. 100 q 
jęczmienia i 60 q jarej pszenicy i tyleż owsa, 
w stajni 6 starych koni i pusta obora”.

W pierwszym roku zasiano z trudem 100 
ha ozimin, pod koniec roku otrzymano z 
UNRRY 20 duńskich koni i zaczęto przygo-
towywać ziemię na przyszły rok pod uprawę 
buraków do sprzedaży cukrowni, ponadto 
spółdzielcy otrzymywali cukier, a naciną 
karmili bydło.

W 1950 r. nadeszły złe wiadomości, 
osadnicy zostali zmuszeni przez władze 
komunistyczne do rozwiązania spółdziel-
ni parcelakcyjno-osadniczej i do założenia 
spółdzielni produkcyjnej na wzór sowiecki, 
którą prof. Styś uważał i głosił, że to jest złe 
rozwiązanie i dlatego został odsunięty od 
działalności naukowej w dziedzinie ekono-
miki rolnictwa, gdyż uważał własność pry-
watną za lepszą od państwowej.

Na przewodniczącego tej spółdzielni 
wybrano Ludwika Szydełko, który pełnił tę 
funkcję aż do końca istnienia tej spółdzielni 
tj. do jej rozwiązania w 1956 r. Inwentarz 
żywy i maszyny wróciły do prawowitych 
właścicieli, ziemię podzielono tak, że każdy 
rolnik otrzymał po 5 ha.

Po rozwiązaniu spółdzielni L. Szydełko 
jak i pozostali krajanie z Cierpisza i Huso-
wa prowadzili własne gospodarstwa rolne. 
Pięcioro dzieci Szydełków naturalną koleją 
rzeczy opuszczają stopniowo dom rodzinny, 
zakładają własne rodziny. Gospodarstwo 
Szydełków dobrze prosperowało do począt-
ku lat 60-tych, kiedy to żona Ludwika - Ka-
tarzyna dostała udaru mózgu i podupadła na 
zdrowiu. Zmarła 9 marca 1966 r., pochowa-
na została na miejscowym cmentarzu.

W czasie choroby żony chcąc poprawić 
swoją sytuację materialną podejmuje dodat-
kową pracę w Okręgowej Spółdzielni Mle-
czarskiej w sąsiednich Bielanach Wrocław-
skich, w dziale zaopatrzenia, pełniąc równo-
cześnie funkcję v-ce prezesa Spółdzielni. Na 
początku lat siedemdziesiątych przechodzi 
na zwykłą emeryturę, a w 1974 r. z poręki 
ZSL we Wrocławiu ze względu na zasługi 
w działalności społecznej i spółdzielczej 
otrzymuje emeryturę specjalną. Zmarł 27 V 
1976 r., spoczął na cmentarzu parafialnym w 
Tyńcu Małym. Był odznaczony: Krzyżem 
Oficerskim Orderu Odrodzenia Polski, Zło-

tym Krzyżem Zasługi, Medalem 1000-lecia 
Polski, Medalem Zasłużonego Spółdzielcy.

Tyniec Mały obecnie
To już inna, nie do porównania z lat 

pięćdziesiątych miejscowość oficjalnie wg. 
klasyfikacji jest wsią, ale faktycznie jest jak 
małe miasto.

W pierwszym okresie zasiedlili go rol-
nicy z łańcuckiego i kresów wschodnich. 
Obecnie rolników w potocznym rozumie-
niu jest 5-10 %, pozostali uprawiają rośliny 
przemysłowe, wczesne ziemniaki, warzywa 
i owoce w asortymencie typowym dla strefy 
podmiejskiej. Z dużym rozmachem wkro-
czyło tu budownictwo jednorodzinne osób 
niebędących rolnikami, a traktujących m-ce 
zamieszkania jako sypialnię i m-ce wypo-
czynku po pracy we Wrocławiu i pobliskiej 
strefie przemysłowej.

Osadnicy spod Łańcuta wg. oceny p. 
Janusza Gargały dali się poznać jako lu-
dzie zaradni, pracowici i uczynni i dobrze 
wykształceni, często z dyplomem wyższej 
uczelni, najczęściej zdobytym w pobliskim 
Wrocławiu.

W Tyńcu Małym rozbudowano szkołę, 
wybudowano ośrodek zdrowia i zlewnie 
mleka, działa Kółko Rolnicze, OSP, KGW, 
wybudowano sieć wodociągową i gazową, 
oświetlono ulice, a jedną z nich nazwano 
ulicą Husowską (proponuję nazwanie jednej 
z nich ul. Łańcucką).

Mieszkańcy prowadzą ożywioną dzia-
łalność kulturalno-oświatową, wiele za-
wartych małżeństw jest parą z Cierpisza i 
Husowa. Wybudowano kaplicę cmentarną, 
przeprowadzono remont kościoła. Pierwszy 
klub piłkarski założył cytowany powyżej p. 
Janusz Gargała, który także pełnił funkcję 
Przewodniczącego Rady Gminy Kobierzy-
ce, organizował też uroczystości 800-lecia 
wsi Tyniec Mały połączone z obchodami 70 
rocznicy figury Matki Boskiej Fatimskiej w 
Tyńcu.

Rodziny i osoby indywidualne,  
które wyjechały z Cierpisza  
w kwietniu 1947 r. 

1.	 Ludwik Szydełko z żoną Katarzyną i 
dzieci; Cecylia, Natalia, Zdzisław, Maria 
(Emilia pozostała w Cierpiszu)

2.	 Sebastian Drabicki z żoną Marią, dzieci 
Władysława, Jan, Justyna, Krystyna (Ja-
nina pozostała w Cierpiszu)

3.	 Wojciech Magoń z Kraczkowej (pochow. 
w Kraczkowej) z żoną Weroniką, dzieci 

Bolesław, Władysław, Augustyn, Anna, 
Janina, Józef, Marian (Stanisław pozostał 
w Kraczkowej)

4.	 Bartłomiej Sroka, żona Anna pochowana 
w Kraczkowej, dzieci Genowefa, Maria

5.	 Andrzej Bojda, żona Stanisława, syn Hen-
ryk

6.	 Ludwik Sroka, żona Maria, córka Krysty-
na

7.	 Franciszek Dubiel, żona Bronisława (po-
chowani na cment. w Cierpiszu), dzieci 
Irena, Henryk pozostał w Cierpiszu (wy-
jechali z Tyńca w 1956 r.)

8.	 Wojciech Chmaj – pochow. na cment. w 
Strażowie k/Rzeszowa, żona Wiktoria, 
syn Zdzisław

9.	 Józef Chmaj, żona Waleria, dzieci Maria, 
Stanisław, Antoni

10.	Antoni Bauer, żona Aniela, dzieci Kazi-
mierz, Stanisława, Helena, Marian (Janina 
pozostała w Cierpiszu)

11.	Jan Nazimek, żona Marcjanna, dzieci An-
tonina i jej syn Edward

12.	Władysław Szydełko, żona Stefania, dzie-
ci Józef, Krystyna, Joanna, Marian

13.	Stanisława Bojda panna, siostra Andrzeja, 
wyszła za mąż w Tyńcu – Derko

14.	Kazimierz Sroka z córką Zofią, wdowiec, 
brat Ludwika, był w Tyńcu 7 lat, wrócił do 
Cierpisza w 1954 r.

15.	Bronisława Kunysz panna, w Tyńcu wy-
szła za mąż za Kazimierza Nycza

W drugiej turze w maju 1954 r. 
przyjechało do Tyńca Małego 
dalszych 5 rodzin 
1.	 Władysław Rajwer, żona Katarzyna, dzie-

ci Bronisława. Jan, Józef, Stanisław, Zdzi-
sław 

2.	 Stanisław Szydełko, żona Weronika, dzie-
ci Franciszka, Aleksander, Marian, Irena, 
Janina

3.	 Kazimierz Ruszel, żona Maria, dzieci 
Władysław, Antoni, Krzysztof

4.	 Stanisław Bauer z Woli Rafałowskiej, 
żona Anna, dzieci Adolf, Irena

5.	 Stanisław Kunysz, żona Emilia z d. Szy-
dełko, syn Janusz, po 5 latach pobytu w 
Tyńcu wrócili do Cierpisza

Łącznie w kwietniu 1947 r. w I grupie wyje-
chało 62 osoby.
W maju 1954 r. w II grupie wyjechało 26 
osób. (zestawienie opracował Zdzisław Szy-
dełko s. Ludwika)

opracowali: Jan Kubicki Łańcut 
i Zdzisław Szydełko Kraków

Państwu
Andrzejowi i Joannie Kuźniarom

wyrazy serdecznego współczucia z powodu śmierci

MAMY i TEŚCIOWEJ
składają
dyrekcja i pracownicy Centrum Kultury Gminy Łańcut
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Monte Cassino
– czas polskiej chwały

,,Będą już całe życie żołnierzami spod Monte Cassino. Do tego wspomnienia przymierzą 
każdą okoliczność życia. Że był pod Monte Cassino, zapiszą temu żołnierzowi na 
nagrobku, jeżeli znajdzie się dla niego nagrobek, to, że był pod Monte Cassino, zapiszą 
kroniki rodzinne - jeśli będzie jakowa rodzina”
                                     ( Melchior Wańkowicz ,, Szkice spod Monte Cassino”)

Monte Cassino- symbol niekwestionowanego sukcesu oręża polskiego, 
 na zawsze wpisany w historię Polski i Europy. Nadzieja, przystanek w drodze  

z łagrów i niewoli, pól bitewnych, dla wielu ostatni...
65- ta rocznica bitwy pod Monte Cassino, największego polskiego zwycięstwa  

i ofiary czasów II wojny światowej, skłania nas do rozważań oraz refleksji nad tym 
rozdziałem historii, tak ważnym dla naszego narodu.

Zarys historyczny
Monte Cassino, przepiękne wzgórze 

położone we Włoszech, miało wyjątkowo 
burzliwą historię. W 529 r., Benedykt z 
Nursji założył tutaj opactwo. Na przestrzeni 
wieków klasztor położony w miejscu strate-
gicznym (w pobliżu drogi łączącej Rzym i 
Neapol) wielokrotnie stawał się celem ata-
ków - zdobywały go wojska Longobardów, 
Saracenów i Napoleona. Jednakże chyba 
najbardziej znanymi wydarzeniami z jego 
historii są te, które miały miejsce w czasie II 
wojny światowej.

Niemcy, zdając sobie sprawę z kluczo-
wego znaczenia wzgórza i sąsiadujących 
z nim wzniesień zbudowali pas umocnień 
- Linię Gustawa. Fortyfikacje te niebywale 
skutecznie broniły drogi na Rzym, zamyka-
jąc ją przed aliantami.

Pierwsze natarcia, mające na celu zdo-
bycie wzgórza nie odniosły zamierzonego 
skutku, a pochłonęły wiele ofiar. Wobec 
tego próbowano ominąć newralgiczny punkt 
drogą morską. Jednakże i te działania zakoń-
czyły się klęską.

Przeprowadzane kolejne ataki, mimo 
tego, że dowództwo alianckie wysyłało 
doborowe oddziały, za każdym razem koń-
czyły się porażką. Wojska sprzymierzone 
straciły ogółem 54 tysiące ludzi, wciąż nie 
zdobywając strategicznego celu.

Po następnym nieudanym natarciu, do-
wódca 8 Armii brytyjskiej, gen. Leese, 
zaproponował Władysławowi Andersowi, 
udział w walce o wzgórze Monte Cassino. 
Dowódca 2 Korpusu Polskiego, zdając sobie 
sprawę z wagi takiego zwycięstwa, podjął 
się trudnego zadania, mimo że wzniesienie 
zaczęto uważać za fortecę nie do zdobycia. 
Dla żołnierzy każda stoczona bitwa była ko-
lejnym krokiem do Ojczyzny. 

Łatwo wyobrazić sobie, jak trudne zada-
nie stało przed naszymi rodakami - musieli 
atakować wśród mrowia nieprzyjacielskich 
bunkrów, w miejscu naszpikowanym mina-
mi i nieomal nie osłoniętym przed morder-
czym ostrzałem niemieckim.

Natarcie 2 Korpusu rozpoczęło się 11 
maja. Poniesiono dotkliwe straty - przy bra-
ku postępu w forsowaniu umocnień - nie 

udało się utrzymać niezwykle ważnych po-
zycji: wzgórz ,,Widmo” i ,,593”.

Drugi atak, 16 maja, przyniósł przełom. 
Kolejny miał miejsce 17 maja. Po ciężkich 
walkach, wojska polskie wyparły doborową 
niemiecką jednostkę - 1 Dywizję Spado-
chronową ,,Hermann Goering”.

18 maja 1944 r. po zaciętej walce, na zie-
mi przesiąkniętej krwią i potem żołnierskim, 
został odegrany hejnał mariacki, obwiesz-
czający zwycięstwo. Na szczycie wzgórza 
Polacy zatknęli biało-czerwoną flagę. 

Co wówczas czuli polscy bohaterowie? 
O czym myśleli? Żyją tylko nieliczni, którzy 
mogą odpowiedzieć na te pytania. Jednym z 
nich był Stanisław Mazur.

nu. Minęło 130 dni, odkąd usłyszałem we-
zwanie, do momentu, kiedy 17 lutego 1942 r. 
w Kenimech, zostałem wcielony do 7 Dywi-
zjonu Rozpoznawczego w stopniu drużyno-
wego. Należałem do VII Dywizji Piechoty w 
Keremine. 13 sierpnia 1942 r. przekroczyłem 
granicę ZSRR z Persją, przydzieliłem do VII 
Pułku Artylerii Przeciwpancernej II Korpu-
su PSZ- w randze działonowego.

Ponieważ dla mnie wyciągnięcie rodziny 
z ZSRR okazało się niemożliwe, usiłowałem 
wrócić do ZSRR, celem połączenia się z ro-
dziną, ale zerwanie stosunków politycznych 
po ujawnieniu sprawy katyńskiej uniemożli-
wiło mi tą akcję. Dalszy mój los związany 
jest z drogą 2 Korpusu pod wodzą Generała 
Andersa.

Zakończyłem działania bojowe pod Bo-
lonią, w randze ogniomistrza, 18 kwietnia 
1946 r. oddany do dyspozycji władz brytyj-
skich, celem odesłania do kraju. W tym roku 
wróciłem do kraju i połączyłem się z żoną i 
córką Wiesławą, która urodziła się w Kras-
nouralsku, po moim opuszczeniu Syberii.

Ze wspomnień
,,Pracowałem w kopalni miedzi do czasu 

,,dogoworu” Sikorski-Stalin. Gdy powie-
dzieli, że powstaje polskie wojsko, na pa-
pierze, w który zawijaliśmy kawałek chle-
ba, napisałem podanie. Już na drugi dzień 
dostałem pismo, ,,rozczet” (rozliczenie) i 3 
kg chleba. Był to październik 1941 r. Do na-
stępnej stacji zbornej było 240 km. Tam już 
była masa ludzi, spotkałem kolegów i brata. 
Jechaliśmy i szli, mijaliśmy różne okolice 
zmieniały się pory roku i zmieniał się klimat. 
Żeby żyć, pracowaliśmy po drodze w polu, 
w lesie, przy kukurydzy i bawełnie. Zawieźli 
nas bowiem do Amu-Dario, do Kazachsta-

Wśród żołnierzy Andersa - Stanisław Mazur 
pierwszy siedzący po prawej. Fot. archiwum

Moja droga żołnierska jest potwierdzona 
dokumentem Ministerstwa Obrony Wielkiej 
Brytanii.” 

Odznaczenia
Krzyż Pamiątkowy Monte Cassino, Krzyż 
Walecznych, Brązowy Krzyż Zasługi  
z Mieczami, Gwiazda Italii, Medal Wojska 
Polskiego na wojnę 1939 – 1945 r., Medal 
brytyjski za wojnę 1939 – 1945 r.
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Niestety, oryginały umieszczone przed 
laty na wystawie w Szkole Podstawowej w 
Kraczkowej - zaginęły; pozostały tylko ko-
pie.

Z Kraczkowej parę osób brało udział w 
walkach o Monte Cassino. Jednym z nich 
był Tadeusz Ruszel, który tam poległ. Inni 
nie wrócili po wojnie, rozeszli się po świe-
cie, nie chcieli wracać do komunistycznej 
Polski. 

Żołnierz, który zostawił ślady swojej stopy
Na wszystkich niedostępnych drogach Europy, 
Szedł naprzód, gdy nie mogli najbardziej 
zajadli
I wdzierał się na szczyty, z których inni spadli, 
Zdobywszy wolność dłońmi skrwawionemi, 
Dowiedział się nareszcie, że sam nie ma ziemi. 
	          (,,Przypowieść” Jan Lechoń)

Stanisław Mazur zostawił półrocznego 
synka w syberyjskiej ziemi, dom, ziemię, 
dorobek życiowy w Kabarowcach za Bu-
giem. Po powrocie do kraju wybudował dom 
na rodzinnym polu w Kraczkowej. Zmarł 23 
marca 2009 r., a 25 marca odbył się jego po-
grzeb na cmentarzu w Kraczkowej.

Przyjaciel rodziny wysypuje na trumnę 
ziemię przywiezioną spod Monte Cassino 

i z Syberii. Fot. archiwum

Na trumnę św. pamięci Stanisława zosta-
ła wysypana ziemia, która przed kilkunastu 
laty została przywieziona przez przyjaciela 
rodziny spod Monte Cassino i dalekiej Sy-
berii. Był taki zwyczaj, może jeszcze jest, 
że Polacy opuszczając Ojczyznę, wiązali do 
węzełka ziemię, żeby kiedyś, w ostatniej go-
dzinie była z nimi. Ziemi, która pochłonęła 
tysiące Polaków na Wschodzie, ziemia, w 
której spoczęli towarzysze walki, połączyła 
się z ziemią kraczkowską w mogile Stanisła-
wa Mazura, któremu też na nagrobku napi-
szą ,,walczył pod Monte Cassino”. 

,,Bitwa o Monte Cassino wpisała się na za-
wsze w historię Polski i Europy. Ukazała, jak 
wielką wartość ma miłość Ojczyzny i prag-
nienie odzyskania utraconej niepodległości. 
Na Monte Cassino walczył żołnierz polski, tu 
ginął, tu przelewał swoją krew z myślą o Oj-
czyźnie (…) Walczył polski żołnierz za słuszną 
sprawę, którą było i nie przestaje być nigdy 
prawo narodu do istnienia, do niepodległego 
bytu, do życia społecznego w duchu własnych 
przekonań narodowych i religijnych tradycji, 
do suwerenności własnego państwa” 
(z kroniki Jana Pawła II, 17 maja 1999)

A. Uchman

Bartłomiej Michna, finalista IV ogólno-
polskiego konkursu historycznego „Na dro-
dze do wolności – społeczeństwo polskie w 
latach 80-tych XX w. Doświadczenia świad-
ka historii”, jest uczniem drugiej klasy Pu-
blicznego Gimnazjum w Wysokiej. Udział 
w konkursie organizowanym przez Instytut 
Pamięci Narodowej potraktował jako pew-
nego rodzaju zadanie, nową umiejętność. 
Początkowo napotykał na liczne problemy, 
nie zniechęciło go to jednak, wręcz odwrot-
nie. Pana Józefa Konkela, działacza „Soli-
darności”, zobaczył pierwszy raz na począt-
ku grudnia. Blisko dwa miesiące gromadził 
materiały do swojej pracy, spotykając się 
wielokrotnie z głównym bohaterem. Bartło-
miej rozmawiał również z żoną pana Józefa 
– Ewą Konkel oraz przyjacielem Januszem 
Trybusem. Uczeń opierając się na relacjach 
świadków, przedstawił sytuację „ zwykłego 
człowieka na tle wydarzeń lat 80-tych w 
Polsce”.

Tylko czy pan Józef był zwykłym czło-
wiekiem? Zaangażowany w działalność So-
lidarności w Rzeszowie, założyciel Komite-
tu Obrony Więźniów, organizator i uczestnik 
wielu manifestacji. Człowiek, który walczył 
z systemem. Jak tysiące innych… 

Nie mamy możliwości zaprezentowania 
Państwu całej pracy (zainteresowanych za-
praszamy do Biblioteki PG Wysoka), jednak 
chcielibyśmy przedstawić mały fragment, 
wybrany przez autora. 

Funkcjonariusze SB przyjechali pod jego 
nieobecność, a następnie obserwowali jego 
mieszkanie. Jednak warto zwrócić uwa-
gę na to, że nie o godzinie 2400 jak podaje 
większość mediów. Sąsiedzi pana Józefa 
widzieli agentów podjeżdżających pod jego 
dom już o godzinie 2330. Wracając do domu, 
widząc pojazdy milicyjne Józef Konkel do-
myślił się, co się stało. Będąc już w domu, 
od dwóch kolegów dowiedział się o rozbiciu 
MKZ. W związku z powyższym razem ze 
Staszkiem Karnasiem (także członek zarzą-
du regionu) miał on dotrzeć do Nowej Huty 
lub Huty Stalowa Wola. Niestety nie udało 
się to z powodu gołoledzi. Wrócił do domu 
dopiero o godzinie 7 rano w niedzielę. Do 
tej pory pani Ewa3, żona pana Józefa zdą-
żyła już wynieść część dokumentów z ich 
domu do domu ich sąsiada Jana Ciby. Sama 
natomiast poszła do swojego zakładu pracy, 
gdzie ogłoszono jego zmilitaryzowanie. Pan 
Józef natomiast spotkał się z ks. Czyżem, 
byłym kapelanem Armii Krajowej (podczas 
jego nieobecności agenci cały czas stali pod 
jego mieszkaniem). Rozmowa z księdzem 
dodała mu otuchy i uspokoiła go. Dalej pan 
Józef opowiada: Około godziny dwudziestej 
trzeciej, gdy byłem już w domu, nagle zrobiło 
się bardzo jasno, usłyszałem jak podjechało 
kilka samochodów, już wtedy wiedziałem, że 
przyjechali po mnie. Początkowo siedem-
nastu zomowców i trzech esbeków zaczęło 
walić w okna, a następnie „wpadli” i kazali 
mi się szybko ubierać, chcieli mnie zabrać 
na komendę wojewódzką. Po wyjściu z sa-
mochodu myślałem, że zrobią mi „ścieżkę 
zdrowia”, ponieważ zrobili podwójny szpa-
ler przede mną.

Nikt mnie jednak nie uderzył. Na komisa-
riacie zadawano mi rutynowe pytania, takie 
jak: co robiłeś, dlaczego to robiłeś itp. Na-
stępnie, około godziny ósmej rano, wsadzo-
no go do fiata i okrężną drogą4 wywieziono 
do ośrodka odosobnienia w Załężu. Rewizja 
osobista trwała dłuższą chwilę (około 2 go-
dzin), podczas której „otrzymał on kilka pał” 
na gołe ciało. Prócz tego pan Józef „przyga-
dał” jednemu strażnikowi, za co znowu zo-
stał ukarany. Oskarżano go o obalenie siłą 
ustroju, za co groziło pozbawienie wolności 
od lat piętnastu do kary śmierci. Jeśli chodzi 
o negocjacje to pan Józef był bardzo niewy-
godny. Ile razy był przesłuchiwany, tyle razy 
nic im nie podpisał ani nie powiedział.

Następnie zaprowadzono go do celi5. Sie-
dząc w więzieniu pan Józef czuł się coraz 
gorzej. Dodatkowo w celi było bardzo zim-
no, co również osłabiało jego stan zdrowia. 
Do tego samego pomieszczenia przyprowa-
dzono najpierw osoby z regionu Tarnobrzeg 
- Stalowa Wola. Byli to członek prezydium 
Kazimierz Weber oraz sekretarz zarządu re-
gionu Eugeniusz Trzuskot6 (jemu również 

Historia najnowsza opowiedziana 
przez Bartłomieja Michnę 

Były dyrektor BEP IPN Jan Żaryn 
gratuluje Bartłomiejowi Michnie udziału 

w konkursie, Warszawa, 31 marca 2009 r. 
Fot. archiwum

„Trzynasty grudzień jako dzień zapowia-
dał się na zwykły. Właśnie wtedy pan Józef 
miał objąć dyżur w Międzyzakładowym Ko-
mitecie Założycielskim „Solidarność”1, ale 
tego nie zrobił. O godzinie 2400 został ogło-
szony przez gen. Wojciecha Jaruzelskiego 
stan wojenny. Tej samej nocy do budynku, 
w którym znajdował się MKZ wpadli agen-
ci. Natychmiast zatrzymali przebywających 
tam ludzi. Następnie chciano aresztować 
osoby stawiające szczególny opór. Pan Jó-
zef uważany był za człowieka, który bardzo 
atakował członków PZPR oraz dyrekcje 
zakładów2 . A więc zaliczał się również do 
tych osób. c.d. na str. 40 
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próbowano przypisać oskarżenie obalenia 
siłą ustroju). Dodatkowo do ich celi dostar-
czono kapusia, który na szczęście szybko 
ich opuścił. Pan Józef opuścił ośrodek inter-
nowania ze względu na stan zdrowia, po 82 
dniach przebywaniu tam. Żona pana Józefa 
dowiedziała się, gdzie znajduje się mąż do-
piero dwadzieścia trzy dni po jego areszto-
waniu.

Po wyjściu z więzienia pan Józef pod-
jął działalność w Regionalnym Komitecie 
Wykonawczym (w kwietniu 1982 roku). 
Przebywał w nim do roku 1989. Przewodził 
działającej w konspiracji grupie, tak zwanej 
instalowskiej. Warto zauważyć, że właśnie 
jego grupa jako jedna z nielicznych nie zo-
stała w całości zdemaskowana przez władze. 
Jak wspomina pan Józef: Każdy z kolegów 
robił wszystko solidnie i dyskretnie. 

Pan Józef organizował między innymi: 
sitodruk7, punkty kontaktowe, kolportaż. 
Zajmował on się jednak przede wszystkim 
organizowaniem papieru i farb poprzez ko-
legę – przewodniczącego Zakładów Gra-
ficznych Mieczysława Edera. Przygotowany 
przez niego kolportaż był prowadzony na 
większe zakłady8 oraz kilka krajów byłego 
bloku krajów komunistycznych9. Poza gra-
nicami Polski mieli oni ułatwione zadanie, 
ponieważ koledzy pracowali tam na budo-
wach. W „Instalu” była prowadzona produk-
cja wałków do drukowania i rzutników do 
ulotek. Pan Józef mówi dalej: Nie tylko to, 
co sami wydrukowaliśmy kolportowaliśmy, 
bo prócz tego to, co uzyskałem od kolegów 
z różnych regionów Polski – różne pisma10, 
które przychodziły po kilkaset albo kilka-
dziesiąt sztuk, a naszym zadaniem było rów-
nież ich rozpowszechnianie.

Pan Józef był także współorganizatorem 
demonstracji zarówno pierwszomajowych 
jak i trzeciomajowych, podczas stanu wojen-
nego oraz jeszcze kilka lat później. Wspomi-
na on: Podczas manifestacji w 83 roku udało 
nam się poprowadzić manifestujących11 do 
samego rynku. Gdy szliśmy w grupie słychać 
było różne okrzyki obrażające ZOMO, które  
zablokowało nam wejście na rynek. Niektó-
rzy krzyczeli: „gestapo”. Jednak, nie chcąc 
narażać ludzi zacząłem śpiewać „Po górach 
dolinach”, aby zagłuszyć te okrzyki. Manife-
stujący również podjęli się śpiewu. 

W następnych latach i miesiącach naj-
częściej pan Józef był „zwijany” na 48 go-
dzin, kiedy zbliżały się patriotyczne święta12. 
Były jednak i takie ważne dni, w których 
udało mu się coś zrobić. Ale nawet pomimo 
to, że on był w areszcie, to w dalszym ciągu 
manifestacje były organizowane. Żadna nie 
mogła obejść się bez rozdawania lub rozrzu-
cania ulotek. Te większe manifestacje były 
organizowane tylko do końca stanu wojen-
nego, ponieważ później (tj. po zakończeniu 
stanu wojennego) w jeszcze większej mie-
rze groziłoby to aresztowaniami, obiciami, 

kolegiami, a nawet wyrokami. Właśnie dla-
tego w późniejszych latach takie małe ma-
nifestacje polegały wyłącznie na zebraniu 
się chętnych po mszy w Farze rzeszowskiej 
pod krzyżem przy kościele. Pana Józefa za 
wszelką cenę chciano przyłapać na czymś, 
za co mogliby go oskarżyć, ale on nie czynił 
niczego, za co można by go osądzić. Funk-
cjonariusze SB chcieli go nawet zwerbować 
na swoją stronę. To także im nie wyszło. Pan 

Józef był nieugięty pomimo to, że koło jego 
domu średnio stały jeden lub dwa samo-
chody agentów, a on sam był bardzo często 
„zwijany” na 48 godzin. Między innymi 7 
czerwca 1987 roku zatrzymano na 48 go-
dzin Wiesławę Lenart, Józefa Konkela oraz 
Zbigniewa Sieczkosia, za posiadanie chust i 
proporczyków na powitanie Ojca Świętego.” 
– fragment pracy W obronie wolnej Polski.

Anna Trawka

Historia najnowsza 
opowiedziana przez Bartłomieja 

Michnę
cd. ze str. 39

1  	Akuratnie w ten sam dzień wypadły imieniny bliskiej mu osoby, a Józef Konkel zdecydował się 
zamienić dyżur w MKZ i przyjść na tę uroczystość.

2 	 Między innymi za powieszenie plakatu Breżniewa przedstawionego jako misia oraz plakatu skutego 
orła.

3	 Ewa Konkel organizatorka kontaktów i punktów kolportażowych oraz kolportażu (1982-89). 
Organizowała i wyposażała punkty drukujące, również drukowała (1982-89). Członek Komitetu 
Obchodów Rocznicy 11 Listopada w Rzeszowie w 1988 r. Za: www.slownik-niezaleznidlakultury.pl

4 	 Agenci mieli zabrać pana Józefa do Załęża, gdzie miał być internowany. Samochód z nim zamiast 
najkrótszą drogą do więzienia, jechał drogą okrężną. Najprawdopodobniej miało to prowadzić do 
wystraszenia pana Józefa, który w pewnym momencie chciał nawet wyskoczyć z samochodu.

5 	 Wtedy jeszcze nie było wiadome, że to jest internowanie.
6 	 Eugeniusz Trzuskot – w „S” od 1980, przewodniczący Komitetu Założycielskiego w „Prefabecie”, od 

1981 przewodniczący KZ tamże. Delegat na WZD Regionu Ziemia Sandomierska, w 1981 wybrany 
na sekretarza ZR. W 1981 członek Regionalnego Komitetu Strajkowego Ziemi Sandomierskiej. Od 13 
XII 1981 do 9 VI 1982 internowany w Ośr. Odosobnienia w Załężu k. Rzeszowa. 5 XI 1982 – 5 II 1983 
powołany do Specjalnego Obozu Wojskowego nr VI w Czerwonym Borze. W l. 80. działacz w radzie 
parafialnej w Nisku, współorganizator stalowowolskich pielgrzymek na Jasna Górę. Za: http://www.
encyklopedia-solidarnosci.pl/wiki/index.php?title=Eugeniusz_Trzuskot

7 	 Informacje jak przygotować taki sitodruk udzielił panu Józefowi Andrzej Gwóźdź, student z Lublina.
8 	 Zakłady te znajdowały się między innymi w Łańcucie, Sędziszowie, Sokołowie, Rakszawie, Leżajsku, 

Strzyżowie.
9 	 NRD, Czechosłowacja, ZSRR, Bułgaria, Węgry i Mongolia, odpowiedzialny za kolportaż poza 

granicami PRL był Władysław Andruszkiewicz.
10 	Np. „Mazowsze” z Warszawy, „Hutnik” z Krakowa. Za: Józef Konkel
11 	Było ich kilka tysięcy, najprawdopodobniej osiem.
12 	Np. od 26 do 30 kwietnia 1988 roku w ramach szerokiej akcji zatrzymań i przesłuchań przed rocznicą 

Konstytucji 3 Maja zatrzymano kilkanaście osób w Rzeszowie, w tym Józefa Konkela. Za: Janusz 
Trybus.

Rada Powiatowa KGW w Łańcucie, KGW Albigowa
Centrum Kultury Gminy Łańcut – Ośrodek 

Kultury w Albigowej
zapraszają KGW, mieszkańców Albigowej i 

okolicznych wsi i regionu do udziału w X edycji 
„Festiwalu Kwiatów”Albigowa 19.07. 2009 roku

plac obok Domu Kultury.

W programie:

14.00	– Msza Św. w kościele parafialnym
15.00	– Kwietny korowód „Kwiaty w kompozycjach 

Jubileuszowych”
15.30	– Festyn Kwiatowy 
	 a w nim koncert zespołów artystycznych, wystawy, 

kiermasze, pokazy, konkurs na wiązanki jubileuszowe, loteria 
fantowa, stoiska kwietne.

	 Tegoroczne hasło korowodu” Kwiaty w kompozycjach 
jubileuszowych”

19.30	 – zabawa taneczna
Bliższe informacje można uzyskać pod telefonem 
•	 Ośrodek Kultury - 017 2267127
•	 J. Kuźniar - 017 2267301 

                                                             Serdecznie zapraszamy.

HISTORIA
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Jan Bartman

RODZINNY DOM
tajemniczy klucz do źródła 
istoty życia w przyrodzie
		
Zdążam późną jesienią ku przystani.
Idę ścieżką przez dżunglę myśli skołatanych,
Obrazów pełnych wspomnień 
Przeżytych w ciągu blisko
Dziewięćdziesięciu lat.
Niespokojna myśl unosi mnie 
W stronę rodzinnego domu –
Skromnego, opiekuńczego,
Pełnego ciepła i ojcowskiej troski
Rodzinny dom
Gdzie serce matczyne 
Nad wielopokoleniową  kołyską
Rodzi miłość, dobro,
Troskę o przyszłość pokoleń,
O dziedzictwo i o najwyższe wartości.
Rodzinny dom
To świątynia kształtująca charakter pokoleń,
Rodzinny dom
To jaskółcze gniazdo 
To orla twierdza na dziewiczej, surowej 
skale wzniesiona,
Odporna na wichry i burze,
To gniazdo bocianie z chrustu splecione,
Jak stary słowiański dom z bierwion 
wzniesiony,
Zawsze wierny ziemi ojczystej i rodzinnym 
stronom...
Widzę drogą mojemu sercu,
Wspaniałą wiosnę młodości
Radosnej jak wielkanocny poranek,
Pełnej kwiatów wiosennych, ich różnorodnej 
woni,

Nadziei, kolorowych dni, roztańczonycj 
pszczół,
Zapachu fiołków, malw, maciejki
I bazi, symbolu  rodzącego się życia. 
Słyszę też głos dzwonów rezurekcyjnych
I huk wiwatujących wystrzałów.
Wszystko to na cześć Pana...
Przede mną jeszcze późna, obecna jesień...
Święty Andrzej i Barbara roztańczeni,
Odurzeni wróżbą lanego wosku
Przesuwają swoje myśli osnute 
paździerzową mgłą
Ciągnącą się jeszcze po polach,
Otwierają wrota Adwentu – czasu 
przygotowania
Na ziszczenie się proroctwa narodzenia 
Pana.
Przed niewidzącymi oczyma
Staje Święta Rodzina z Nazaretu,
Betlejem i stajenka,
Siano, ubóstwo i zwierzęta
I ta oczekiwana, pełna nadziei
Gwiazda, co oświetliła wszystko
Nasuwając wyraźny obraz wieczoru 
wigilijnego
W mojej rodzinie i na całej polskiej ziemi.
Widzę rodzinną, prastarą wiekową atmosferę 
przy stole
Niepowtarzalną ucztę duchową
Spełnioną przez mistyczną postać Boga w  
opłatku
Choinkę, z bogatymi przekazanymi przez
Pradziadów i ojców kolędami, tradycjami...
Snopem i dwunastu potrawami
Stwarzającymi wizję sytości i obfitości
W Nowym Roku.
Rzucam sieć na głębię.
Wyławiam nagrodę za poddanie się
Twojej woli Panie i ... kwiat.

Składam go u Twoich stóp.
Gestem tym wyrażam wdzięczność
Z serca i duszy mojej płynącą
Za to że pozwoliłeś mi rozeznać zjawiska 
natury –
Równowagę w przyrodzie i wszechświecie.
Dziekuję, że obserwacjami swymi
Dzielić się mogę z innymi.
Z tym kwiatem oddaję Ci cześć i szacunek,
Serce i duszę.
Myslą o Twojej wielkości
Poszerza się ekran mojej wyobraźni.
Czuję, ze płynę poprzez mgły i wody
Jak wrak zagubiony w oceanie tajemnic,
Wiecznie dążący do niewidzialnego portu
Z imieniem „istota życia”.
Żyję, widzę i obserwuję i nie zawsze 
rozumiem
Pozwól nam ubogacić swe życie 
Spójrz jeszcze proszę Panie
Przez pryzmat mej duszy
Odsłoń pragnienia, natchnij nimi wszystkich 
ludzi
Daj im zdolnośc określania wartości,
Bystry wzrok sokoła
By zawsze i wszędzie potrafili dostrzec i 
ocenić
Wszystko to, co stworzyłeś
Dla ludzi o jednej duszy
Chociaż o innych kształtach i kolorze skóry.
Kiedy spotkają Cię na swej drodze
I zrozumieją ideę stworzenia?
Obudzą się z letargu obojętności,
Zobaczą nad światem gorące Twe serce
Pełne miłości o niespotykanej
Sile i wartości.
Pójdę z Tobą ku zmartwychwstaniu.
Dziekuję Ci za to Panie.

Awans piłkarzy 
z Soniny, 
Handzlówki  
i Albigowej

W kończących się rozgrywkach sezo-
nu 2008/2009 w piłce nożnej seniorów 
sukces odniosły kluby z naszej gminy 
(zaznaczyć należy, że dużo wcześniej, niż 
zakończyły się rozgrywki).

„Sawa” Sonina awansowała z kla-
sy A do V Ligii Rzeszowskiej, „Grom” 
Handzlówka i „Arka” Albigowa z klasy 
„B” do klasy „A”.

Serdecznie gratulujemy, życząc jedno-
cześnie sukcesów sportowych jak i osobi-
stych w przyszłym sezonie.

Tabele i miejsca wszystkich drużyn z 
naszej gminy zamieszczone zostaną po 
zakończeniu rozgrywek.

Kuba

Turniej Siatkówki Plażowej w Wysokiej
24 maja 2009 r. o godz. 13.00 rozpoczął się I Turniej Siatkówki Plażowej o Puchar 
Prezesa LKS “Orzeł” Wysoka. Był to równocześnie turniej otwarcia nowego boiska 
do siatkówki plażowej. Cieszy fakt, iż, niemal co roku powstaje nowe boisko w na-
szej gminie. Turniej odbywał się w ramach I Festynu Rodzinnego. 

W turnieju wzięło udział 7 drużyn: 4 męskie 
i 3 żeńskie. Grano systemem “każdy z każ-
dym” do dwóch wygranych setów.

Wyniki grupy dziewcząt: Aleksandra Kluz 
i Anna Kluz z Soniny pokonały Katarzynę 
Szpilma i Karolinę Czarny z Markowej 2:0 
(21:10, 21:16), Aleksandra Kluz i Anna Kluz 
z Soniny pokonały Annę Hajduk i Małgorza-
tę Hajduk z Soniny 2:0 (21:14, 21:19), Anna 
Hajduk i Małgorzata Hajduk pokonały Kata-
rzynę Szpilma i Karolinę Czarny 2:1 (15:21, 
21:13, 15:7) – kolejność na podium: 1 miej-
sce Aleksandra Kluz i Anna Kluz z Soniny, 2 
miejsce Anna Hajduk i Małgorzata Hajduk z 
Soniny, 3 miejsce Katarzyna Szpilma i Karo-
lina Czarny z Markowej

Wyniki grupy chłopców (wszyscy z Wyso-
kiej): Przemysław Tajchman, Marcin Kucz-
ma – Maciej Hadław, Krzysztof Fryń 2:0 
(21:16, 21:18), Bartłomiej Cyran, Hubert 
Cyran – Wojciech Surmacz, Marcin Fryń 
2:0 (21:11, 21:12), Krzysztof Fryń, Maciej 
Hadław – Marcin Fryń, Wojciech Surmacz 
2:0 (21:15, 21:16), Bartłomiej Cyran, Hu-
bert Cyran – Marcin Kuczma, Przemysław 
Tajchman 2:0 (21:11, 21:17), Bartłomiej 
Cyran, Hubert Cyran – Maciej Hadław, 
Krzysztof Fryń 2:0 (21:10, 21:11), Przemy-
sław Tajchman, Marcin Kuczma – Marcin 
Fryń, Wojciech Surmacz 2:1 (21:14, 26:28, 
16:14) – kolejność na podium: 1 miejsce 

KĄCIK POEZJI

c.d. na str 42.



str. 42

Bartłomiej Cyran, Hubert Cyran, 2 miejsce 
Przemysław Tajchman, Marcin Kuczma,  
3 miejsce Maciej Hadław, Krzysztof Fryń, 4 
miejsce Marcin Fryń, Wojciech Surmacz

Nagrody w postaci Pucharów, dyplomów 
i upominków wręczał prezes LKS “Orzeł” 
Wysoka Stanisław Cyran, prowadząca im-
prezę kierownik OK w Wysokiej Renata 
Hadław oraz sędzia turnieju Marcin Kisała 
z CKGŁ.

M. Kisała

7 maja 2009 r. na stadionie sportowym LKS 
,,Sawa” w Soninie odbyły się Gminne Mi-
strzostwa Szkół Gimnazjalnych w piłce noż-
nej. Startowało w nich 6 szkół Gminy Łańcut 
(PG Albigowa, PG Głuchów, NG Handzlów-
ka, PG Kosina, PG Sonina, PG Wysoka). 
 Eliminacje w turnieju zorganizowanym przez 
Gminny Szkolny Związek Sportowy rozgry-
wano w 2 grupach. W pierwszej grupie eli-
minacyjnej najlepszą drużyną została repre-
zentująca PG z Kosiny, która po zwycięstwie 
nad PG Sonina 4:1 i remisie z PG Albigowa 
0:0, awansowała do półfinałów z pierwszego 
miejsca. Drugim zespołem, który awansował 
do półfinałów po zwycięstwie nad PG Sonina 
3:0 i remisie 0:0 z PG Kosina, ale z mniejszą 
ilością strzelonych bramek, była ekipa z PG 
w Albigowej.

W drugiej grupie gier eliminacyjnych najlep-
szą drużyną okazała się PG Wysoka, która 
wygrywając z PG Głuchów i remisując z NG 
Handzlówka, awansowała z pierwszego miej-
sca. Drugim zespołem, który uzyskał awans 
do półfinału, był zespół NP Handzlówka.
W pierwszym półfinale PG Albigowa uległa 
coraz lepiej grającej drużynie z Wysokiej 0:2, 
a w drugim półfinale ekipa z NG Handzlówka 
nie sprostała drużynie PG Kosina, ponosząc 
nikłą porażkę 0:1. W finale turnieju PG Ko-
sina zmierzyła się z PG Wysoka. Po zaciętej 
walce zwyciężyła ekipa z Wysokiej, pokonu-
jąc przeciwnika 1:0.
W pojedynku o trzecie miejsce pomiędzy 
Albigową a Handzlówką swoją wyższość po-
twierdziła drużyna z Handzlówki, pokonując 
przeciwnika 2:0. 

W meczu pocieszenia o 5. miejsce PG Sonina 
pokonała zespół z Głuchowa 1:0.
Zwycięskiej drużynie PG w Wysokiej, Gmin-
ny Organizator Sportu w Łańcucie wręczył 
puchar i dyplom ufundowany przez Gminny 
Szkolny Związek Sportowy w Łańcucie, a 
zawodnikom medale. Drużyny, które uplaso-
wały się na podium otrzymały od Autoryzo-
wanego Serwisu Opon ,,WIM” w Łańcucie 
okolicznościowe statuetki oraz dyplomy. 
Pozostałym zespołom uczestniczącym w za-
wodach przekazane zostały okolicznościowe 
dyplomy.
Najlepszym piłkarzem turnieju został wybra-
ny Mateusz Krawiec reprezentujący barwy 
PG Wysoka, za co otrzymał pamiątkowy me-
dal i dyplom.
Zwycięski zespół (PG Wysoka) będzie repre-
zentował Gminę Łańcut na turnieju powiato-
wym, który odbędzie się w Zespole Szkół w 
Białobrzegach.

Gminny Organizator Sportu – W. Kuźniar

GIMNAZJADA GMINY ŁAŃCUT W PIŁCE NOŻNEJ
PUCHAR DLA PIŁKARZY PG Z WYSOKIEJ  

GMINNE IGRZYSKA MŁODZIEŻY SZKOLNEJ SZKÓŁ 
PODSTAWOWYCH W MINI PIŁCE NOŻNEJ CHŁOPCÓW

PUCHAR  DLA  SP SONINA
Sukcesem drużyny SP Sonina zakończyły się 
rozgrywane na miejscowym stadionie LKS 
,,Czarni” Kraczkowa Gminne Igrzyska Mło-
dzieży Szkolnej. W turnieju zorganizowanym 
przez Gminny Szkolny Związek Sportowy 
wzięło udział 7 zespołów naszej gminy: SP 
Albigowa, SP Cierpisz, SP Handzlówka, SP 
Kosina, SP Kraczkowa, SP Sonina, SP Wy-
soka.
W pierwszej grupie, w fazie rozgrywek eli-
minacyjnych chłopców dominował zespół 
z SP Sonina, który pokonał SP Kraczkowa 
3:0, SP Cierpisz 2:0 i z dorobkiem 6 punktów 
awansował z pierwszego miejsca do półfina-
łów. Z drugiego miejsca awansował zespół z 
Cierpisza, po zwycięstwie z SP Kraczkowa 
3:1 i remisie z SP Kosina.
W drugiej grupie gier eliminacyjnych bez-
konkurencyjny był zespół SP Albigowa, który 
wygrał z SP Wysoka 4:2, SP Handzlówka 6:0 

i awansował z pierwszego miejsca. Drugim 
zespołem, który uzyskał awans do półfinału, 
był zespół SP Wysoka.
W pierwszym półfinale SP Sonina zmierzyła 
się z drużyną z Wysokiej, pokonując prze-
ciwnika 4:0. W drugim półfinale SP Albigo-
wa nieoczekiwanie uległa zespołowi z Cier-
pisza 0:2. 
W finale turnieju SP Sonina zmierzyła się z 
SP Cierpisz. Po dojrzałej i konsekwentnej 
grze zwycięsko z tych zmagań wyszła ekipa 
z Soniny, pokonując rywala 6:0.
W pojedynku o trzecie miejsce pomiędzy Al-
bigową a Wysoką swoją wyższość potwier-

Turniej Siatkówki Plażowej  
w Wysokiej
c.d. ze str. 41

dziła drużyna z Albigowej, która pokonała 
przeciwnika 4:0. 
W meczu o 5. Miejsce Kosina rozprawiła się 
z Handzlówką 4:1.
Zwycięskim drużynom, które uplasowały 
się na podium, Gminny Organizator Sportu 
w Łańcucie wręczył puchary ufundowane 
przez Autoryzowany Serwis Opon ,,WIM” w 
Łańcucie oraz dyplomy, a mistrzowskiej dru-
żynie medale. Pozostałym zespołom uczest-
niczącym w zawodach przekazane zostały 
okolicznościowe dyplomy.
Najlepszym piłkarzem turnieju został wybra-
ny Daniel Szczepański reprezentujący barwy 
SP Sonina, za co otrzymał pamiątkowy me-
dal i dyplom.
Zwycięski zespół (SP Sonina) będzie repre-
zentował Gminę Łańcut na turnieju powiato-
wym, który odbędzie się na boiskach Orlik 
2012 MOSiR w Łańcucie.

Gminny Organizator Sportu – W. Kuźniar

Siatkarze w Bieszczadach
W dniach 30 - 31 maja 50-osbowa grupa siatkarzy 

z terenu gminy Łańcut wędrowałą po Bieszczadach. Zdjęcia i bliższe informacje  
na str. www. als-gminalancut.pl, www.ck.gminalancut.pl
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Jan Zuber i jego ogier EL Ejido – XII Narodowy Młodzieżowy Pokaz Koni Małopolskich – Białka, 6-7 czerwca 2009 r 
 Fot. Mateusz Staszałek

Święto Kwitnących Sadów 
Albigowa – Albigowa 11 maja. 

Fot. A. Rajzer

PISANKA WIELKANOCNA 
– rozstrzygnięcie konkursu

Finał gminnego konkursu
w Bibliotece w Albigowej

Głównym celem konkursu było zainteresowa-
nie i przybliżenie dzieciom i młodzieży tradycji 
związanych ze świętami wielkanocnymi. Prace 
złożone na konkurs w dniach -14 kwietnia były 
eksponowane w bibliotekach wiejskich, 15 
kwietnia 2009 wszystkie prace zgromadzono 
w albigowskiej bibliotece, gdzie zorganizo-
wana została wystawa z 308 prac – pięknych, 
misternie,i jakże pomysłowo wykonanych eks-
ponatów. Komisja konkursowa miała nie lada 
kłopot z wyłonieniem najciekawszych i najlep-
szych pisanek. Ostatecznie wyróżniono 30 prac 
w 6 kategoriach. Więcej zdjęć i informacji
na str. www.ck.gminalancut.pl
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